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zgromadzeni 


niemieckich 


wielu telegramów, nadesłanych 
na pierwszy pian wybija! się swoją stanowczo- 
ścią telegram lorda Snowdena, w którym daw- 
i kanclerz skarbu, jak 
najencrgiczniej potępia politykę ucisku polity- 
cznego i rasowego w Niemczech, wskazując, że 
polityka uniemożliwia wszelką 
współpracę innych państw z Niemcami. 


Belrja nie idzie na lep 
kłamstw niemieckich 


(:) Bruksela 3. 4 PAT. Codziennie przekra- 
czają granicę belgijską Żydzi niemieccy, ratuiąc 
swój dobytek. Poselstwo niemieckie w Brukseli 
wydało do prasy komunikat,  zaprzeczający 
prześladowaniu Żydów w Niemczech. Gazety 
opatrzyły ten komunikat niezwykle ostrym ko" 
mentaczem, przypominając wysłane do Belgii w. 
roku 1914 ultimatum wojenne, mimo zapewite 


nia, że Niemcy mie 'mają zamiaru iamać net 


bedzie wykładał w Belgii 


C) Bruksela. 3. 4. PAT. Prof. Einstein przyjął 
propozycję wykładów na uniwersytetach beigi 


Szwajcarja zezwala Zydom niemieckim 
fylko na czasowy pobyt 

(1) Berno, 3. 4. (PAT). Federalne władze szwaj- 
carskie wydały rozporządzenie niedopuszczania do 
stałego osiedlania się w Szwajcarji Żydów, przy- 
bywajłących z Niemiec. Mają oni prawo jedynie do 
czasowego pobytu. Wszelkie zajęcia zarobkowe, na 
bywanie nieruchomości, zakładanie przedsiębiorstw 
handlowych, przystępowanie do spółek  handlo- 
wych, są Żydom zabronione. Policja ma rozkaz 
natychmiastowego interwenjowania wrazie naru- 
szenia powyższych przepisów i usuwania winny ch 
ze Szwajcarji. Stanowisko rządu szwajcarskiego u- 
motywowane jest przeciążeniem rynku pracy w 


Londyn, 3. 4. ŻAT. Agencja Reutera donosi 
że w ciągu dnia dzisiejszego 
przybyło tam kilkuset żydów z Niemiec. 


Propaganda bojkotowa 
w Stanach Zjec noczonych 


C) Nowy Jork. 3 4. (R) W Nowym Jorku u- 
tworzona została żydowska rada bojkotowa. 
na której czele stanął prokurator Sapiro- Zada- 
niem tej rady jest Zorganizowanie propagandy 
boikotu towarów niemieckich wśród kupców ŻY 
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OJROT anryzyGOwWSKIi A: 
ie bedzie kont LSA 
nie DeGzie KONIYŃUCWANY: 
Znamienne oświadczenie kierownika akcji bojkotowej 
Strelichera 

(:) Berlin. 3. 4. PAT. Kierownik komitetu boj  ięto dalszy bofkot Żydów Ze względu na zbliża 

kotu Żydów w Niemczech Streicher oświadczył | jące się święta Wielkiej Nocy w różnych mia- 

w Monachjum, że ma wrażenie, że narodowi so | stach zezwolono na otwieranie sklepów. 

cialiści nie będą kontynuowali we środę dai- Se L r A 

szej walki. Niełatwo było uczynić to ustępstwo | Zwolnienie notarjuszy Zydów 

ale Hitler może przeprowadzać swój plan tyl- A ( k 

ko stopniowo. Niemcy poznały. że zasadniczym (:) Berlin. A 4. PAT. Biuro Conti donosi o u- 

ich wrogiem są Żydzi. Nadejdzie znów czas, kaw Rog e = AP 

kiedy prawo zabroni małżeństw mieszanych | Sprawiedliwości. zwalniającego notariuszy y- 5 
E anoscia żydowską a niemiecką. W dów z ich obowiązków aż do ostatecznego ure- | ny członek partii pracy 
nozmnowie z postem Albrechtem Streicher o- gulowania sprawy notaniatów w Niemczech. 

świadczył, że przez bodkot uświadomił sobie > 

h á tego rodzaju 
misdzynandową łączność żydostwa. Gdyby zakaz u5oly rytualnego ezo rodza 
boikot trzeba było prowadzić dłużej, to nastą- OIRO 
òlyby nieobliczalne następstwa gospodarcze. (1) Królewiec, 3. 4. (PAT). Burmietrz m. Kró- 

Według doniesień ze Zgorzelic, na polecenie | lewca wydał zakaz uboju rytualnego bydła osaz 
kierownictwa okręgowej partji narodowo-socia zarząszenia. aby instytucje i towarzystwa miej- 
listycznej na niemieckim Słąsku w niedzielę pod | skie nie udzieiały ohstalunków firmom żydowskim. 
Możliwość interwencji międzynarodowej 

na TZEGZ Mt dakeó 
na podsfawie polsko-niemieckiej konwencji gorniczej? 

(1) Londyn, 3. 4. :PAT). W czasie debaty czwart ma prawo zwrócenia uwagi Rady na każde naru- tralności Belgi. 
kowe) w izbie lordów nad propozycją lorda C:ci- | szenie lub niebezpieczeństwo naruszenia tych zo- z A 
la, aby rząd ang elski interwenjował w obronie Ży- | bowiązań, przytoczonych w art. 68 oraz że Rada Li- Prof. Einstein 
dów, lord Hailsham. rzecznik rządu oświadczył, | gi będzie mogła przyjąć taki sposób działania i dać 

| że niestety niema płaszczyzny, w które; taka in- | takie zlecenia, jakie okażą się stosowne w danej 
terwezcja mogłaby wię legalnie dok: nać. okoliczności. Istnieje przeto płaszczyzna dla legal 

W związku z tem oświadczeniem „Times“ ogła-. | nej interwencji — pisze autor artykułu, jeżeli nie | skich. 

Sza interesujące uwagi swego korespondenta oy- | na rzecz Żydów w całych Niemczech, to w każdym 
plomatycznego Poljakowa. który wskazuje na pol- | razie na rzecz Żydów na Górnym Śiąsku niemiec- 
| sko.niemiecką konferencję górniczą, jako podsta- | kim. O ile rząd nie skorzysta z tego prawa, to stra- | 
wę, dającą sposobność do legalnej interwencji. — | ci na przyszłość podstawę do interwencji w Gene- 
| Poljakow przytacza art. 68 konwencji, która prze- | wie w sprawie ochrony mniejszości. i 
widuje, że ci, co należą do mniejszości etnicznych, m | 
religijnych lub językowych, korzystać mają z tych Herbert samuel! xonferuie | 
samych praw i mają być taksamc traktowani, 7 
jak i inni mieszkańcy Niemiec. Sprawy mniejszo- Machoenalier: |. 2Jhi 
Ści niemieckiej są więc na mocy konwencji zrów- w sprawie Żydów niemieckich 
nane z prawami wszystkich innych obywateli nie- Londyn, 3. 4. ŻAT. Herbert Samuel odbył 
e+ mieckich. konferencję z MacDonaldem w sprawie sytua- 
j W art.. 72 ustęp 2 tejże konwen:j: Niemcy zga- | cji żydów w Niemczech. Konferencja trwała 
dzają się na to, że każdy z członków Rady Ligi ' 20 minut. 
| : , s 
alsze demonstracje antyhitlerowskie |= 
o 
w Londynie z Kopenhagi 

(:) Londyn. 2 4. (L) Wczoraj popołudniu od- ne figury, przedstawiające Żydów. Po przybyciu 
były się na ulicach Londynu pochody demon- | do Hydeparku manekiny oraz flagi hitlerowskie 
strącyijne, zmierzające do Hydeparku, gdzie od- | zostały spalone na stosie. Mowcy w ostrych sło 

| była się wielka demonstracja urządzona przez | wach atakowal: Hitlera i jego metody rządzenia. 
organizacje antyfaszystowskie przeciw hitleryz- Wieczór odbyło się zgromadzenie protestacyi 
| mowi. Niesiono transparenty, wzywające do | ne zwołane staraniem angielskich związków za 
l bojkotu towarów niemieckich: oraz manekiny, | wodowych. W przemówieniach potępiano ‘edno | 
= Drzedstawiające Hitlera i jego najbliższych , myślnie metody rządów Hitlera. przypominają 
+ WSpółpracowników, a na ich rękach powieszo- | ce czasy najciemnielszego Średniowiecza. Wśród | dowskich całego świata. 


| , 


Str, 2 


Z tygrysa — w 


(Th.) Stary Axel Oxenstierna chyba i 
w grobie przewraca. Zapewne myślał on. 
jest niezmiei « złośliwy ' stsowy. kiedy E 
dał swoją znaną ujemną ocenę © rządcach 
Świata, a tyjnczasem wydaje sie dzis wobec 
nagiej rzeczywistości poprostu jakby miłym 
i letnim komplementem. Synowi zdradził on 


lajemnicę rządów i rzekł: „Nie wyobrażasz 
sobie, Synu, jak mało rozumem świat jest 
rządzony'. Ależ — „mało rozumu“ zawsze je- 


szcze jest pewna miara rozumu, a tu tymcza- 
sem do rządów w pewnem dużem inocarstwie 
doszedł goły — idjotyzm. Najprościej i najwy- 
raźniej w świecie — idjotyzm! 

Jak długo Hitler i jego banda zbirów znę- 


cali się ckrutnie nad ludźmi, ranili ich. ka- 
leczyli, wrzucali do ciemnych lochów. zabi- 
jali i mordowali, to w ludzkości całej wy- 


buch? gniew straszliwy.  Zakipiało w duszy 
ludzkiej: Co to za zwierz potworny nagle wy- 
szedł z jakiejś nory i rzuca się na ludzi, wbi- 
jajac w nich swoje okropne kły i pazury: 
Złość, gniew, strach i rozpacz bezradna! Jak- 
że tego potwornego zwierza umitygować czy 
związać, czy też z powrotem zapędzić do no- 
ry? Tygrys okropny — budził odrazę i gniew. 
"Tymczasem dziki tygrys przemienił się szyb- 
ko w zwyczajnego, coprawda, szczególn: e zło- 
śliwego, głupiego wołu. Teraz już niewiado- | 
mo, czy gniewać się dalej, czy tylko parsknąc 
Meem i stwierdzić, że tam w Niemczech 
nagle się ludziom coś popsuło w „górnej ko- 
mórce”, a do rządów doszedł jakiś wstrętny | 
idjotyzm, jakaś komedjancka wprawdzie. ale 
całkowicie przewrotna głupota. 

P. Hitler z całą przeładowaną pompą i ka- 
sarnianą punktualnościąa urządził „wysoce- 
oficjalną“ demonstrację — bojkotową, a to 
wobec narodu żydowskiego, rozprószonego na 
całym świecie. Dawniej kochał się w takich 
komedjanckich kawałach cesarz Wilheln li. 
i urządzał najchetniej i z największą gorli- 
wością demonstracje flotowe wobec Angtji. 
Aż razu pewnego z taką „demostracją” doszedł 
do Skageraku i przerżnął całą demonstrację 
wraz ze samą flotą... W owych cesarskich „de- 
rhonstracjach flotowych" jednak wyrażała się 
niewątpijwie duża siła i mogła ostatecznie 
nawel w Anglji zbudzić respekt i obawę. Once 
jednak pokazywały komu należało, że Niem- 
cy nie próżnowały przez szereg lat, tylko coś 
stworzyły i spiesznym krokiem, czy nawet 
skokien: zbliżają się do tego stanu posiada- 
nia, .w którym będą mogły mierzyć się ze sa- 
nią królowa wód. Kto wie, czyby też do lego 
nie było dcszło, gdyby nie niecierpliwość Wii- 
helma, który się już nie mógł doczekać obję- 
cia władzy nad światem. 

Na wszelki wypadek: demonstracje flotowe 
były niewątpliwie komedjanctwem, ale nie 
były — idjotyzmem. Natomiast „demonst1a- 
cja bojkotowa”, urządzona i przeprowadzona 
z zegarkiem w ręku przez rząd Hitlera jest 
najzwyslejszym w świecie idjotyzmem. Kogo 
i o czem bowiem chciał Hitler przekonać tą 
ohydną parada? Szło mu tylko o to, żeby ży- 
dostwo uwierzyło, że cały aparat władzy pań- 
stwowej wraz ze wszystkiemi formac;ami 
wojskowemi jest w stanie przeprowadzić blo- 
kadę kilkuset, czy kilku tysięcy sklepów ży- 
dowskich. Nie mógł się p. Hitler zadowolić 
samą zapowiedzią, że coś takiego zrobi, o ile 
Żydzi nie zaniechają bojkotu Niemiec, tylko 
pizeprowadził dokładnie i ściśle próbę gene- 
ralną. czy manewry owego bojkotu. Tylko w 
ten sposób, wyobrażał sobie, zdoła dostatecz- 
nie nastraszyć Żydów i zmusić, czy tylko 
skłonić do zawieszenia broni we wojnie z plu- 
gawym wybrykiem „trzeciej Rzeszy”. Co za 
potworna głupota. I taki idjota rządzi wiel- 
kiem mocarstwem europejskiem. a nie jakimś 
pierwotnym klanem w samem Sercu Afryki. 
ł taki idjotyzm jest systemem rządów we 
wielkiem mocarstwie europejskiem. 
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= a 
I nie spostrzegł sie ten dziwny i dziwacz- 
uv Mocarz, że właśnie ta komedja przekona 
swiat, jak bardzo on się włskł i jaki on wobec | 
świela jest słaby. Toć to jakby na dloni le- 


żało, jaki strach ogarnal buinych feldwebli i 
jak pragną się wycofać — „z honorem". Tak: 
z honorem. kiedy właśnie tego rekwizytn 
brak zupełnie. Bojkot sześciogodzinny, po 
partacku jakby na scenie zagrany — co to za 
kompromitacja, i co za kapitulacja! 

Z groźnego tygrysa tylko złośliwy wół! 

Ale zostawmy na uboczu te dziwaczne me- 
lody rządów, na które świat już dzisiaj pa- 
trzy ze zdziwieniem, nie mogac w żaden ży- 
wy sposób. zrozumieć, jak to przeważająca 
większość narodu niemieckiego nie umie się 
z niemi jakoś przyzwoicie uporać, a mówmy 
o samej istocie tak znanej „wojny żydowsko- 
niemieckiej". 

Oczywista — takie określenie jest komplet- 
nym nonsensem. Naród żydowski nie prowa- 
dzi wojny z narodem niemieckim, on tylko 
szuka odpowiednich środków obronnych prze- 


| 


ciw piekielnemu atakowi hitleryzmu na cześć 


i życie jednego odłamu żydowskiego. które- 
mu grozi zagłada wyłącznie z powodu jego ży- 
dOE SIĘ religji i żydowskiej narodowości. 
Naród żydowski w tvm 


| 


J 


wypadku broni w ; 


Br braciach w Niemczech siebie jako ca- | 


łości. Czy można znieść myśl, że to. co w tak 
niesłychanie ciężkich zmaganiach żydostwo 
uzyskało na świecie. swoje obywatelskie rów- 
nouprawnienie, mogło być przez taki brutal- 
ny i brudny but feldweblowski zdeptane? 
Wszak i u nas słyszymy dzień w dzień, jak to 
nasz domorosly zakon antysemicki już nie 
może się doczekać ostatecznych trjumfów Hi- 
tlera który ma utorować drogę i stworzyć 
gładki szlak całej sforze antysemickiej, gdzie- 
kolwiek ona koczuje. Dzień w dzień słyszy- 
my, że się formalqie modlą do swoich dja- 
błów o zwycięstwo Hitlera, chociaż jego zwy- 
cięstwo na którymbądź odcinku jest klęską 
dla państwa polskiego i narodu polskiego, 
byleby tylko móc wstąpić lekkim i pewnym 
krokiem w jego ślady. Hitleryzm jest niebez- 
pieczeństwem nietylko dla Żydów niemiec- 
kich, ale też dla innych zbiorowisk żydow- 
skich, które zagrożone są przez bestję antyse- 
micką. Musimy się bronić do upadłego. Wie- 
rzymy, że w tej „wojnie“ zwyciężymy, bo na 
naszym froncie walczy wszystko, co jest zdro- 
we, twórcze i sprawiedliwe w ludzkości, a na 
przeciwnym froncie stoi zgnilizna moralna, 
przewrotność, złość i zwierzęca nienawiść. 

A co się tyczy losu samych Żydów niemiec- 
kich, to czy istotnie może wystarczyć ewen- 
tualne zaniechanie bojkotu, które się zapo- 
wiada, a ustaną ohydne okrucieństwa, o czem 
się ciągle zapewnia? Chyba to wszystko je- 
szcze nie wystarcza, bo pozostaje w mocy nie- 


zaprzeczone nawet wyrugowanie całej zawo- 
DR] = 


| tysięcy ludzi na pewną śmierć głodową? 
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dowej i urzędowej inteligencji żydowskiej z 
jej rac: pracy i zarobkowania. Tysiące; 


urzędników żydowskich we wszysikich dyka- 
sterjac h wyrzuciło się brutalnie na bruk, ty=; 
siącom pracowników w wyzwolonych zawo- 
dach uniemożliwia 


się w sposób niebywale‘ 
bestjalski wykonywanie zawodu lekarskiego 
czy adwokackiego. Nawet urzędników w prye: 


walnych przedsiębiorstwaeh usuwa się bez li- 
tości z posad. na wyższych uczelniach usu-. 
wa się cyniczynie nauczycieli i uczniów ży- 
dowskich. terorem, przypominającym najcie-, 
mniejsze chwile inkwizycji, a wykonywanytra 
bezwslydnie w jasny dzień, zmusza się orga-, 
ny opinji publicznej do zmiany kierunku, m 
temsamem do usunięcia żydowskich  współ-i 
pracowników. nawet w dziedzinie sztuki spa- 
da n'kczemna pięść hitlerowska na biedne 
głowy żydowskich artystów — czy na to całe. 
duchowe spustoszenie może świat. a w pierw<' 
szym izędzie samo żydostwo patrzeć obojętnie 
i nie bronić się? Toć tu idzie o nagie życie 
może pół miljona ludzi o dużych duchowych 
i moralnych walorach — czy wolno tych bez~ 
bronnych ludzi pozostawić w rękach ich o- 
xrutnvch katów, nie mających w swoich czar 
nych duszach ani jednego jasnego promie.i2 
prawcziwego człowieczerstwa? 

Pytanie jest proste i jasne: A jeśli już nie 
kojkot sklepów, czy można walki zaprzestać 
z billervzmem. który gnębi i pozbawia praw 
ludzkich ludzi niewinnych i skazuje setki 
A 
jak proste į jasne, jest pytanie. tak prosta i 
jasną jest odpowiedź: Nie! W żaden sposób 
nie można i nie wolno zaniechać i zaprzeslać 
walki z tą ohydna plagą ludzkości. Trzeba się 
bronić i trzeba bezustannie w dalszym ciągu 
badzić sumienie świata i wołać do niego: Nie 
dajmy hitleryzmowi zabijać ludzi niewin- 
nych, stojących zupełnie poza terenem jego 
wałki politycznej. Nie można pozwolić, aby 
hitleryzm stał się na świecie systemem rzą- 
dów, bo w swoim dalszym rozroście, w swo- 
jem przedłużeniu oznacza on istne piekło ną 
ziemi. 

Doświadczenie historyczne uczy, że taką 
ohydna i ciężka choroba, jak hitleryzm. nie 
może pozostać i zamknąć się w jednym kra- 
ju. Z powietrzem, z wiatrem przenosi się on 
i przerzuca do innych krajów. A chyba ra- 
wet nie trzeba osobno podnosić, że taka ma- 
fia mordercza i zbójecka nie może zatrzymać 
się w swoich rozbojach na samych Żydach. 
Ona się rozszerza i rozszerza. aż zniszczy i 
spustoszy wszystko, co jest w ludzkości zdro- 
we i dobre. 

Przeciw hitleryzmowi należy się bronić do 
upadłego bez względu na jego akcję bojkoło- 
wą. Hitleryzm jest groźnem niebezpieczeń- 
stwem. Świat nie może tedy ani na chwilę 
złożyć broni przeciw niemu skierowanej. Po- 
garda świata, odwracanie się ludzi od tej ohy- 
duej zakały i zbrodni — oto broń, która we 
walce z hitleryzmem zwyciężyć musi. Nie- 
bezpiecznego zbrodniarza czy szaleńca trzeba 
odosobnić, a wtedy albo się umityguje, albo 
przynajmniej zbyt dużo szkody nie narobi. 


Uchwały Rady naczelnej PPS 


(:) Warszawa. 3. 4. (Sin) W dnich 1 i 2 kwietnia 
odbył się ziazd rady naczelnej PPS. Po obradach 
powzięto caiy szereg uchwał. Na wstępie rada na 
czelna oświadkza że obchody 1 majowę mają być 
zorganizowane w porozumienu z partiami sociali- 
stycznemi miniejszośc: narodowych. Dalszą uchwała 
ustanawia, że XXII]. kongres parti odbędzie się w 
Warszawie w dniach 2 i 3 listopada 1933 r. Rada na- 
czelna PPS powzięła polityczną rezolucję. w któ- 
rej stwierdza, że faszyzm jako prąd światowy za 
graża wyraźnie niepodległości narodów, wyzwolo- 
nych przez rewolucję łat 1917 i 1918 i grozi takżę 
polskiej niepodległości. Niebezpieczeństwo nowej 
wojny wzrosło niesłychanie. Marzenia o przywró- 
ceniu monarchii Hohenzollernów i Habsburgów na- 
bierają cech projektów znpełnie realnych Chaos 
powszechny pogłębia równolegle kryzys kapitaliz 
mm, bankructwo autcrytetu Ligi Narodów, bezna- 
dzieimość konferencii rozbroieniowei. upadek cale- 
go liberalizgnu. Rezolucja uważa za zadamę dziejo 


we socjalizmu konieczność przełamania za jakąkul 
wiek cenę prądu faszystowskiego, Zorgamizowanie 
oporu i przygotowanie ataków w skali międzynaro- 
dowej. Gospodarka kapitalistyczna znalała się w 
sprzeczności zasadmiczej, zarówno z dążeniami i po 
trzebami Klasy robotniczej, jak i włościańskie 
Wciągnięcie tych wielkich mas do walki o nowy 
ustrój; społeczny stanowi dzisiaj dla socjatizmu pro 
blem decydujący o jutrze. Rada naczelna pnzyjmu- 
je do wiadomości decyzje egzekutywy m.ędzynaro- 
dówiki socjalistycznej, że „pakt nieagresji“ między 
socjalizmem a komunizmem W obliczu n.ebezpie 
czeństwa faszystowskiego powinien być zawarty 
jedynie w drodze rokowań między vbo międzynaro 
dówkami, a nie przez zawieranie umów w poszcze 
gólnych krajach. 

Rezolucja trzecia formułuje program prac partvi- 
nych w stosunku do zagadmień wewnętrznych 
uznaje za konieczne systematyczną walkę z dyk": 
turą oraz walkę o rząd robotniczo-włościański, 
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„NOWY DZIENNIK“ środa 5. IV. 1933 


Już iutro! 
Ch. N. Bialik 


na łamach „Nowego Dziennika” 


Ww 


numerze jutrzejszym 


rozpoczniemy w naszym odcinku powieściowyim druk prze 


pięknej legendy Ch. N. Bialika p. t. 


„Trzy tajemnice i czwarta” 


(Agadat Szilosza W'arbaa) 


Jest to jeden z najwspanialszych utworów wielkiego poety hebrajskiego, 


przenoszący nas 


w czarowny kraj baśni wschodniej. 


Arcydzieło prozy Bialikowej ukaże się w „Nowym Dzienniku* w znakomitym przekładzie 
świetnego hebraisty-Polaka 


Władysława Chrapusty 


który przekładu dokonał z upoważnienia autora. 


Marsz. Piłsudski — ministrem 
spraw zagranicznych ? 


Warszawa, 3. 4. (Sin) Jak już wczoraj do- 
nosiliśmy. marszałek Piłsudski przyjął b. pre- 
mjera Prystora. Konferencja ta odbyła się 
miewątpiiwie w związku z rychłą rekonstruk- 
'cją zządu. W tej chwili krążą coraz aporczytv 
sze pogłoski, że marszałek Piłsudski obejm.e 


stanowisko ministra spraw zagranicznych, 
przyczem min. Beck zostanie mianowany wi- 
ceministrem spraw zagranicznych Wiad- 
imość powyższą podajemy oczywiście jako po- 
sioskę. krążącą w tuteszych kołach politysz- 
nych i cziennikarskich. 


Niebywale naprężenie rosyjsko-niemietkie 


(:) Moskwa. 3. 4. PAT. „Izwiestija“ omawiając 
nowe prowokacje antysowieckie w Niemczech 
piszą m. in.: Fakt, że dawny obywatel nadbalty 
‘cki, Alfred Rosenberg, były Towarzysz broni 
Hitlera i zdecydowany zwolennik woiny prze- 
«iw-=sowieckiei mianowany został na stanowi- 
sko specjalnego komisarza Frlitlera do spraw po- 
lityki zagranicznej jest nader sympotomatyczny. 
Oczywiście dobrze znane projskty Rosenberga, 
dotyczące organizacii bloku antysowieckiego o- 
raz oderwania Ukrainy od ZSRR nie przeszka- 
dzaią wcale, lecz przeciwnie, sprzyjają temu» 
aby stał się on wykonawcą zadań polityki za” 
granicznej Hitlera. Wszystkie fakty razem wzię 
te zmuszają do stwierdzenia. że rząd Hitlera 
ucleką się do pewnego rodzału demonstracji, da 
jąc całkowitą swobodę działania prowokatorom 
antysowieckim. Słowa kanclerza Rzeszy co do 
charakteru polityki niemieckiei wobec ZSRR nie 
mogą być brane na serjo i są relne obłudy. 

W szczególnie ostrym tonie utrzymane są ko 
mentarze „Prawdy“ która zaznacza na wstę- 
pie. że „niemiecka kontrrewolucja: która zamie 
nHa całą Europę w skład prochu stała się ośrod 


„kiem przyciągającym elementy antysowieckie 


całego Świata. Hitlerowcy stali się najposłusz- 
niejszymi  najpotulniejszymi naiermnikami anty 
sowieckich interwencionistów.* Pismo podkre- 
Šla że żaden burżuązyiny krai nie pozwolił so- 
bie wobec ZSRR na akty. będące codzienną pra 
ktyką władz niemicckich i że nigdzie i nigdy 
kampanja antysowiecka nie przybrała takich 
rozmiarów. iak w dzisieiszych Niemczech- 


Rychie zerwanie traktatu 
handlowego 


(:) Moskwa. 3. 4. Dzisiejsze artykuły prasy 
sowieckiej, skierowane przeciwko Niemcom wy 
wołały w moskiewskich kołach zagranicznych 
wrażenie doniosłej sensaci politycznej. W ko- 
łach dyplomatycznych i dziennikarsk'ch oczekł 
wane lest w najbliższych dniach zerwanie sowie 


cker-niemieckiego traktatu handlowego. zaś wra 
zie kontynuowania antysowieckich prowokacyj 
przez rząd Hitlera, mogłoby dojść do wypowie- 
dzenia umowy z Rapallo i traktatu berlińskiego. 
Według pogłosek, sowieckie koła polityczne już 
dzisiaj mają uważać wszystkie umowy pomię- 
dzy ZSRR a Niemcami za faktycznie zerwane 
ze strony Niemiec 


* kd * 


(:) Moskwa. 3. 4. PAT. Represje antyniemie- 
ckie; zarządzone ze strony sowieckiej, obejmur 
ią przedewszystkiem dziedzinę gospodarczą. 
Świadczy e tem dobitnie artykuł wstępny W 
organie przemysłu „Zaindustrializacju”. w któ- 
rym czytamy. że ostatnie prowokacię niemie- 
«kie wobec sowieckich instytucyj handlowych 
wywołały wyższe oburzenie w sowieckich ko- 
łach gospodarczych. Obecnie wobec wypad- 
ków w Niemczech należy zmienić front, biorac 
pod uwagę możliwości rozwojowe importu 
Francji, Szwaicarji Czechosłowacii, Polski 1 
Stanów Ziednoczonych. Pismo zarzuca wre 
szcie inżynierom sowieckim. że „zanadto przy- 
zwyczaili się do maszyn niemieckich“. Jak 
wiadomo: część obstalunków sowieckich iuż zo 
stała przerzucona do Francji. mianowicie huty 
lotaryńsk:e otrzymały 10 dni temu zamówienia 


| na 18.000 ‘cn stali wysoko-gatunkowej 


Kemuniści sheleli wyfruć szfurmówki, 
albo nawy wymysł hitlerowski 

(:) Essen. 3. 4. PAT. Disselcorfski dziennik hit 
lerowski ..Volksparcle'* podaje wiadormność we 
dług której komuniści zamierzali wytruć wszyst 
kle oddziały hitlerowskie w Diisseldoriskie. Za 
mach miał być dokonany w ien sposób. że ko- 
munici zamierzali wsypać do potraw w kuch 
niach hitlerowskich ciankali. którei sekaa 
lość udało się policji skoniiskować- 


Represje wobec związków zawodowych 


G) Berlin. 3. 4 (Sch) Komisarz rządowy związ 
ków zawodowych Frankonii środkowej zam- 


Str. 3 


knął związkom konta bankowe i pocziowo-cze” 
kowe z tem uzasadnieniem, że w ostatnich 
dniach związki zawodowe wycofywały znacz- 
niejsze sumy pieniężne. których przeznaczenie 
nie jest komisarzowi znane- 


Shifleryzówany związek bokserski 


(:) Berlin. 3- 4. PAT. Zjazd niemieckich związ 
ków bokserów amatorów w Berlinie postano- 
wił iednomyślnie, że członkami związku nie mo 
ga być w przyszłości związki żydowskie. jak 
również Żydzi nie mogą być fumkcjonarjuszami 
związku ani sekundantami. Pozatem zadecydo- 
wano, że w przyszłości w międzynarodowych 
zawodach o mistrzostwo bokserskie Niemiec 
mogą brać udział tylko Niemcy: Obecny na 
zjeździe delegat ministerstwa Reichswehry o- 
świadczył, że boks musi być wprowadzony do 
Reichswehry iako przedmiot obowiązkowy, 
gdyż w roku bieżącym odbędą się wojskowe 
mistrzostwa w boksie. 

Paryż, 3. 4. ŻAT. Z Berlina donoszą, że usu- 
nięty został ze stanowiska ostatni wyższy 
urzędnik żydowski w Niemczech, podsekre- 
tarz stanu w ministerstwie skarbu Sander. 


Znowu hitlerowski zamach 
ma twiercize Husenberga 


(:)) Berlin. 3. 4. (Sch) Na polecenie koinisary 
cznego ministra spraw wewnętrznych Prus 
Goeringa zajęli dziś narodowi socjaliści w Kró- 
lewcu główny urząd ziemski i wszystkie pokre 
wne instytucje w Prusiech Wschodnich. Pruwi 
zorycznym kierownikiem tej instytucji miano- 
wany Został komisarz pruskiego ministerstwa 
spraw wewnętrznych.h Obsadzenie dotychcza- 
sewej twierdzy Hugenberga i junkrów pruskich 
przez narodowych socjalistów uzasadnione 
jest koniecznością niezależnego zbadania zarzu- 
tów, czynionych przeciw niektórym _urzędni- 
kom. 


V. Neurath nie ustępuje 


(:) Berlin. 3. 4. (Sch) Oficjalnie zaprzeczają wia 
domości jakoby minister spraw zagranicznych 
v. Neurath zamierzał ustąpić z powodu miano 
wania Alfreda Rosenberga szefem urzędw zagra 
nicznego partii natodowo-socjalstycznej. 


Hitlerowska manifestacja 
antyfrancuska 


(:) Berlin. 3. 4. PAT. W Zweibrücken iua*odo 
wi socialiści urządzili wielką demonstrację na 
rzecz powrotu do Rzeszy obszarów Saary i Pa 
latynatu. W demonstracji wzięli udział delegaci 
organizacyi narodowych socalistów. Oddziały 
z Zagłębia Saary wystąpiły w brązowych mun 
durach, nosząc tablice z napisami: „Dawne 
sztafety ochronne Zagłębia Saary jesteśmy za“ 
kazani“. W pochodach riesiono liczne transparen 
ty, domagające się powrotu Zagłębia Saary do 
Rzeszy. Mówcy zwracali się z apełem do mie- 
szkańców Zagłębia Saary, aby wytrwali, gdyż 
wkrótce nastąpi rozstrzygnięcie. Część mamie 
stącyi była transmitowana pzez radio- 


Protest przeciw demonstracji 
antyhitlerowskiej w Katowicach 


(:) Berlin. 3- 4. (Sch) Niemiecki konsul gene- 
rany w Katowicach Adelmann założył dziś 
przedpołudniem w województwie śiąskiem pro- 
test przeciw wczoraiszym dernonstracjom aniy- 
hitlerowskim w Katowicach, a przedewszysikiem 
przeciw spaleniu flagi hitlerowskiej. 


Interwencja w senacie gdańskim 
z powodu niedoszłego występu Goebbelsa 


(:) Gdańsk. 3. 4. R) W ciągu bieżącego tygo 
dnia miał — jak już domosiliśmy — przyjechać 
do Gdańska mimister uświadomienia narodowe 
go i propagandy dr. Goebbels ceiem wygłosze- 
nią mowy na zebraniu hitlerowców gdańskich. 
Ponieważ zebranie to i przemówienie Goebbel 
sa Zostało przez senat gdański zabronione, ge 
neralny konsul niemiecki v. Therman otrzymał 
polecenie padjęcia u prezydenta senatu zdań- 
skiego kroków dyplomatyczayuwh.- 
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Nędzna insynuacja 


W trakcie cbecnej skeji prolestacyjnej ży- 
dostwa światowego przeciwko  barbarzyń- 
stwom hitlerowców : rządu hitlerowskiego 
przyszło nam już parę razy podkreślać, że 
zaangażowanie się żydostwa światowego w 
obronie Żydów niemieckich nie ma nie wspól- 
nego z jakakolwiek chęcią czy zamiarem de- 
cydowania w sporach ogólno-politycznych, w 
jakie zamieszane są Niemcy. Ze strony endec- 
kiej próbowano nam bowiem zasugerować 
tego rodzaju koncepcję, że „żydzi“ gotowiby 
za cenę wywarcia presji na Niemczech stanąć 
po stronie Polski w sprawie „korytarza“. Od- 
powiedzieliśmy na to, że Żydzi polscy będą 
zawsze po stronie Polski, bez względu na to, 
czy w Niemczech panować będzie kurs filoży- 
dowski czy antyżydowski. Co się zaś tyczy 
żydostwa światowego, to — wyraźnie tak 
oświadczyliśmy, — byłoby to najniebezpiecz- 
niejszą i najniedorzeczniejszą ze stanowiska 
żydowskiego polityka, gdyby żydostwo świa- 
towe arogowało sobie jakiekolwiek prawo do 
rozstrzygania sporów polsko-niemieckich. Sta- 
nowisko to jest chyba dostatecznie jasne, nie 
iwymaga żadnych dalszych komentarzy. 

W niedzielnym numerze „Gazety Warszaw- 
skiej“ wraca jednak znowu do tej sprawy je- 
den . głównych przywódców narodowej de- 
'mokracji, prof. Rybarski, nawiązując do prze- 
mówienia posła Nathana, liberała, Żyda w 
‘parlamencie angielskim. Poseł Nathan powie- 
idzrał — wedle cytaty prof. Rybarskiego m. in. 
$o następuje: 

„Niemcy swem postępowaniem odra- 
czają ad infinitum nadzieje na rewizję 
traktatów pokojowych. Kto żąda sprawie- 
dliwości od innych, musi saa postępować 
w myśl zasad sprawiedliwości. Jest nie- 
zbędne, aby mocarstwa zażądały od Nic- 
miec gwarancji, iż rząd niemiecki nie hę- 
dzie tolerował prześladowań na tle raso- 
wem i religijnem. Jest to minimum tego, 
czego można żędać od narodu, którv do- 
maga się zrównania go w prawach z in- 
nemi”. 

Na podstawie tej właśnie cytaty, którą po- 
wyżej w całości przytoczyłiśmy, wyciąga prof. 
Rybarski wniosek, że jeśli Niemcv cofną swo- 
ja politykę bojkotu antyżydowskiego. wów- 
czas Żydzi będą popierali Niemcy. Zdaniem 
prof. Rybarskiego, postawiło żydostwo przez 
msta p. Nathana Niemcom propozycję o cha- 
rakterze czysto handlowym. Jeśli Niemcy bę- 
da zwalczali żydów, to Żydzi nie popra ich 
programu rewizjonistycznego, i vice versa. 

Czy ta  nędzna  insynuacja profesora 
Rybarskiego zawiera w sobie choćby 
cich słuszności? Nic podobnego! Nale- 
by słowa p. Nathana przeczytać tylko 
spokojnie j bez uprzedzenia, a wówczas sta- 
mie się jasnem, że p. Nathan nietylko nie 
składał żadnych deklaracyj imieniem  żydo- 
stwa światowego do czego nie miałby natu- 
ralnie żadnej legitymacji — ale nawet nie 
insieniem Żydów angielskich — których imie- 
miem przemawiać mogą tylko znane wielkie 
organizacje angielskich gmin żydowskich. P. 
Nathan, który w życiu żydowskiem wogóle 
nie zajmuje żadnego wybitniejszego stanowi- 
ska, powiedział poprostu, że naród, który 
jak Niemcy — woła o sprawiedliwość i do- 
niaga się sprawiedliwości, nie powinien dopu- 
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Przerwanie procesu Gorgonowe 


naskufek choroby sędziego przysięgłego 


Dalszy ciąg procesu we wtorek 11-go b. m. 


(rg) Wśród przybyłych na wczorajszą roz- 
prawę Gorgonowej rozeszła się lotem błyska- 
wicy pogłoska o chorobie jednego z sędziów 
p Perausa. Wiadomość ta, podawana z ust; 
du ust, okazała się prawdziwą. P. Peraus 
przybył wprawdzie do gmachu sądowego, łecz 
jeszcze przed rozpoczęciem rozprawy udał się 
do przewodniczącego dra Jendla i zawiado- 
mił go, iż jest chory. 

Na polecenie przewodniczącego lekarz są- 
dowy dr. Ciećkiewicz zbacał przysięgłego Po 
badaniu sędzia przysięgły Peraus zjawił się 
na sali i ubrany we futro zajął miejsce na 
ławie przysięg głych. 

Po wejściu trybunału na salę przewodni- 
czący oznajmia: 

— Sędzia przysięgły Peraus zgłosił się, 
jest chory, ma gorączkę... 


że 


;szę ją wprowadzić. 


Dr. Axer: Chciałem zaznaczyć, Że miem 
oskarżonej na sali. 

Przewodniczący: Gdzie jest oskarżona? Pze- 
"a 

Po wprowadzeniu oskarżonej przewodniczy 
cy oznajmia w dalszym ciągu, iż polecił 
zbadanie przysięgłego przez lekarza sqgdowega 
i prosi ge o wydanie orzeczenia. 

Dr. Ciećkiewicz oświadcza, iż stwierdził w 
sędziego Perausa temperaturę 37.2 stopni, tę- 
tno 82, oddechanie przerywane kaszłem. Jest 
to nieżyt oskrzeli, który powoduje konieca- 
ność pozostania w łóżku przez 3—5 dni. 

Przewodniczący odracza rozprawę do wtor- 
ku 11 bm. o godz. 9 rano. 

Sędzia przysięgły Władysław Peraus 
kierownikiem browaru. 


jest 


Ostatnie ET 
zespołu Dra Pawła Baratowa 


Zespół dra Pawła Baratowa, który zaskarbił 
sobie uznanie i sympatję wszystkich bywałców 
teatralnych kończy swoje gościnne występy w 
Krakowie, gdyż na święta został angażowany do 
Sosnowca. Ostatnie przedstawienia "ukażą najlep- 
szy repertuar dra Pawła Baratova. Dziś we wlo- 
rek o godz. 8'45 poraz ostatni „Ojciec“. Ceny bi- 
letów zostały obniżone od gr. 49 do zł 1.50. Przed- 
sprzedaż biletów w firmie A. Fischhab, Grodzka 
46. 


Nowe Wystawy w Zrzeszeniu 
Zyd. Malarzy i Rzeźbiarzy 


w Krakowie 


W sobotę 8 bm. o godz. 8 wiesz. nastąpi w Żyd. 
Domu Akademickim uroczyste otwarcie Wysta- 
wy Zbiorowej Wilhelma Wachtla (Wiedeń), Fryca 
Kleinmana (Lwów) i Anny Weingrinówny (Kra- 
ków). Wystawa Wilhelma Wachtla, piewcy odro- 
dzenia narodowego, obejmuje 4 bogate i rewela- 
cyjne działy: „Stara i młoda Palestyaa', „Studja 
z Podróży", cykl „Pieśń nad pieśniami“ i cykl 
„Hagada”. Między innemi znajdują się trzy słyn- 
ne obrazy, monumeatalne dzieło „Chrystus w uli- 
cy pogromowej* i wspaniałe „Horra“ i „Chalu- 
cim". 

Fryc Kleinman, znany dekorator Trupy Wileń- 
skiej i Azazelu, twórca dekoracji „Piewcy swojej 
Liedoli"*, daje przegląd swej bogatej twórczości 
malarstwa sztalugowego, owianego spzcyficznyn 
nastrojem. 

Anna Weingriinówna, 
malarka debjutuje wystawa 
płócien. 

Wystawa ta jest ostatnią przed wystawą błp. 
Samuela Hirszenberga. 

— 0:0-0— 

— Z TEATRU IM. J. SLOWACKISG9. Dzisiaj 
we wtorek powtórzenie lekkiej komedji Guido 
ore „Bziczek*, w premjerowej obsadzie 
zes 


bardzo zdolna, młoda 
bardzo ciekawych 


OSTATNIE PRZEDSTAWIENIE SZTUKI 


„DZIEWCZĘTA W MUNDURKACH“, Rewelacyj- | 


n mieszanka angielska, smaczne 


HERBATA: i wydajna.. — Cena Zł 20.— kg. 
Poleca: M. JAG ORKIGKI, Kraków, Rynek Gl. 44 


na sztuka Chrysty Winsłoe „Dziewezzta w mudur- 
kach“, zostanie powtórzona jutro w środę na 
przedstawieniu wieczornem. 

— GOŚCINNE WYSTĘPY MARJUSZA MASZYŃ 
SKIEGO. Znakomity artysta Teatru Polskiego w 
'Warszawie, Marjusz Maszyński, rozpocznie gościn 
ne występy w sobotę w prapremjerze swojej ko- 
medji pt. „Tak, a nie inaczej“, w której odtworzy 
główną popisową rolę. Niezwykle ceniony autor 
i aktor, dał się już poznać publiczaości krakow- 
skiej w wystawionej jego komelji „Koaiec i po- 
czątek”, granej przed dwoma laty na krakowskiej 
scenie przez zespół Teatru Polskiego w Warsza- 
wie. Marjusz Maszyński znany jest naszej publicz- 
rości również z szeregu filmów, z których osta- 
tni wyświetlany był przed niedawnyin czasem pt. 
„Każdemu wolno kochać". 

— KONCERT SYNAGOGALNY W TEMPLU. 
W sobotę dnia 8 bm. urządza Żyd. Tow. Muz. 
w Synagodze Postępowej Wieczór inuzyki syna- 
gogalnej. W programie utwory: M Millera (poraz 
pierwszy w Polsce) S. Almana, Naumbourga, Le- 
wandowskiego i L. Samińskiego. Wykonawcy: Nad 
kantor Leon Schachter i chór templo vy. Kierow- 
nictwo muzyczne: Izak Lust. Poszątek o godz. 8 
wieczór. 

— STARANIEM ZRZESZENIA ŻYD. ARTY- 
STÓW MALARZY I RZEŹBIARZY W KRAKO- 
WIE odbędzie się we czwartek 6 bm. o 8 wiecz. 
w sali żyd Domu Akad, Przemyska 3 odczyt prof. 
Zygmunta Seidena, połączony z przeźroczami n. t. 
„Nowe kierunki w sztuce — Próba syntezy nau- 
kowej“. 

— „LEGENDA O ŚW. ELŻBIECIE“ oratorjum 
Liszta na sola, chóry i orkiestrę sy nf. będzie wy- 
konane na koncercie Towarzystwa Oratoryjne- 
go we środę dnia 5 bm. w Złotej Sali Domu Ka- 
tolickiego. Protektorat nad koncertem objął po- 
seł węgierski i minister pełnomocny w Warsza- 
wie Piotr de Matuska. 


—”o-0-0— 
KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSKI 
Wtorek 8'45 wiecz.: „Ojciec“ (poraz ostatni). 
TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO 


Wtorek o g. 8-ej w.: „Bziczek*. 
Środa 8 wiecz.: „Dziewczęta w mundurkach". 


szczać się prześladowań innego narodu. Gdzież 
znalazł tu prof. Rybarski — ofertę handlową? 
Czyż to jest trudno endekom zrozumieć, że w 
takiej np. sprawie jak korytarz, żydostwo świa 
towe nie może mieć wogóle żadnego własne- 
go zdania ani stanowiska, bo kwestja ta nie 
jest kwestją.. żydowską. Tylko żydostwo poł- 
skie ma w tej materji jedno zdanie i stano- 
wisko. Żydów zagiur'cznych sprawa ta ob- 
chodzi o tyle, o ile ten albo ów zajmuje się 


polityką zagraniczną i ma zrozumienie dla 
poszczególnych jej problemów. A wtedy Żyd 
ar.gielski rozumuje jak każdy inny Anglik — 


jeden za Polską, a drugi za Niemcami. Tosa- 
mi» przecież dzieje się wszędzie. 
Demagogja endecka jest tak wielka. tak 


niesumienna, tak napastliwa, że nawet na tle 
kwestji „korytarza”, nie mającej nie wspól- 
nego z żydostwem jako takiem, próbuje kuć 
swoją broń antyżydowską. ©) 
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Tam, gdzie rządzi 
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Dwugłos © położeniu Żydów niemieckich 


Czego nie było od XIV wieku? 


Go mówi Lion Feuchtwanger 


$ Niedawno og/osiliśzny xiótki telegram. do- 
noszący o artykule wielkiego pisarza niemiec- 
kiego, Żyda Liona Feuchrwangera. w angiel- 
skiem piśmie „Eveszung Standard". Lion F-ucht- 
wanger Wystąpił tam z sinem oskarżeniem prze 
ciwko obecnemu 'erorowi w Nemczech. Oto 
siowa wielkiego pisarza: 

„Tuż przed opuszczernem Stanów Ziednoczó- 
nych, bezpośredn:'o przeć wyborami w Niem- 
<zech, oświadczytem moim przyjaciołom. że 
każda pogłoska o pogromach w Niemczech iest 
nie dc pomyślenia. Nazwisko Hindenburga i sil 
ne podstawy kultury niem ecliej stanowią gwa- 
ramcję przeciwko tego odruju wydarzeniom. 
Fodczas podróży przez Ovear Atlantycki otrzy- 
mywaliśmy dzień w dzień na okręcie niepoko- 
jące wiadomości o gwałtawh dokonywanych na 


Żydach © napadach, rabiumkach i morder- 
stwach. Nie moglem wi*rzyć tym wiadomo- 
ściom. — Kiedy ali przybyłem do Europy: 


stwierdziłem, że są one prawdziwe. Emigranci 
niemieccy, członkowie katolickiej partji centro- 
«wej, potwierdzili te wieści. Widzieli oni na wła 
sne oczy, lak próbowano wyrzucić z biegną- 
cych pociągów podziemnych osoby, wyglądają- 
ce na Żydów, wīizieli oni, jak Ściągano ludzi. 
także kobiety i dzieci, z au:ebusów, albowiem 
sądzono, że są to Żydzi. Styszeli opowiadania 
kobiet, że mężów ich wyciagano z łóżek, bito, 
a potem słuch o nich zaginą: Szturmowcy hit- 
lerowscy uprowadzili ich : ci ‘nudzie zniknęli bez 
wieści. Szukano naprzykłs:d wiceprezydenta po 
laji berlińskiei, Dra Bernarda Weissa. Dzicń w 
czeń znajdywano zwłoki tak zmasakrowane, 
że nie można ich było rozpoznać. Sztumowcy 
'wyraźnie mówili, iż każdy Żyd w Niemczech 
musi spodziewać się. że wyciagmie się go z mie 
szkania, zaaresztue, a jege mienie ulegnie zn 
szczeniu. Kiedy zaś zwróc mo się ze skargą do 
mimistrą spraw wewnętr”nych: Goeringa. ten 
wzruszy) ramionan:: i odrzekł: „Gdzie rąbią 
drzewo. tam drzazgi lecą“ 

Feuchtwanger zapytuje następnie. co właści: 
"wie się stało w Niemczech i daje taką odpo- 
wiedz: ..600.000 bardzo młodych ludzi, ;posia- 
dalących wszysfkis właściwości oprócz wniar 
„kowania. zostało rozagtawanych wszeikiem: 
środkami przeciwko rob: tnikiom i przeciwko 
Żydom. Dano tym młodzicńcom broń i dano ta- 
ką władzę, jakiej me miał nigdy żaden policiant 
w państwie niemieckiem. Ci uzbroieni hitlerow- 
cy Są do tego stopnia roz'vszeni. że nawet ich 
przywódcy nie mogą ich więcei kontrolować. 
Nie mówię w tei chwili -- msze Feuchiwanger 
— 0 takich incydentach. jak wyrzucenie leka: 
rzy żydowskich w klinik «a skutek rozkazu rza 
du, albo o takim fakcie, że żydowskim adweka- 
tom i sędziom nie pozwaia się wykonywać ich 
zawodu. Zgroza przeimuje. ieśś pomyślimy. że 
nigdy nie dowiemy się. iln iudzi zosta.o zabi- 
tych tylko dlatego. że wyzlądają łak Żydzi, lub 
że nosili nazwisko żydowskie i ilu ludzi zostało 
wystrzelanych kiecy usiłowali uciec. 

Nie będziemy nigdy wirdzeć. na takie katu 
sze skazywano aresztowasry:h Żydów Wielu z 
nich nie będzie niógło prawdopodobnie nigdy 
powrócić do zdrowia. Obawiam się że słusz- 
ność jest po stronie twierdzących że tego ro- 
dzaju barbarzyńskie czyny “łe miały w Niem- 
czech miejsca od czasu wolny 30-letniej. 

Feuchtwanger oświadcza dalej] że napad na 
lego dom w porównaniu z innemi wypadkami 
tył drobnostką i dziwi sie ż: poświęcono term 
tyle uwagi. Feuchtwanger notwierdza. że zabra 
no auto jego Żony i Że straszono jego służbę 
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rewoiewrami Nie można byłe jego samego za- 
strzelić, ponieważ był nieobecny, dlatego zni- 
szczeno manuskrypty i abrazy, wśród nich tak- 
że portret żony rTusyydenia Roosevelta. Uczy- 
riono to w stosumxzu do Feuchtwangera. bo cho 
caż nówi: wygłaszan'a «dczytów o Hitle- 
rze. kiedy przyizekano mu zapłacić za to olbrzy 
mie sumy pieniędzy, to jednak wygłosił od- 
czyt o stylu literackim Hitlera... (Jak wiadomo 
chodzi tu o odczyt Feuci'wangera w Nowym 
Jorku. w azasie którego Fei'chtwanger stwier- 
czit. że książka Hitlera zswiera 180.000 słów i 
150.000 błędów.) 


Feuchtwanger pisze w dalszym ciągu: Pew- 
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itler 


nen jest, że Himienburg nie Wie nic o zbrod- 
niach w Niemczech. !stnieie także możliwość. że 
Hitler osobiście nie ma z niemi nic do czynie- 
nia. Goering nie może pyć również podeirzany 
c współwinę Powaga sytuacii polega na tem, 
że rząd nie ma więcej siły an. autorytetu wobec 
swoich organów policyjnych i wobec oddzia- 
łów szturmowych, Źle st, że ci ludzie dosłow- 
nie braii dawne, dzikie mowy Hitlera. Przyrze- 
kano im, że w chwili kiedy nastąpi narc.owa 
rewolucja, rozpocznie się złoty okres Teraz 
chcą widzieć ucięte głowy na brukach ulic. to 
raz chcą spełnienia danego im przyrzeczenia, 
chcą, by latarnie były udełłorowane zwłoka- 
mi. W rezultacie nastąpi!'y pogromy. których 
Niemcy nie widziały od XIV. wieku. Nie można 
nad temi pogromani przejść do porządku dzien 
nego i nazywać e „rewiziani domowem!'- 
Rok 1933 jest najczarnicjszyn: rokiem w ckresie 
estątnich 500 iat w dziejach kultury niemieckiej 
łw historii Żydów niemieckich“. 


Niemcy czeka los Hiszpanii 


Apel Lonisa Goldinga 


$W Daily Herald“ ukaza: się artykuł zna- 
vego pisarza emgielskiego Żyda. Louisa Goldn 
ga. który apeluie do Hislerą- by zarrzestał bor 
botowama ludności żydowsk ej. Golding przy- 
pomina. że prezydent Hinienburg zapewnił Ży- 
dów. że nie będą uciskani pod Władzą Hitlera. 
Sędziwy prezydent Niesniec me dotrzymał przy 
rzeczenia i popełm. biąd. Żydzi byli najpierw 
w beztrzynłaimy sposób atakowani przez Hit- 
wra. teraz nastąpił okres ucisku. 

Żydzł przeżyli teror egipski, rzymski, hiszpań 
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ski i rosyjski. przeżyją też : teror hitlerowski. 
Ale Hitler może uniknąć prześladowania Żydów 
: musi się mu przeciws'aw:ć w imię dobra Nie- 
miec, albowiem żaden naród nie może rozwiiać 
się i stać się wielkim wśsód prześladowań in- 
nego narodu. Hiszpamia byla iednem z narwięk- 
szych państw na świecie, przed wygnaniem Ży* 
dów. I w Niemczech będzie to samo, co było 
w Hiszpanii jeśli ucisk "iw ustanie. Golding koń 
czy ostrzeżeniem, że drogi Torquemady Zruinu: 
ią Niemcy" 


Kalejdoskop barbarzyństwa 


(Dlaczego przerwano bojkot? — Koniec tederali 
Opinj: światowej przekupić ani steroryzować nie 


(0) (K) Pierwszy dzień bojkotu. zawieszonego 
nad żydostwem niemiecekiem przez nakenikreuzle- 
rów a tolerowanego przez rząd Hi:lera przeszedł, 
o ile można wierzyć prasie niemiechiej, spokojrie. 
Ale w tem właśnie sęk, że prasie niemieckiej wie- 
rzyć nie można, wszak jest to najbiedniejsza chy- 
ba oŁecnie prasa na świecie, bo nominainie zacho- 
wała jeszcze pewne pozory niezależnośri. ale fak- 
tycznie została już zupełnie urządowiona. Nietyl- 
ko „Berliner Tageblatt“ stał się prowieże oficjal- 
nym organem hitleryzmu. ale też i „Vossiche Zeł 
tung“ otrzymała komisarza hitlerowskiego w oso- 
bie dra Gerharda Thimma. hitlercwca, pobierają- 
cego odpowiednią pensję od Ullsteina tylko za ezu- 
wanie nad praworządnością starej ciatki „Voss.“. 
Q 1le więc można wierzyć prasie niemieckie; pierw 
szy dzień bojkctu. poza incydentami przez nas już 
opisami, przejść miał w Berlinie i całych Niem- 
czech spokojnie. Nauczyliśmy się jeanakowoż czy- 
tać między wierszami i ze skromnsch małym pe- 
titem gdzieś po dziennikach umieszczonych nota- 
tek wyciągać pewne konsekwencjo. Dowiedzieliś- 
my się więc z ,.Lokalanzeigera", głównego organu 
koncernu Hugenberga, że w akcji tojkatowej nie 
wzięły udziału organizacje młodzieży nacjenali- 
styczr:ej i że Stahlikelm wyparł się jej też ofijal- 
nie. Można z tego wnioskować, że minister gospo- 
darki Rzeszy Hugenberg oraz nowy prezydent 
Banku Rzeszy dr Schacht wywarli presję na Hirle- 
ra i zmusili go do przerwania bojkotu. Przy całym 
swym reakcyjnym  nacjonaliźmie zrozumieli ci 
dwaj politycy, odpowiedzialni za żyrie gospodar- 
cze Rzeszy, że bojkot jest narzędziem obosiecz- 
nem 1 godzi nietyiko w swą ofiarę, sie teź w cało. 
kształt życia gospodarczego Rzeszy niemieckiej 
Bardza wymownem świadectwem bankructwa całej | 


zmu niemieckiego. — Hitler-„Wieszatięiem*. — 
można, — Reorganizacja „Literarische Welć*.) 


czenie głównego kierownika skcji tojkotowej ha» 
kenkrruzlera Streichera, który zapowiedział, ża 
bojkot najprawdopodobniej nie zostanie ną nowa 
podje:y. Przypominamy, że tenże jegomość rot 
pływał się wprost w zachwytach nad doniosłością 
akcji bojkotowej i dał publicznie wyraz głębokiej 
radości, że narodowa rewolucja niemiecka nie z0- 
stała „wykosziawiona* przez zaniechanie bojkotu, 
Teraz bojkot będzie najprawdopodobniej zaniechąe 
ny, a więc charakter rewolucji nar xiowej zestanig 
wykoszlawiony... 

Przejdźmy jednak od: bojkotu do innych wyda 
rzeń w kalejdoskopie niemieckim, W 118 rocznieg 
urodzin Bismarcka ogłosił Hitler ustawę wprowa- 
dzającą „Gleichschaltung“ w samorządzie krajów 
i miast. Pisaliśmy już o tej ustawie. polegającej na 
tem, że rezultaty wyborów do parlamentu niemiece 
kiego z 1n'a 5 marca mają być miarodajne też dia 
ukonsiytu: wania się sejmów krajowych oraz B88- 
morządów municypalnych. Na podstawie tei ustą- 
wy ustalono skład każdego sejmu krajowego prócz 
tylko sejmu pruskiego, który wyszedł z wyborów 
przeprowadzonych rownocześnie 7 wyborami de 
centrilnege parlamentu niemieckiego. oraz rad 
miejskich na całym obszarze Rzeszy niemieckiej 
na całe cztery lata z tem. że na wypadek rozwią- 
zania parlamentu ma nastąpić nowe akonstytuowa- 
nie sie ciał samorzadowych. W ten sposób chcieł 
hitlerowcy uczcić pamięć żelaznego kanclerza, za 
którsgo spadkobierców chcą uchodzić. Zapomtjeli 
tylko © tem, że Bismarck przy całem swem nasta- 
wienia konserwatywrem nie kierował się żadnemi 
uprzedzeniami rasowemi. Pomocnikiem jego w Wer 
salu przy zawieranin pokoju z pokonaną Francją 
był bankier żydowski Gerson Blatchreder. k*óry 
otrzymał też późniei od Bismaroka tytuł sziach: e- 


akcji bojkotowej jes też wielce minorowe oświad- | ki. Narządziem pubiieystycznem  Ristnarcka Pył 
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Loihar Bocher, któvy karjerę swą rozpcezął jako 
publicysta radykalna lewicowy. Wisdomą jest też 
rzeczą Że Damark bardzo żywo sempaiyzował z 
Lassaiem. chociaż tenże nigdy nie ukrywał swe ro 
żydostwa. W ostatnich latach Życia. gdy popadł 
w meiaskę, tuba jego stał się znów publicy:ta po- 
ebodzenia żydowskiego Maksymiljaa Harden, 0o20- 
bi:tość później tak znienawidzona przez obóz na. 
cjonaiistyczny, że nawet popełniono zamach na je- 
go życie. Widzimy więc, że Bismarck chętnie ota- 


„NOWY DZIENNIK" środa 5. IV. 1933 


jeKtywni, zasługujący zupełnie na wiarę. Nawet 
„Morning Lost“, organ niebardzo dia Zydow p:zy- 
chylnv oświadcza wręcz. że w całej pełni wierzy 
doniesieniom korespondentów apylelskicu z Nic- 
miec. Także prasa irancuska z wyjątkiem tylko 
organów Coty'ego potępia metody iitler wskie, a 
nawpół oficjalny organ paryski ,Fetit Parisien“ 
witając zaprzestanie bojkotu, wyraża nadzieję. że 
Niemcom uda się uregulować probiem żydowski j 
mniejszości, wynoszącej 1 procent egółu ludności 


Dwie ilustracje, pozostające w związsu z nikczemną i łajdacką akcją bojkotowa, prowadzoną przez 
Hitlera: afisz propagandowy, oraz wielki Rie" konfekcji, odpowiednio „udekoro vany“ napl- 
sami „Jude“. 


ezał się ludźmi, którzy by teraz w okresie pato- 
wania Hitlera znaleźli się napewno na liście pros- 
krypcyjnej. Czy ta ustawa o „Gleichschaliung kra- 
jów i misst“. likwidująca tak żywy w Niemczech 
południowych federalizm utrzyma się na przysz- 
łość, czy padnie razem z hitleryzmem, wadno do- 
prawdy teraz przewidzieć. Kraje południowe nie- 
imieckie, w których żywe były tradycje federaliz- 
mu, są zupełnie teraz skrępowane i nie mogą się 
wypowiedzieć. Wątpić jednakowoż małeży, by opi- 
mja tych krajów pogodziła się z tym aktem urifi- 
kacji Rzeszy niemieckiej narzuconym z góry. 
Jeszcze jedną nowość wprowadzili hitlerowcy 
do Rzeszy niemieckiej, a mianowicie karę śmierci 
przez powieszenie. Powołując się na rozporządze- 
mio prezydenta Rzeszy o ochronie państwa i narodu 
m mia 28 lutego 1933 roku przewidującego karę 
Kmierci dla zbrodni zdrady stanu, morderstwa 
zapomocą trucizny, podpalania, eksplozji, usz- 
Ikodzenia kolei i urządzeń publicznych, ogłosił Hit- 
ter nowy dekret, wzrowadzający karę śmieci na- 
wet ala czynów popełnionych między 21 stycznia 
ia 28 lutego 1933 roku. W artykule zaś drugim tej 
kstawy wprowadza Hitler możność egzesucji i ka- 
śmierci przez powieszenie. Na hitłeryźmie ciąży, 
k wiadomo, niczem nie dające się już teraz zmyć 
podej:zenie, że podpalenie Reichstagu było dzie- 
fem ich prowokacji. By usunąć to podejrzen.e, ża- 
powiedział Hitler publiczne powieszenie biedzego 
Ë otumanionego Holendra i w tym właśnie celu o- 
głosił swą ustawę. W ustawie tej znajdujemy jed- 
makowoż „novum“ tak bardze ilustrujące barba- 
trzyństwo hitleryzmu. Fundamentem każdego pra- 
Iwa obowiązującego na świecie z wy,ątkiem sowie- 
ków jest zasada „nulla poena sine lege“, wedle 
której karalne są tylko zbrodnie i przestępstwa od 
ehwi ogłoszenia danej ustawy. Dekret Hndenbur.- 
Ba ogłoszony został dnia 28 lutego 1933. a Hitl r 
echce karać śmiercią za przestępstwa popsłnione 
[uż od 31 stycznia 1933, a więc jeszcze przed ogło- 
Ezeni--m dekretu Hindenburga. Nawet ,.Frankfur- 
ter Zeitung“ zdobywa się w słowach bardzo oględ- 
mych na protest przeciwko temu barbarzyństwu 
Opiuja świuta wida też doskonale to bzrbarzvń- 
stwo hitleryzmu : nie da się ctumasić ani sfabry- 
kcwaremi ad hoc protestami. aniteż nastraszyć e- 
forem Przekonało się o tem 16-tu londyńskich kc- 
respordentów prasy memieckiej. którzy prze? Ji | 
prasie angielskiej protest przeciwk' .przesadnvm' 
wiadcmościom o prześladowaniach żydowskick w 
Niemczech. Cała prasa angielska jednogiośnie ter 
protest potępiła. powołując się na to że korespon- 
denci pism angieliskiich z Niemiec są to iudzie ob- 
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w sposób nieurągający prymitywrnemu poczacu 
ludzki ści, a nie akcja przeciwko zupełnie bezbron- 
nej mniejszości. Nawet prasa faszystowska Włoch 
zachowuje się z dużą rezerwą wobec wypadków 
niemieckich. Znajdujemy w prasie włoskiej tylko 
krótkie lakoniczne wiadomości a z ich tonu wnios- 
kować można. że prasa włoska zbytnich nie żywi 
sympatji dla metod hitlerowskich. Nie »rzeba się 
temu dziwić, wszak we Włoszech mgdy nie było 
antysemityzmu a w ruchu faszystuwskim Włoch 
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Nr. 95 
|peo= o 
nie brak też i Żydów. 
Na samo zakończenie jeszcze tylka jedna wia- 
domość. która specjalni" nas interesuje. wszak 
tak enuy na nuezciwość pablicystyczną(:1) Nu- 


strowany Kurjer Codzienny“ złapał vas na wielkiej, 


zbrodni. bośmy umieścili anons lit sackięgo pisma 
„Literarische Welt“. Pismo to wylawane było i 
redagowane przez znanego literata niemieckiego 
W. Haasa, który wprawdzie do żadhego łewicowe- 
go obozu politycznego oficjalnie nie naieżał, ałe 


był zawsze publicystą niezależnym 1 szczerze de- 
mokrutycznym. W piśmie jego współpracowali 
wszyscy prawie lewicowi pisarze niemieccy, znaj 
dujący się obecnie na wygnaniu, albo w obozach 
koncentracyjnych. Dowiadujemy ię teraz z „Pra- 
ger Presse“, że z ..Literarische Welt‘ ustąpić mu- 
siał właśnie wydawca i redaktor Haas, a redak ję 
objęli ludzie już „nie podejrzani“. Rozumie się sa- 
mo przez się. że nadal nie możemy już polecać tego 
czasopisma naszym czytelnikom. 


Organizacje żydowskie w Niemczech 
są teroryzowane 


(5) Londyn. (ŻAT) Znana osobistość żydowska 
z Niemiec, która w tych dniach schroniła *ę do Lon 
dynu przed represjami antysemick emi w Niem- 
czech, wskazała w rozmowie z przedstawiciei m 


ŻAT na 


bezcelowość projektu wydelegowania do 
Niemiec zagranicznej komisji śledczej. 

Informator ŻAT oświadczył, iż zagranicą nigdy 
nie będzie się wiedziało naprawdę, jakie rozmiary 
przybrał teror w Niemczech. Nawet ojciec zamor- 
dowanego przez hitlerowców Żyda nietylko nie 
zechce złożyć odpow:ednich zeznań przed komisją. 
lecz przeciwnie. zaprzeczać będzie faktam z oba 
wy, aby hitlerowcy nie mścili się na dalszej ro 
dzinie Należy jeszcze wziąć pod uwagę niezwykle 
obostrzoną. cenzurę w Niemczech, która uniemaż 
liwia. 

aby się do opinji publicznej przedostały ja- 


kiekolwiek szczegóły dokonanych okru. 
cieństw. 


W tych dniach pewne prowincjonalne pismo ìt- 
lerowskie, przez nieuwagę chyba, zamieściło zdję- 
cie Żydów sprzątających ulicę pod eskortą sztur- 
mowców. Władze natychmiast zarządziły znisz ze- 
nie wszystkich egzemplarzy tego numeru, i z w:el- 
ką trudnością pewnej osobie udało się uzyskać 
egzemplarz skonfiskowanego pisma. Z drugiej s'.« 
ny pewnem jest, 

że organizacje żydowskie w Niemczech są 
teroryzowane 


iw żaden sposób nie będą w stanie dostarczyć ko- 
misji udpowiednich informacyj. Co zaś się tyczy an- 
tyżydowskiego bojkotu, to wszelkie śledztwo w 
tej sprawie jest zbędne, gdyż bojkot jest prowa- 
dzony pod auspicjami rządu. 


Dyktatura Hitlera jest bezwzględna 
i bezlitosna 


(5 Londyn, (ŻAT). ..Manchestsi Guardian' w 


korespondencji z Niemiec pisze co następuje: W7mo | 


żona akcja przeciwka Żydom w Niemczech w żad- 
nym wypadku nie jest spowodowana światcwą 
kampanją protestacyjną przeciwko hnitlerowskiemu 
antysemityzmowi. Zaostrzony bojka antyżydow- 
ski nastąpiłby 
niezależnie od innych okoliczności, ponie 
waż stanowi część składową rrogramu 
hitlerowskiego. 


| 


Dyktatura hitlerowska wyzyskała jedynie ruch 
protestacyjny na całym świecie. by usprawiedltwić 
oddawna już projektowaną akcję w oczach opinji 
niemieckiej. Rząd niemiecki dopuszcza się zwyrłe- 
gu szantażu. W ten sam sposób rząc szarntażuje też 
socjalistów. 

Całkowicie zgodne z systemem dyktatury są sto- 
sowaue praktyki zakładników: osa 1a się w are-z- 
cie żony i krewnych osób, które se ukryły i daje 
się aresztowanym do zrozumienia, że będą tak dłu- 


. 


„NOWY DZIENNIK" środz - 5. IV. 1933 


Niniejszem komunikujemy uprzejmie, iż 
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go w więzieniu dopóki osoba poszukiwana się nie 
zgłosi. 


Dyktatura Hitlera jesi bezwzględna i bezlito- 
sna, fakt z którego jeszcze niedostatecznie 
zdawano sobie sprawę. 


Dyktaturze daje się niewątpliwie we znaki Świa- 
towy ruch protestacyjny przeciwko  okrucień- 
stwom, za które dyktatura ponosi odpowiedzial- 
ność. Lecz dyktatura niema możności 'teroryzo- 
wania ludzi w Londynie, Paryżu czy Nowym Jcr- 
ku, nie może też zamknąć pism angielskich. fran. 
cuskich czy amerykańskich, chwyta się więc szan- 
tażu. Lecz i ten Środek nie stał się skutecznym 

Dla dyktatury hitlerowskiej byłoby niezwykłym 
triumiem 


gdyby anty-hitlerowakie demonstracje zostały za- 
niechane przez Żydów. 


W oczach opinji niemieckiej moc dyktatury hitle- 
rowskiej wzrosłaby niesłychanie. Oznaczałoby to, 
iż siły tej dyktatury potrafią się przeciwstawić 
całemu światu i Niemcom mogłoby się wydać, że 
ramię Hitlera jest tax potężne, że może dotrzeć tam 
tylko gdzie zechce. Wówczas też cccjaliści i żydzi 
w Niemczech bardziej niż kiedykolwiek staliby się 
ofiarami samowoli hitlerowskiej. 

W artykule wstępzym w tym samym numerze 
„Manchester Guardiar' zaznacza:: Związki żydcw- 
skie i poszczególni żydzi w Niemczech mają dosyć 
powodów do wysyłania zaprzeczeń. Teza. że w ta- 
kich czasach „cierpią równocześnie ludzie winn. i 
niewinni* jest nader wygodną dla tych, którzy nie 
cięrpią. My jednak nie możemy jej zaakceptować. 
Przesada jest zjawiskiem ujemnem. lecz gerszem 
jeszcze jest, gdy się fakty dławi. 


Bojkot towarów niemieckich 


Warszawa (ŻAT) Jak się dowiaduiemy, Cen 
trala Związku Kupców wystosowała pisma do 
wszystkich polskich placówek dyplomaty- 
czwych, konsularnych i handlowych zagranicą 
z prośbą o nadesłanie wskazówek w sprawie 
artykułów, które mogą być nabywane w od- 


MIGA 


DZIAŁ) GO 


Ustawa o „Funduszu Pracy“ 


(—) Ustawa z dnia 16-go marca 1933 r. o Fundu- 
szu Prracy ztała ogłoszona w „Dzienaiku U- 
staw" Nr. 22 z dnia 31 marca br. i wcnodzi w ży- 
cie z dniem 1 bm. 

Z opłat na fundusz pracy wymienić należy opła- 
tę w wysokości 1 procent, pobieranego od całkowi- 
tego dochodu osób, pobierających uposażenie służ- 
bowe, dalej opłatę w tej samej wys>kości od do- 
chodów, osiąganych przez notarjuszów, pisarzy 
hipotecznych, komorników, lekarzy, dentystów. 
weterynarzy, felczerów, adwokatów, obrońców 
sądowych, architektów, inżynierów, techników ! 
innych wolnych zajęć zawodowych. opłatę w wy- 
sokości 2 proc. od tantjem, opłatę "4 biletów 
wstępu na wszelkiego rodzaju zabawy . widowi- 
ska oraz zawody Sportowe, opłatę w "vzokości 
1 proc. od stawek totalizatora, opłaty l cukra. 
piwa, żarówek elektrycznych, od spJży't:'a gazu, 
opłaty od pozostawania w lokalach publi:snych pa 
północy, opłaty od czynszu inieszkani? vego. 

Jednocześnie ogłoszono rozporząizznie prezesa 


„rady ministrów o świadczeniach na rzecz fundu- 


szu pracy, normując szczegółowo wy niar, pobór 
l ściąganie wszelkiego rodzaju opłat przewidzia- 
nych przez ustawę. 

W najbliższych dniach ukaże się jeszcze jedno 


DO WP. LEKARZY! 


„URICEDIN STROSCHEIN" 


jest preparatem wyrobu krajowego, produkowanym na zasadzie nabytego 
patentu od 10-ciu lat w laboratorjach naszych. 


ZAKŁADY FRZEMYSŁOWE CHEMICZNO -FARMACEUTYCZNE 
„PROTON“, WARSZAWA, UDICA SW. STANISŁAWA b. 9/11. 
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nośnych krajach, celem zastąpienia niemi towa- 
rów dotychczas z Niemiec importowanych. 
Odpowiednie pisma Centrala Związku Kupców 
wystosowała również do wszystkich akredyto- 
wanych przy rządzie polskim Zagranicznych 
placówek  dyplomaiycznych. konsularnych i 
handłowych oraz do wszystkich mieszanych izb 
handłowych w Warszawie. 


O ułatwienia imigracyjne 
dla Zydów niemieckich 


w Palesiynie 


(!) Londyn. (ŻAT). Z Jerozolimy donoszą, że czy- 
nione są starania, aby stosować ułatwienia dla Ży- 
dów niemieckich, którzy przybywają i osiedlzją 
się w Palestynie. Egzekutywa Agencji Żydowskiej 
zwróciła się ostatmmo do rządu w sprawie nowej, 
wielkiej kwoty certyfikatów. Oczekują pomyślne- 
go załatwienia tej sprawy. Znaczną część certyfi- 
katów na następne półrocze ma być zarezerwowana 
dla żydów niemieckich. Pozatem czynione są wy- 
siłki, aby umożliwić żydom niemieckim w iaknaj- 
większej liczbie osiedlenie się w Paiestynie. 


Protesty 


(!) Bukareszt. (ŻAT). W ciągu bieżącego tygo- 
dnia wszystkie orgsnizacje lokalne, „Stronnictwa 
Żydowskiego“ w calej Rumunji organizują w set- 
kach miast i miasteczek wiece protestacyjne przs- 
ciwko prześladowaniu Żydów w Niemczech. 

(1) Bukareszt. (ŻAT). Całą Rumuscję obiął zupeł- 
nie odruchowy ruch bojkotowania przez Żydów 
towarów niemieckich. Setki przemysłowców i kup- 
ców żydowskich odwołało zamówienia w Niem- 
czech. Falą oburzenia i protestu pizybrała formy 
jakich nigdy jeszcze prawie w Rumunji nie widzia- 
no. W bieżącym tygodniu odbędą się masowe wje- 
ce protestacyjne we wszystkich większych mia- 
stach rumuńskich. W Czerniowcu*h władze zaka- 
zały odbycia zebrań protestacyjnych. W Buka*e:z 
cie, jak zrestztą w całej Staro-Rumunji. demonstra- 
cje nie napotykają na Żadne trudności ze strony 


JODARCZY 


fo” wykonawcze do ustawy o fundu- 
szu pracy, zawierające przepisy o jego organiza- 
cji i działalności. 


Ustawa o biletach skarbowych 


(©) W Dzienniku Ustaw Nr. 22 z 31 marca br. 
ogłoszona została ustawa o wypuszczeniu biletów 
skarbowych. 

Na mocy tej ustawy upoważnia "ię ministra 
skarbu do wypuszczenia biletów skarbowych w 
j serjach, z terminami płatności, nie dłuższemi niż 
jeden rok. Ogólna suma każdocześnie znajdują- 


cych się w obiegu biletów skarbo vych nie może : 


przekraczać 200 miljonów złotych. Bilety skarbo- 
we będa wolne do podatku od kanitałów i rent 
oraz mają wszelkie orawa papizrów, posiadaja- 
cych bezpieczeństwo pupilarne, i mogą być uży- 
wane do lokowania kapitałów osób, pozostających 
pod opieka i kuratelą, jako też kapitałów funda 
cyjnych kościelnych korporacyj publicznych, kau- 
cyj cywilnych i wojskowych. Ponadto biləty skar- 
bowe nie podlegaja działaniu ustawy o utraco- 
nych tytułach na okaziciela i ulagają orzedawnie- 
niu po upływie lat 10 od dnia ich płatności. 
Wszystkie inne warunki emisji, a w sz ':-gólności 
wysokość oprocentowania, wysokość odcinków 
oraz terminu wypuszczenia i płatności poszcze- 


a 
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gólnych seryj biletów skarbowych ustala mini- 
ster skarbu w drodze roz»orządzeń. W razie sprze 
daży biletów skarbowych zagranicą, bilety te 
moga opiewać na pieniądze zagzaniczae. 


Ulgi dla płatników podatku 
od spadków i darowizn 


(7) W Dzienniku Ustaw nr. 21 z 39 marca Dr. 
ukazała się ustawa, która wprowadza dla płatni- 
ków bardzo poważae algi. Ustawa ta _mizaia nie- 
Łtóre przepisy o opodatkowaniu spalxów i daro- 
wizn. 

Opodaikowaniu w myśl ustawy podl:ga nabycie 
majątku w drodze spadku, legatu, darovizny oraz 
ua inocy umowy na korzyść trzeciego, zawartej 
na wypadek śmierci, a w szczególn ści na podsla- 
wie ubezpieczenia. 

Nabycie majątku na mocy umowy na korzyść 
trzeciego, zawartej na wypadek śmierci, w szcze- 
gólności na podstawie ubezpieczzaia, podlega ró- 
wnież podatkowi spadkowemu. 

Do podatku od spadków i daro viz1 nie pobiera 
się dodatku, przewidzianego w ustawie z 12 lutego 
1931 r. o poborze 19 proc. dodatku do niektórych 
podatków i opłat stemplowych. 

W przypadkach rozłożenia na raty podatku, wy- 
mierzonego przed 1 kwietnia br. taryla, dołączona 
do ustawy będzie stosowana do rat, płatnych po 
1 kwietnia br. jeżeli podatnik ui$ci najdalej do 1. 
stycznia 1934 roku raty, płatae do 1 kwietnia br. 
obliczone według stawex taryfy, dołączonej do u- 
stawy z 18 lipca 1924 r. oraz raty, przypadające 
po tym terminie, a obliczone według stawek nO- 
wej taryfy. Stawki no vej tacyfy ustala się w» tych 
przypadkach według wysokości pies votnej pod- 
stawy wymiaru, a nową podstawę wymiaru sta- 
nowi podstawa pierwolna. zmniejszona © sume, 
która odpowiada w prostym stosunku części po- 
datku płatnej przed 1 kwietnia br. lo całej sumy 
podatku, wymierzonego według sturej taryfy. 

Ustawa wchodzi w życie 1 kwietnia 1933 roku 
i ma zastosowanie do wszystkich wymiarów, usku 
tecznionych od tej daty poczawszy. 


Opłata stemplowa od kaucji 
hipotecznej 


(—) Władze skarbowe dokonały w ostatnim cza- 
sie wiełe wymiarów opłaty stamplowej od umów 
stwierdzających ustanowienie kaucyj hipotecz- 
nych. Przy tych wymiarach ma znacz2nie istotne 
okoliczność, czy wierzytelność, na zabezpieczenie 
której służy'hipoteka już istnieje, czy też może do- 
piero powstać, i zależnie od tego stosuja się staw- 
kę opłaty pół wzgl. 0,1 proc. Władze skarbowe sta- 
nęły na stanowisku, że niezależnie od wymiaru o- 
płaty w wysokości oół proc. od tej cząści kaucji, 
która służy na zabezpieczenie wierzyielności juz 
istniejącej, należy jeszcze wymierzyć opłatę w wy* 
sokości 0,1 proc. od całej 1ipoteki. Na skutek in- 
terwencji Izby Przemysłowo- Handlo vej w Pozna- 
niu zadecydowało obecnie Ministerstwo Skarbu, że 
przy wymiarze opłaty w powyższych wypadkaca 
rależy oprzeć się na tym stanie faktyczaym, który, 
istnieje w chwili sporządzenia pisma, zawierają 
cego ustanowienie zastawu wzgl. hipoteki. W ra- 
zie stwierdzenia zatem, że zastaw (hipoteka) za- 
kezpiecza wierzytelności już istniejące, należy ©- 
prócz pół proc. opłaty od tych wierzytelności pe- 
brać opłatę w wysokości 0,1 proc. jadynie od ró- 
żnicy pomiędzy sumą, która ma być zabezpieczoną 
zastawem, wzgl. zahipotekowana, a kwotą wierzy- 
telności już istniejacych. 


Zmiany w ustawach socjalnych 
dopiero od r. 1934 


(—) Ministerstwo opieki społeczn:j wyjaśniło, 
że uchwalone w marcu br. prz:z ciała ustawodaw* 
cze nowele do ustawy z dnia 18 grudaia 1919 r. 
o czasie pracy w przemyśle i handlu, »raz do u- 
stawy z dnia 16 maja 1922 ". o urlopach dla pra- 
cowników zatrudaionych w orzemyśle i handłu — 
mają wejść w życie dopiero z dniem 1 stycznia 
1934 r. 

Do powyższego terminu obowiazują w całej roz- 
ciągłości nicznowelizowane przepisy tych ustaw, 
w szczególności zaś postanowienia, dotyczące 6-go- 
dzinnego dnia pracy w sobotę, stawek dodatkowe- 
go wynagrodzenia za godziny nadliczowe w wy- 
sokości 50 proc. i 100 proe. płac nos.malnych, oraz 
zapłaty za dni urlopu. s 


Unormowanie wyprzedaży 


(j) W najbliższym czasie aaormowana zostanie 
specjalnem rozporządzeniem Rady Ministrów spra 
wa wyprzedaży. Projekt odnośnego "ozporządze- 
nia opracował Związek Izb Przem.- handl. 

Projekt rozperządzenia o wyprzzdażach, deko- 
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nywunych w obrocie handlowym przzw:duje, że 
wszelkiego rodzaju wyprzedaże winuy byc zgła- 
szanc u wladzy upoważnionej, którą jest lzba 
przemysłowo- bandiowa W zależaści od charak- 


teru wyprzedaży Izba wyda połxierdzenie zglo- 
Szuniu lub zezwołbonia Za wypszelaże należy u- 
Waza: a) czysciowe lub ealkowite wyzbywanie 


się towarow w formie lizylacyj, o ile została ona 
publicznie ogloszona z podanie.n okoliczności, w 
sposób budzący u konsumenta mniemanie, że stano 
wi specjulnie korzystna okazję zakupu: bò takie 
formy sprzedaży reklamowej i okazyjaej, które 
zoszały w identyczny, jak w punkcie a) sposób 
zgłoszone. a które na zasadzie pojęcia o obrocie 
towarowym posiadają cechy wyprzedaży. 

Uprzedniego zezwolenia wymagać będą wyprze- 
daże: a) posezonowe, poinwentarzove i pozasor- 
tymentowe, w których zachodzi sprzzdaż towarów 
Liepełnowartościowych i wybrakowanych, a na- 
wet pełnowartościowych, nagromadzo?aych wsku- 
tek niewyzyskania sezonu, jakich zbyt pózniej dro 
5a normalnej sprzedaży byłby trudny lub nie- 
możliwy; b) wyprzedaże tikwidacyj1e, tj. całkowi 
te lub częściowe wyzbywanie si? towaców pełno- 
wartościowych i niepełnowartości>vych, spowo- 
dowane czynnikami wypadków losowych. likwi- 
dacja przedsiębiorstwa lub zmianą jego formy 
organizacyjnej. 
C 
KĄCIK MODY. 


Nic nie jest pewne, 
ale wszystko możliwe 


$ Niekonsekwencią, brakiem logiki i kapry- 
sem zdystansowała tegoroczne moda nawet te, 
kórym służy — kobiety. Jeden alarm przeczy 
drugiemu. wieści pędzą z zawrotną szybkością, 
przeciwstawiając si sobie wzajemnie i przekre- 
$lając jedna drugą Caty konglomerat sprzecz- 
ności. Nic nie jest pewne aie wszystko możli- 
we. 

Co będzie w tym Ttokm noszone? — Wszy- 
siko! Blade złoto Pawła z Werony nie wyru- 
guje żarzącej sę miedzi Tywana, taksamo, iak 
platynowa blondynka nie ustąpi palmy  pierw- 
szeństwa hebano-włosej piękności. Baskijski be- 
ret, frygijski kołpak. mrban i fez, kanotierka — 
„wszystko będzie noszone Będzie można oglą- 
dać skromune, zapięte pod szyję sukienki sporto- 
we z gładkiemi rękawami. zwężałącemi ramio- 
ma. obok staroświeckich buf:astych i falbania- 
stych sukien prababek. Gładkie, angielskie pale- 
tka różnej długośc. krórych 'edynem przybra- 
niem będą kolorowe szaliki. virzy się obok ma- 
festatycznych płaszczy» tonących w przepychu 
futer W głowie się wprost n:e mieści. że smu- 
kia syliida, którą widziało się przed południem 
ma koncie tenisowym i olśniewająca dama. z 
którą się tańczy wieczorem — to jedna i ta sa- 
ma osoba. 

Rozpiętość i bogata skaia możliwości pozwo 
ią puścić wodze fantazji *wórcze; fabrykantów 
k pracowników, działających na terenie mady. 
Każdy będzie mógł się wypowiedzieć. każdy 
będzie móg! dać coś z siehie Takiego urozmai- 
cenia, jak tego roku. nie notowano już od daw- 
na. Co magazyn to odrębny styl, co fabryka — 
ko nowy i osobliwy rodza; *kaniny. Skromniu- 
tkie iednokolorowe bawelny nie wyłączają cię 
Żkich i kosztownych tkanin _mieniących się 
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Sowiecki zatarg zAnalikami 


S Całą prasę obicgła wizdciiość o aresztowa 
niu w Rosi kilku inżynierów przebywających 
tam z ramien'a zuanej trmy angielskiej Wi- 
ckersą, zatrudnionych przy budowie wielkich 
fabryk i ich 'nsta.acyj. Imżym erów tych oskar- 
żono o i zw. złośliwy sabotaż, który jakoby 
mieli uprawiać. Ro7prawa przeciw nim, jak i W 
caru podobnych wyradkach gdzie oskarżony” 
mi byli rodowici Rosjanie. miała się odbyć na 
posiedzeniu niejawnem G- P. U. 

Wypadki aresztowania echników zagranicz- 
nych zdarzały się w Rosi już niejednokrotnie i 
prawdopodobnie nie zwrócetoby na to uwagi. 
gdyby za kulisami całej sprawy nie kryły się 
dość interesujące szczegóły. Tymczasem rząd 
angielski wystąpi! w obronie aresztowanych w 
sposób niezwykle energiczny czego dowodem 
jest zerwanie rokowań z misią bolszewicką o 
zawarcie układu handlowego. 

W prasie bolszewsckieg całą sprawę pokryto mil 
czeniem. Oprócz krótkiego, półurzęiowego komu- 
nikatu w prasie tej nie znajdujemy żadnej wzmian 
ki o całem zajściu. Komunikat zaś stwierdza, ja- 
koby ambasador angielski w rozmowie z rosyj- 
skim komisarzem spraw zagranicznych miał żą- 
dać tak niemożliwych rzeczy, jak wyłączenia o- 
bywateli angielskich z pod bolszewickiego wymia 
ru sprawiedliwości. bądź umorzenia dochodzeń 
przeciw nim, o ile władze angielskie są przeświad 
czone o ich niewinzości. Na taxie postawienie 
spiawy komisarz Lirwinow nie zgodził rię, oświad 
czając ambasadorowi że akta będą przekazane 
sądowi najwyższemu, który też sprawę rozstrzy- 
gnie. 

W szczegćlności chodzi o co innuegfo. Do buio- 
wy Dnieprostroju 1 tym podobnych o:brzymów 
bolszewicy sprowadzili z zagranicy nietylko ma- 
szyny, ale zawierano też z dużemi firmami nmo- 
wy na montowanie zarówno dostarczonych ma- 
szyn. jak i budowę całych oddziałów i bardziej 
precy-yjnych instalacyj tych fabryk. Firmy te 
wysyłały do Rosji własny personal techniczny. 
iktóregu na miejscu nie było. Wszystko to odby- 
wało się na kredyt, którego terminy wyznaczono 


SWETERKI wiosenne 
JULIUSZ NACHT. Kraków, Strain 5 


mrzepychem barw . olśniewa acych wyrafinowa 
niem wykończenia. Woskowene, lakierowane i 
fostoryzujące jedwabie. a obok naiwne kreto- 
ny w prymitywny rzucik Begunowem przeci- 
wieństwom w dziedzinie destzi odpowiada noz- 
mmaitość kroju toalet. 

W szczegóiach również wielka dowolność i 
indywidualność. Paski, wralk:. rękawiczki. kla 
mry etc, od najskromnie'szych do naiwyszu- 
kańszych i najpomparycznieiszych. Bluzki od 
angielskich koszulek do arcydzieł kunsztu mo- 
dniarskiego, pitniących se od falban riuszek, 
żabotów i koronek Celine. 
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dość udlegie. ile że i roboty trwać uiały cate lata. 
Najeszły icdnax terminy najodleglejsze, we- 
ksle należało wykupić, a pieniędzy nie było. — 
Jakikolwiek Rosja nie znaiduie się, według za- 
pewnień kierowników jej życia gospodarczego, 
w orbicie kryzysu światowego, to wszakże nie 
ulega żadnei wątpliwości, że obroty handiu za- 
granicznego Rosii skurczyły się w tei samej 
skali co i w krajach kapitalistycznych. A han- 
del ten jest, jak do:ąd. jedynem źródłem zdoby= 
cia walut obcych. gdyż © kredycie pieniężnym 
narazie nie może być mowy, ile że nawet kre- 
dyt towarowy iest coraz trudniejszy od uzyska 
ria. U 
Płacić zatem trzeba, a pien'edzy niema. I ofo, 
korzystając z tego. że ostatn'e całemu szerego- 
wi urzędników rosygskich na niejawnych posie- 
dzeniach ad hoc powoiaregc sądu miano udo- 
wodnić przestępstwa uprawiania sabotażu. 
chwycono się tego sposobi i w stosunku do te- 
chników zagranicznych. w nadziei. że skoro u- 
dorwodni się sabotaż. o co na tajnem dochodze- 
riu nader łatwo, można będzie bądź wcale nie 
płacić, bądź odwlec wyrłaty na bardzo odległe 
terminy. lub uzyskać umorzenie części należ- 
rości. Tymczasem — spaliło na panewce. Am- 
basador angielski otrzymał zapewnienie. że 
sprawę przekazano sądowr. a więc odbędzie się 
cma iawmie. 
| nnn "i 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 


(—) I. K.: Słuszne i trafne — ale nie nowe. 

OR. KOCHAL: Przez konsulat amerykański w 
Warszawie, ul. Jasna 11, lub przez Federation of 
Polish Jews of America 67 W. 118-t1 New York. 

(—) DR. W. KRZESZOWICE: Dziękujemy za 
list. Relacja ta nie da się jednak 1żyć w polemice. 

„JAGA: Jest to uczelnia pry vatna, o znacznym 
jednak autorytecie. 

(—) J. B, BIELSKO: Biuro Palestyńskie, Kra- 
rów, Dietlowska 81, udzieli informacji. 

H. W. „DWA ŚWIATY*: Nie skorzystamy. 

K. W. ŁAŃCUT: Po zwrocie poprzzdniej legity- 
macji wyślemy nową. 

J. E, TYCZYN: 7 „obrazka“ w yoagu“ z bra- 
kn miejsca nie korzystamy. Korespondencje prosi- 
my krótkie, pisane po jednej stronie arkusza. 

(—) „HATE“, ŁAŃCUT: Kto jest autorem tego 
szkicu? 

(—) STAM. SJON.. Informacji udzieli Biuro Org. 
Sjon. Kraków, Dietlowska 81. 


— 


praw i interesów 


co Ty 


dajesz Twemu organowi? 


Czy abcenuiesz 
„Nowy Eziennik*? 


Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. 


„BZziczek” 


Komedja w trzech aktach Guido Cantini'ego. 
Przekład Zofji Jachimecksej. 


(0) Są kobiety, © których nie można po- 
wiedzieć, że są, ładne, ale trudno też  twier- 
dzić, że zą brzydkie. Mówi się wtenczas, że są 


miłe. — Zdarza się też bardzo często, że kobie- 
ty mile przeciwkc tei swojej „miłości bardzo enert- 
gicznie protestują, czasami mają rację, bo to okre- 
ślenie jest. często gęsto tylko wybiegiem, a-e cza- 
sami racji nie mają, ponieważ mogą być napraw- 
dę mäe, chociaż nietylko nie są pię«ne, aie nawet 
uchodzą za brzydkie. 

Tosamo mniej więcej, można pow'edzieć o pew- 
nych sztukach. które nazwać możemy miiemi, cho- 
ciaż nie są ani bardzo głębokie. aruteż mebardzo 
płytkie. Posiadają pewien czar, którego nawet nic 
jesteśmy w stanie bliżej zdefinjować. Mówi się o 
tego rodzaju sztukach: mile spęjziliśmy wieczór. 


Autor nas zbytnio nie natężył. nie zmuszał nas 
przez dwie godziny ani do zadumy melancholijrej, 
nie żądał od nas wyrzeczenia się starych wartości, 
lecz cpowiedział nam bajkę nie mądrą, nie głupią. 
a przedewszystkiem zajmującą. 

Taką sztuką jest „Bzieczek* p. Cantini'ego. — 
Świetna tłumaczka z zakresu literatury włoskiej, 
p. Zofja Jachimecka której teatr polski niejedną 
wartościową zawdzięcza rzecz, poinformowa1a nas. 
— panów recenzentów — że autor komeaji. ktćra 
w oryginale nazywa się z angielska „Mad”. pisal z 
począ:ku sztuki psychologiczne « la Pirandello. 
a później przerzucił się na pole lekkiej komedii. 
graniczącej z farsą .Rzi-zka* napisał dia słynnej 
artystki włoskiej Diny Galli. która w roi: Lav. 
dziew -zątka pełnego temperamentu i dlategc wejąż 
się narażającego opiuji publicznej. ma bré wprest 
świeti.ą, chociaż nie pierwszej jest już młodości. 
Sam motyw główny nie wydaje się zbyt orvgi? ai- 
ny. przypomina nawer nieeo „Roxy“. w której p. 
Zaklieka święc'ł: nas triumfy. ale mnóstwo ty 
pów typków kon.icznych ratuje sv'uacje. Jest te 
jednem słowem sztuka miła. zbytni, nie natężają- 


ca, alu też i ne nużąca. 

Reżyserem był Wacł. Nowakowski, który każ- 
dą pestać należycie postawił, ale westety nie na- 
dał sztuce oszołami:jącego tempa. Rolę główną 
miała zagrać p. Ludwiżanka. która jednakowoż za- 
chorowała, a w jej miejsce naprawdę „wskoczyła* 
p. Kostecka į mimo krótkiego *zasu stworzyła ży- 
wą sylwetkę Szkod. tylko, że na? żyła na swój 
tamp:rament tłumik: z całem uznaniem jednako- 
woż podkreślić należy że psychologicznie posiać 
zwarjiewanego dziewczątka pogłębia. a przejscia 
międ.v wybuchami wurjactwa a trugedją dzie”ka 
osamotnionego z dużem uczuciem wycieniowała. 
Doskonałą jak zawsze była p. Weracz w roli zwa- 
rjowinej cioci. a dużo uroku i -zczerości .onu mia- 
ła p. Granowska. bajecznie przytem też 1 wygląda- 
jąca. Z mężczyzn wymienić należy przedewsz) st- 
kiem p. Burnatowicza. który naprawde stworzył 
udany sylwetkę komicznego niedaięgi. p Hier w- 
skiegc, który nietylko pięknie wyglądał. ale też 
gra swoją rolę z dużą swobodą. a w ejnzodycz- 
nych rolach wymienić należy p. W:ańskiego. Sta- 
szewskiego i Wożźnika. M. K. 


if 
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- Zmierzch „Gorgonitis” 


(=) Jesli dać wiare wszelkim zaakom ua niebie 
1 ziemi, możiebhy Zaryżysowae twiecdzenie, że — 
przerwany teraz na tydzien. z powodu zachorowa: 
mia jednego z sędziów przysięgłych — proces kra- 
kowski (wyraźniejszej nomeuxlatr y chyba przez 
Whigie jeszcze miesiące >vroces o „unordowanie 
Lusi Zaremkianki nic będzie wy naga!) 1areszcie 
gbiiża się ku końcowi. W każiyn “azie trzymamy 
już „bliżej niż dalej", czyli przzkr>zzyliśny stano- 
"AR pierwszą połowę, chośby re<ofdo vo żółwie 
%empo, w jakiem prowadzoaa jest rozprava, mia- 
šo być nadal k>1tynuowane. Normalnie rzeczy 
biorąc, orzeczenie biegłych stano wi końzową fazę 
postępowania d>wodowego, po któren  astępuje 
jeszcze tylko czytanie zawnioskowanych aktów, 
ostatnie wnioski dowodowe, połączone =wentual- 
kie z dodatkowem przesłuchaniem paru świadków, 
a wreszcie — końcowe wywody ste» i narada 
przysięgłych nad werdyktem. 
t W naszym procesie jednak z orza:zeniami bie- 
głych nie jest tak łatwa sprawa. Mieliśmy już te- 
Eo dowody podczas przesłuchania biegłych, pv- 
wołanych czyto dla zbadania Stasia, czyteż wilgo- 
ci w piwnicy brzuchowickiej — dwa momenty 
raczej epizodyczne, a w każdy n -azie nie tak za- 
sadnicze dla całokształtu sprawy, zo kwestja sa- 
nego moderstwa, a więc sposobu dogonania mor- 
Gu, narzędzia zbrodni, śladów kr vì itd. itd. Te 
właśnie zasadnicza problemy są obsznie przedmio- 
tem orzeczenia biegłych, przys::m przypomnieć 
należy, że występują w oroczsie tyn -— wypadek 
nader rzadki — trzy grupy bizgłyeh dla stwierdze- 
nia okoliczności, związanych z wysikami sekcji 
zwłok i badaniem śladów krwi, znalezionych na 
miejscu zbrodni: znawcy lwowsce” i warszawscy, 
ltórych orzeczenia znane już 4 Z >rocesu lwow- 
ekiego, a nadto jeszcze znawcy krako vscy, którzy 
nieprzerwanie od pierwszej chwili ślelzą przebieg 
całego procesu i biorą w nim żywy adział przez 
zadawanie pytań oskarżonej, świadkom,a nawet - 
łicgłym. Pytań, wystosowanych do *ych ostatnich, 
trybunał nie dopuścił, stojąc na stiwowisku, że 
zadanie pytań biegłym przez biegłycn jest niedo- 
puszczalne. Weźmy teraz pod uwagę, że już sami 
łiegli lwowscy wyrażają nieco odmienne zapatry- 
wanie na pewne zasadnicze momenty (czy dża- 
gan był narzędziem morda), że dalej: biegli war- 
szawscy co do wyników badama śladów krwi wy- 
dali podczas procesu lwowskiego orzeczznie, zasa- 
dniczo różniące się od orzeczenia biegłych lwow- 
skich, że wreszcie i bi:gli krakovscty rzucą lada 
dzień na szalę swój ważki „głos (pczyponinamy 
tylko szczegół z przebiegu wizji lokalnej w Brzu- 
chowicach, gdzie prof. Olbrych zamknął się w po- 
koju Lusi i poczyaił tam pewne spostczażenia i ba- 


dania śladów krwi na ścianie). Ocz*kiwać należy. 
że ubroena starać się będzie o awypuklcnie i roz- 
walkowanie wszelkich, nawet  1ajdrobniejszych 
różnie i odehyleń jakie zachodzą mięlzy poszcze- 
gólnemi orzeczeniami, że każdy szczegół będzie 
wentylowany z precyzyjnością i dokładnością — 
szlopera, że dojdzie do wielogodzinnych dysput 
raukowych „wobec których rozmówki z prof. Zie- 
lińskim na temat psychologji i z inż. Przetockim 
o wodzie zaskórnej zostaną w kozi róg zapędzone. 
Te wszystkie czynniki, przez nas tylko pobieżnie 
naszkicowane, każą na część prozzsu, zatytułowa- 
ną „orzeczenia biegłych", >reliminovać jeszcze 
szereg dni, 

Powolne tempo procesu, majace niewatpliwie 
swe główne źródło. w chęci niedopuszczenia do 
ponownej kasacji wyroku przez przeprowadzenie 
w jaknajszerszej mierze wszelkich zavfiarowa- 
nych przez obie strony dowodów, spowodowało 
pewien zanik zainteresowania procziem ze strony 
publiczności. Oczywiście wszystkich intere. uje na- 
dal żywo, jaki będzie werdykt vrzysięgłych i z 
pewnością będziemy Świadkami liczaych  zakła- 
dów na ten temat, mamy jednak wrażznie, że sam 
przebieg pr>ces1 przestał być atrakcją. Mniejwię- 
cej każdy czytelnik gazet ma już wywobiony na 
sprawę pogląd i wie jakby głosował, gdyby był sę- 
ćzią przysięgłym, bez względu na to, co biegły o- 
rzekł o wilgoci i grubości betonu 'v piwnicy, czy 
stopniu zamiłowania Luksa dla kiełbasy, albo 
zdolności Beckerówny do strojania się w cudze 
piórka wzgł. czapeczki. Stłuczone odłamki szyby 
i zamazane ślady stóp na Śniegu już nie biorą, a 
nawet najnowsza „rewelacja“ o znalzzionej przez 
protokolanta Dra Dwornickiego róży (made in 
Kraków, gdyż we Lwowie wogóle o nizj nie byio 
mowy!), róży, eo to może być prz:z panie noszona 
„i tu i tam“ (wyrażenie p. przawodaiczącego..), 
nie zdołała nikomu spędzić snu z powiek. Jeszcze 
pewien dreszczyk wywołał noże opis wzruszają- 
cego pożegnania oskarżonej natki z synam, małą 
sensację stanowić mogła rozmowa Stasia Zaremby 
z Erwinem Gorgonem w posz:kalni dla świadków, 
naogół jednak przebieg procesu >b>rznie mniej już 
interesuje. 

Przypomnieć należy, że w piecyszoj fazie pro- 
cesu omawiałiśmy na tem miejscu*) fakt niesko- 

») Zob. „Nowy Dziennik z 18 marza br. feljeton 
p. t. „Gorgonitis* 


KOSZULE meskie 


nowość „Rypset* 
JULJUSZ NACHT, Kraków. S' radom 5 
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DROBNE WIADOMOŚCI ŻYDOWSKIE 


(:) W 56-LECIE KADIMY. W tych dniach mie 
ja 50 lat od powstania pierwszej korporacji 
sionistyczneji „Kadima“ w Wiedniu. Członko- 
wie Kadimy. tierwsi stanęli u boku Teodora 
Herzla i w dużej mierze przyczynili się wo ZWO 
łania pierwszego kongresu sioinistycznego- 

C) HISTORYCZNE MIASTO ŻYDOWSKIE 
SAFED w Palestynie ma ulec wkrótce znaczne” 
rozbudowie zgodnie z pianami orracowanemi 
przez specjalny komitet. złożony z Żydów tel 
awiwskich i jerozolimskich. Miasto to obecnie 
znajduje się w zaniedbaniu. Wkrótce ma udać 
się tam specialna komisia. która zbada warun- 
ki i omówi plany, zmierzające do zbudowania 
w Safed silnego osiedla życowskiego- 

(:) CZY SIR WAUCHOPE USTĄPI? Prasa 
arabska lansuie pogłoski jakoby wysoki komi- 
sarz Palestyny sir Wauchope nie zamierzał po 
zostać na swoijem stanowisku do ukończenia 
kadenaji. Jednakowoż koła urzędowe informuią 
że pogłoski te są bezpodstawne. Termin bowiem 
urzędowania wysokiego komisarza Palestyny 
kończy się w roku 1937. 

C) HENRIETTA SZOLD, znana działaczka ży 
dowska w Palestynie cstatnio kierowniczka de- 
partameniu opieki społecznej zamierza  zrezy” 
gnować ze swojego stanowiska i wyjechać z 
Palestyny. Kilkanaście organizacyj żydowskich 
w Palestynie, jak WIZO, Hadassa: związek le 
karzy i związek nauczycieli wystosowało pety- 
cję do Waad Leumi, by nie dopuścić do rezy- 
gnacii pani Szold. 
| e c | 
rzystania przez trybunał z przepisu procedury, 
który przewiduje prowadzenie rozprawy przy 
drzwiach zamknięłycb, „jeżeli jawność postępowa- 
ria mogłaby naruszać dobre obyczaje“. Obecnie 
pod tym względem zaszła zmiana po myśli naszych 
wywodów: Wszystkie drastyczne momenty omā- 
wiane są z wykluczeniem jawności, a temsamem 
łaknaca taniej sensacji „publiczka* pozbawiona 
została pożądanej strawy. 

W parze z osłabieniem zainteresowania dla pro- 
cesu ze strony „ulicy“ idzie pewno oczyszczenie 
atmosiery z miazmatów owej specyficzaej epide- 
mji, nazwanej przez nas „Gorgonitis*, która 
wszechwładnie panowała podczas całego procesu 
we Lwowie, stając się jednym z powodów deles 
gowania sądu krakowskiego do p910 vneg3 sądze- 
nia sprawy. 


Im radykalniej epidemja ta wygaśnie, tem 
zdrowszy będzie wymiar sprawiedliwości. 
Z, M. 


WANDA KRAGEN. 


Na Cyrli kwina krokusy 


(—) Wiatr halny był tu już... 

Przyszedł nagle przed dwoma tyg>d1iami, odra- 
zu w natężeniu i sile wściekłej i przez całą noc 
szarpał drzewami, domami, dachami i ciężkiemi 
słupami telegraficznemi. Huśtało się łóżzo w roz- 
chwianym pokoju, kołysały się ciemne jodły i ko- 
łysały się jarzące gwiazdy, a bezchinurne, rozi- 


skrzone niebo zdawało się przeczyć szalejącemu 
na ziemi huraganowi. Nie wiedziałam, — nigdy 
dotąd nie przeżyłam wiatru halnego, — że mar- 


twa przyroda, ot nic, takie tam zwykłe przesu- 
nięcie, taki prąd warstw powietrziyzn, może tak 
ludzkim szeptem dyszeć, tak opętanyn jękiem za- 
wodzić, takim krzykiem bolesnym  skowyczeć, i 
tak rzęzić, tak huczeć, tak dudnić, i tak trzaskać, 
i takie zgiełki wyczyniać. A te wszystkie głosy, tę 
niesamowitą kakofonję dźwieków przeszy vał jesz- 
cze od chwili do chwiłi przejmujący brzęk wybi- 
janycb szyb i groźny szum drzew. zginanych aż 
ku ziemi Więc gdy nazajutrz rano, tak samo na- 
gle, jak nadciągnęła, ścichła wichura, i jodły przed 
oknem stały znów proste i dumnie, to bezsenny, 
znużony umysł i oczy i uszy nie wierzyły: czy ta 
noc była prawdą, czy może seanq, fantastyczną 
zmora. Ale obalone płoty i drzewa i słipy i splą 
tane na jezdni i chodnikach druty, i przadewszyst- 
kiem gorący wiew, który spłókał resztki zimy, 
potwierdzały przeżycie nocy. 

Tak więc. w ten sposób, przyszło przedwiośnie. 
Bo potem te słabiutkie jeszcze nawroty zimna ' 
śniegu nie liczyły się już wcale Wiosna umacnia 
ła się z każdym dniem, wygnała niedobitki nar 
ciarskie i wogóle sałą .nartomanję* na Halę Gą- 
sienicowa w poszukiwaniu Śniegi, a »iednym nar- 
ciarzom drugiej i trzeciej klasy. pornszającym się 
w trochę trudniejszym terenie o wiele swobodniej 
na własnycb nogach. dała wresz'e moża DŚĆ ogla- 
dania zblizka Tatr w ich boskiej, lśniącej, wiosen- 


rej krasie. 

Zdumiewa rzecz jedna: że tak mało ludzi jest w 
Zakopanem Że, jak tylko śnieg stajał, rozpoczęła 
się natychmiast masowa ucieczka. Widocznie 
„przedwiośnie w Tatrach“ nie zostało dotad od- 
kryte, i nie jest jeszcze modne. Wierzę, że z cza- 
sem będzie modniejsze od sezonu letniego, bo prze- 
cie nigdy nie jest tutaj tak pieknie, jak właśnie 
teraz. Spotyka się zaledwie garstzę iulzi, zawsze 
tych samych, — zapalonych fanatyków Tatr o każ- 
dej porze roku. Z poświęceniem, po ksa:tki, brną 
w błocie, w leokiem, grząskiem, straszliwem bło- 
cie zakopiańskiem, niszczą buty i spodnie. Ale za- 
to, gdy dotrą do jakiejś doliny, ua jakąś halę, 
błoto znika, i ulatnia się pamięć o tem wiosennem 
przekleństwie Zakopanego; tutaj bucha już tylko 
rozgrzany, żywiołowy dech ziemi, igliwia, po- 
wietrza, przejrzysta, niepokalana żadną chmurą 
czara rozpina się gładko nad ziemią, połyskują 1 
mienią się ośnieżone szczyty, a siła słońca, zwie- 
lokrotniona odblaskiem Śniegu, intensywniej niż w 
lecie osmala na miedź półnagie ciała. O tej wcz2- 
sej wiośnie odkryłam cudowny urok niejednego 
zakątka, znanego mi dobrze z lata. a teraz tak zu- 
pełnie innego. Odkryłam przedawszy :txkiem Halę 
Pyszną, samotną, daleka, zagubioaą w Zachodnich 
Tatrach. za Kościeliską Doliną. 

Ta Hala Pyszna jest o tej porze przzpysznie, nie- 
pokojąco. przytłaczająco wspaniała. Z głębokiego 
mroku drogi leśnej wyłania się aiespodziewanie 
i bez przejścia olbrzymia, zalana słońcem, śnieżna 
polana Nigdzie zbanalizowane słowa „zalany 
słońcem“ nie odpowiadaja tak doskosgale treści i 
pojęciu. jak tutaj. Bo tu, ta biała przestrzeń. am- 
fiteatralnie pnąca się ku górze. zdaje się istotnie 
przeobrażać w zastygłą, zmaterjalizo vaną. olśnie- 
wająca ławice światła. A nad tą ławica sniętrza 
się hardy. wyniosły łuk żarzących sie firnem 
szczytów. na których wibrują najniększe. atłaso- 
we światłocienia. Ta góra nawprost nas nazywa 
się Blyszcz, i ta nazwa przylega znowu  najści- 


ślej do wrażenia wzrokowego. Błyszzzący zrąb 
gładkiej, polerowanej, aż błękitnawej bieli, nie- 
skazitelny w linji i zarysach, dźwiga się ku niebu 
i urzeka oczy. Pod zaczarowaną bietą gór drugi, 
ciemny, cichy pierścień borów spływa już prosto 
ra polanę i opasuje ją. A po przeciwnej stronie 
szare, skaliste wrota otwierają głęboko wdole nie- 
skończoną panoranię w dolinę, 

Pisząc te słowa, czuję wyraźnie i jasno: one nie 
oddają, nie są w stane oddać tego, co widzą oczy. 
Między przeżyciem, a bolesnem od nadmiaru har- 
monji, tej Hali Pysznej, a jej opiszm, musi ziać 
przepaść. Czy zresztą słowa, jakiekolwiek, kiedy- 
kolwiek, mogą aż do dna wypowiadzieć to, co chło- 
ną w siebie wszystkie zmysły i -o przt varza się 
potem w człowieku w najżariiwsze ukochanie? 
Ten spokój i ład i dostojność, wielką i nieozgarnio- 
ną, która sprawia. że człowiek ucisza się tu we- 
wnętrznie I zaczyna pojmować bezmiar życia i dzi- 
wność jego spraw” — Ale kiedy potem, opita słoń- 
cem i przestrzenią i wiatrem, wracam do domu 
kiedy rzucam okien na gazetę, to wiem, że tego, 
co dzieje się w Świecie, w ludzkim, „cy vilizowa- 
rym* Świecie niezrozumiem nigdy. I że może wła- 
śnie ten świat krwiożerczych ludzi jest najwię- 
kszą, niedocieczoną zagadka? ] wtedy inam zawsze 
tylko jedno pragnienie; zaszyć się gdzieś daleka, 
w głąb gór i lasów i hal. i tam przetrwać i prze- 
spać wieczność całą, póki świat nie przeinaczy się 
tak, by rzeczy, jakie dzieją się na nim dzisiaj, sta- 
ły się niemożliwościa 

Nie zrobię tego. Odejście od Świata jest dzisiaj 
tchórzostwem. Dziś trzeba patczać rzzczy vistości 
w oczy, zaciskać zęby i kształcić w sobie — jak 
Mateusz Bigda — „miarę *zisu". 

Termometr wskazuje w słońcu 25 stopni. Na 
Cyrli kwitną już krokusy. Całe bola fiołkowych 
krokusów Świat jest cudownie piętny. A ludzie, 
ludzie nie są może nawet w olbrzy niej większo- 
ści źli Sa raczej biedni. głupi i bezwolni. 


Zakopane, koniec marca. 
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Dalsze protesty na prowincji 


(G) W ubiegły poniedziałek dnia 27 marca, od- 
były się manifestacje protestacyjae przeciwko 
prześladowaniom Żydów w Niemcz:ch w nastę- 
pujących jeszcze miejscowościach nasz?j dzielnicy: 

W ŻYWCU—ZABŁOCIU odbyło się w synago- 
dze publiczne zgromadzenie, na którzm przema- 
wiali rabin dr. Bau, dr. Tafelowicz i dr. Nehmer. 
Napływ publiczności był masowy. W czasie ze- 
brania wszystkie sklepy żydowskie były zamknię- 
te. 

W KRZESZOWICACH odbyło się wielkie zgro- 


madzenie publiczne w bóżnicy. 
Rothstein, dłuższe 
Mayer. 

W SOKOŁOWIE KOLO RZESZOWA 
wszystkie ugrupowania żydowskie zgromadzenie 
publiczne do miejscowej bóżnicy. Przenawiaii 
eżłonek rabinatu Markus Weinreb i p. Jakób Wein 
steiner. 

Na wszystkich przyjęto jednogłośnie odpowie- 
dnie rezolucje protestacyjne. 


Zagaił p. Juda 
przemówienie wygłosił dr. 


zwołały 


Agitacja antysemicka w Makowie 


GG) Z Makowa piszą nam: Spokojna do niedawna 
jeszcze miejscowość nasza od pawnuzgo czasu sta- 
ła się terenem rozwydrzonej i nieprzzbierajacel 
w środkach agitacji antysemickiej. Uprawiana 
ona była przez Hallerczyków, którzy działalno- 
ścią swoją objęli również wsie okoliczne. Mimo, 
że Związek Hallerczyków, jako zakłócaijący po- 
rządek publiczny i « powodu swej działalności 
antypaństwowej na całym terenie Rzzczypospoli- 
tej został rozwiązany, włościanie razagitowani 
przez Hallerczyków swoją robotę antyżydowską 
prowadzą nadal. Widzimy też już pierwsze rezul- 
taty tej nagonki. Na porządku dzienny n są zacza- 
piania Żydów, słowne i czynne obelgi, 2dgraża- 
tia się masowego rabunku i bicia. Rozpuszczono 
bezsensowną bajkę, jakoby Żydzi zabrali klucze 
od kościoła, żeby nie dopuszczać do nabożeństw 


katolickich. Czynione są próby blakady sklepów 
żydowskich, propaguje się hasła bojkotu gospodar 
czego Żydów, rozlepiane są odpowiednie ulotki, 
wszczynane są próby kupowania w sklepach ży- 
dowskich bez płacenia itp. Oczywista, tego rodza- 
ju metody wywołuja wśród tutejszej !udności 
żydowskiej składającej się głównie z ludzi cał- 
kiem ubogich — prawdziwą panikę. 

Władze państwowe czynią wysil<i w celu nie- 
dopuszczenia do ekscesów, 4 drugiej jednak stro- 
ny należy pamiętać, że od czasu zniesi?nia Staro- 
stwa w Makowie istniejacy tutaj postzruaek po- 
licji jest zbyt słaby, tak, że należałoby go odpo 
wiednio wzmocnić. zwłaszcza z uwagi na rozpa- 
rLoszoną w tutejszym powiecie bardzo silnie agl- 
iację rodzimych hitlerowców. 
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Wiec protestujący Poalej Sjonu 
przeciw terorowi hitlerowców 


G) W Warszawie w sali kina „Fama“ odbył się 
mityng zorganizowany przez prawicę Poale Sjonu 
przeciwko terorowi w Niemczech. Przemówienia 
wygłosili M. Neustadt, Białopolski,, Baruch Zuc- 
kermann i dr. Pecker. Sensację wywołało poja- 
wienie się na wiecu pczywódcy PPS. „asła Nie- 
dziaikowskiego, który wygłosił na wiu obszer- 
ne przemówienie. Poseł Niedziałkowski wyraził 
obawę, że fale antysemityzmu mogą się przedo- 
stać do Polski. PPS. rozpocznie z antysemityzmem 
enregiczną walkę. W walce tej muszą być zjedno- 
czone wszystkie ugrupowania =o':jalistyczne w 
Polsce. Na mityngu uchwalono kilka rezolucyj pro 
testujących przeciwko terorowi w Nie.nczech. 


Gmina żydowska w Warszawie 
uchwaliła stworzyć ferme 
dia chaluców 


(j) Na posiedzeniu Rady gminy żydowskiej w 
Warszawie rozpatrywano budżet gminy. Budżet 
został przyjęty głosami Agudy. Z pośród wnio- 
sków sjonistycznych, które Rada uchwaliła, %ar- 
to podnieść uchwałę, by stworzyć na Woli za 
Warszawą fermę rolniczą dla przygotowania cha- 
luców zamierzających wyjechać do Palestyny. 


Bruno Winawer — laureat 
nagrody dramatycznej 


G) Sad konkursowy nagrody dramatycznej im. 
Leona Reynela na zebraniu w Związsu Autorów 
Dramatycznych przyznał nagrodę za rok 1933 w 
wysokości 1.000 zł p. Brunonowi Winawerowi. 


„„Cniuzjasta* 
gen. Bułak—Bałachowicza 


(j) „Kapituła krzyża walecznych*. b. ochotników 
armji osławionego gen. Bałachowicza, rozesłała 
do posiadaczy tego odznaczenia wezwania, Dy 
z okzji 50 rocznicy urodzin „wodza“ składali ofia- 
ry na kupno dla generała prezentu oraz konla. 

Wezwaniem tem tak się przejął inkasent Kasy 
Chorych w Zbaszyniu. Jan Jankowiak, że pienią- 
dze, należne Kasie Chorych w sunie 1.153 zł prze- 
słał do owej „kapituły“ zamiast pod właściwym 
adresem do Grodziska Poznańskiego. 

„Kapituła* ogromnie się ucieszyła z hojnego 
daru i pieniądze użyła na wrasne >vt-zeby. Nie 
pomogły interpelacje ze strony Kasy Chocych. Se- 
kretarz „kapituly“ p. Jerzy Osiecki nie chciał ple- 
niędzy zwrócić i twierdził, że o omyłce nic nie 
wie. Kasa Chorych w Zbaszyniu zwróciła się ze 
skarga do władz policyjnych warsza wskicb. 


Zabójca z Winiarni Ziemiańskiej 
stanie przed sądem 


(j) Śledztwo w sprawie głośnego przzd dwoma 
tygodniami zamordowania w winiarai Ziemiań- 
skiej w Warszawie obywatela Jankowskiego, 
przez majora Stawińskiego, jest już 1a ukończeniu 
i zabójca wkrótce stanie przed wojskowym sąden 
okręgowym. 

Śledztwo wykazało podobno, że zarówno major 
Stawiński, który jest b. oficerem kozackim, jak 1 
śp. Jankowski, mie byli podchmieleni. Ponadto 
stwierdzono, że przy stoliku, przy którym siedzial 
z żona major S., siedziała także koleżanka jego 
żony, zawodowa fortancerka. Wobec tego śp Jan- 
kowski. podchodzac do stolika i zapraszając ją do 
tańca, był zupełnie w porządku i nie zasługiwał 
na spoliczkowanie. 

Tembardziej wątpliwie przedstawia się sprawa 
podarcia biletu, który Jąnkowski wręczył Stawiń- 
skiemu, poczem, jak wiadomo, czynnie go znie- 
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ważył i został przez majora zabity. Majorowi 
Stawińskiemu grozi kara pięciu lat więzienia. 


Aresztowanie działacza P. P. 8. 
we Lwowie 


(j) Władze śledcze we Lwowie pod kierownic- 
twem sędziego Śledczego, dr. Walizórskiego prze» 
prowadziły rewizję w mieszkaniu i w kancelarji 
znanego adwokata, dr. Stanisława Dręgiewicza. 
Na skutek tej rewizji sędzia śledczy wydał nakaz 
aresztowania adwokata. Łącznie z naim został are- 
sztowany Antoni Piwowar, bezrobotay. 

Szczegóły śledztwa trzymane są w tajemnicy. 
Nadmienić należy, że dr. Stan. Dręgiewicz jest 
członkiem OKR. PPS. i wybitnyn działaczem 80- 
cjalistycznym we Lwowie. 


Dwa procesy poznańskie 


(j) W sądzie okręgowym poznańskim zapadł wy, 
rok w procesie braci Piaskowskich i towarzyszy, 
cskarżonych o to, że w październiku ub. r. gwat- 
tem wywieźli ojca swego ze wsi Jankowice 1 
osadzili w` zakładzie dla umysłowo chorych w 
Kościanie. 

Sąd po przeprowadzeniu rozprawy, natórej część 
Gdbywała się przy drzwiach zamkniętych, uznat 
oskarżonych Piaskowskiego Gracjaaa i Stefana 
winnych pozbawienia wolności i za to skazał ka- 
żdego na rok więzienia z zaliczeniem aresztu śled- 
czego, a resztę kary zawiesił warunkowo na lat 5. 

s s a 


Przed sądem okręgowym pozaańskim toczył się 
proces przy drzwiach zamkniętych przze'wko nie- 
jakiemu Okupniakowi. Akt osknrżenia zarzucał 
mu, że dopuszczał się czynów niemoralnych z swe- 
mi niełetniemi dzieć ni, $-letnia córeczką i 5-letnim 
synem oraz 14-letnią pasierbicą. Sąd skazał go 
ra 15 miesięcy więzienia, przyczem w "zasie od- 
bywania kary Okupniak poddany zostanie bada- 
niom psychjatrycznym. 


Turek, który chciał sobie harem 
urządzić w Warszawie 


(j) Dziś we wtorek w sądzie okręgowym w War 
szawie znajdzie się na wokandzie sensacyjny pro- 
ces Abduły Alijewa, właściciela liczaych piekar- 
ui tureckich w stolicy. Alijew oskarżony jest o 
czyny lubieżne i gwałt z użyciem groźby karalnej. 
Ofiarą tych tureckich zalotów padły pracownice 
jego przedsiębiorstwa. W związku z ta sprawą 
Alijew przebywał przez 3 miesiące w więzieniu, 
okecnie odpowiada z wolnej stopy. 

Akt oskarżenia obejmuje kilkadziesiat «tron. Do 
rozprawy powołano 40-tu świadków, przewążnie 
z pośród personalu tureckiej piekarni. kozprawa 
od początku do końca toczyć się będzie przy 
drzwiach zamkniętych. 
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Do redakfera „Nowego Dziennika” 


Po powstaniu 
nagrody literackiej m. Krakowa 


Oå b redaktora „Dwutygonika Literac- 

kiego“ otrzymujemy następujące uwagi: 
, (©) Fakt powołania do życia vrzez krakowską 
iKadię Miejską nagrody literackiej m. Krakowa, 
spotka się niezawodnie z radością i iazianiem sfer 
'kulturalnych społeczeństwa. Wy woła też z pewno- 
cią szereg głosów i polemik dokoła pierwsze] 
kandydatury. Trudno 1ziś, przed uczęd>vzn ogło- 
szeriem regulaminu nagrody, dyskuto vać nad na- 
zwiskiem przyszłego laureata i podsuwać je nie- 
znanym jurorom. Spodziewać się należy jednakże, 
że pierwszą nagrodę literacką m. Krakowa zdobę- 
dzie — bez większych sporów — znakomity poeta, 
Emil Zegadłowicz, święcący właśnie w bież. roku 

Jubileusz 25-lecia: swej działalności !itarackiej. 

Nie miejsce w tej notatce wskazy wać na nie- 
śmiertelne walory ideowe i artystyczae poezji 
autora „Powsinóg beskidzkich”, „Lampki oliwnej* 
i „Żywotu Mikołaja Srebrempisanego*, autora, U- 
ważanego za spadkobiercę wi:lkiej poezji Trzech 
Wieszczów, Wyspiańskiego i Kasprowicza; przy- 
pomnieć jednak naieży, że zaró vno życie jak i 
twórczość poety, piewcy wsi polskiej, najściślej 
związana jest z kulturą Krako va. Tu, v zkołach 
czerpał nauki, tu, na krakowskiej scenie, przed 
dziesięciu nicmal laty, zdoby wał pierwsze wspa- 
niałe artystyczne triumfy. 

A gdyby, oprócz literackich i humanitarne, jak 
często bywa, względy miały decyd>vwić o postano- 
wieniach jury nagrody, powiedzieć otwarcie i 
szczerze należy, że osiadły obecnie w Beskidzie 
poeta nie posiada żadnych dochodów, a poważny 
stan jego zdrowia wymaga dłuższej %uracji, która 
umożliwi mu dalsze wzmożenie twórczości. Jak 
wiemy z ostatniego wywiadu poety, ciężka choro- 


ba przerwała mu pracę nad czwartyn tomem au- 
tobiograficznej powieści „Żywot Mikołaja Sre- 
brempisanego', w której opisując swe szkolne cza- 
sy, zapewne wiele pięknych kart czarzwi Krako- 
wa poświęci. 

A wspomnieć jeszcze trzeba, że Zezadłowicz do- 
tąd nie otrzymał żadnej literackiej nagrody, choć 
może mniej zasłużeni byli niejadnokr>tnie wyró- 
żniani. Gdy przed kiłku laty na posiedzeniu komi- 
tetu nagrody literackiej m. Poznania wypłynęła 
kandydaiura Zegadłowicza, — zwolennicy nagro- 
dy „politycznej“, utracili ją prawniczo- zawiiym 
wywodem, że autor „Dziewan* jest tylko „subłoka- 
torem“ w tem mieście. Chyba szczegół, że Zega- 
dłowicz nie wynajął w Krakowie mieszkania, tyl- 
ko gazduje na płonym spłachciu zie'ni beszidzkiej, 
w Gorzeniu wadowickim, nie zmniejszy — zasług 
literackich poety. 

Stan. Wit>ld Balicki. 


- — 


(—) W odpowiedzi na artykuł p. Schroedera p. t. 
„Odpareie napaści“, oświadczam, iż nie lękam się 
groźby p. Schroedera pociągnięcia mnie do odpo- 
wiedzialności karno- sądowej, Pisząc mój artykuł 
o działalności p. Schroedera, zdawałem sobie spra- 
wę Z odpowiedzialności za wytoczbne w nim za- 
rzuty. Nazwisk osób, od których nam te wiadomo- 
ści podać p. Schroederowi nie mogę ponieważ os% 
by te są od p. Schroedera zależne. (I tak już cech 
„Jednoróg* odczuwa skatki wystawienia w Zrze- 
szemu Żyd. Art. Mal i Rzeźbiarzy, ponieważ p. 
Schroeder „za karę* przesunął Jednorogowi ter- 
min wystawy w Pałacu Sztuk Pięknych). Na ewen- 
tualnej rozprawie w razie potrzzby mogę nazwi- 
ska zapodać. Wobec powyższego nie poczuwam się 
do obowiązku przeproszenia p. Schrozdera. 


Leo Schónker. 
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NURMI I PETKIEWICZ STARTUJĄ w CHI- 
CAGO. 


(—) Z okazji otwarcia międzynarlowej wysta- 
wy w Chicago odbęda się tam wielkie zawody lek- 
koatletyczne, na które zaproszenia otrzy nali: Nur- 
mi i Stanisław Petkiewicz. 

Jak wiadomo Petkiewicz jest jedynym (poza Fin- 
nami) człowiekiem, który odniósł zwycięstwo nad 
Nurmim. Start tych dwóch biegaczy wzbadził w 
Ameryce og"”omne zainteresowanie. 


| 
| 


WYJAZD SZERMIERZY POLSKICH DO MONTE 
CARLO. 

(—) Polski Związek 3z:rmierczy otrzy nał ostat- 
nio od Federacji Monako zap'oszznie 1a wziecie 
udziału w międzyaarod>wych zawodach »zermier- 
czych w Mobnte Carlo. w dniach 15—18 kwietnia. 
Na zawody te Pol. Zw. Szermierczy zamierza wy- 
słać drużynę szablistów, złożoną z 4 zawodników, 
przyczem brani są pod uwagę Papee, Segda, Suski 
1 Friedrich. 


SENSACYJNY POJEDYNEK LENGLEN-WILLS- 
MOODY. 

(—) Zuzanna Lenglen wyjzżdża do Stanów Zje- 
dnoczonych, gdzie będzie obecna na mistrzostwach 
amatorskich U S. A., które odbędą się w Filadel- 
fji. Korzystajac z obecności wielu wybitnych gra- 
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czy. zostanie zorganizowane tournee po Stanach 
Zjednoczonych, w którem wezmą ulział między 
innemi tak wybitne siły jak: Tilden (St Zjedn.), 
Nusslein (Niemcy), Vincent Richards (St. Zjedn), 
Martin Plaa (Francja): Na zakończ:nie lournee 
odbędzie się sensacyjne spotkanie pomiędzy p. He- 
lena Wilis mistrzynią świata w tenisie amator- 
skim a Zuzanną Lenglen mistrzyaią świata w tē- 
nisie zawodowym. 


NAJWAŻNIEJSZA ZASADA TENNISOWA 


(©) Za najlepszego trenera tenisowzgo na Świe- 
cie uchodzi kalifornijczyk Beasley, wychowawca 
słynnych rakiet amerykańskich, Vincsa, Sidney, 
Wooda, Allisonna itp. Trener Beasley za najwa- 
żniejszą zasadę treningu uważa — redaxowanie 
własnych błędów gracza do minimum. Jest to za- 
sada, wyznawana również przez najlepszego teni- 
sistę świata, Cocheta. Beasley jest zdania, że 85 
proc. zwycięskich punktów w tenisie zawdzięcza 
się błędom przeciwnika. 


WIELKI SUKCES ODZNAKI POS. 

(—) Roczne zestawienie ilościowe zdobytych 
Państwowych Odznak Sportowych wykazuje, iż 
postęp w tym względzie jest nadzwyczajnie duży. 
W pierwszym roku istnienia odznaki tj. w r. 1931 
zdobyto ogółem tylko 17,560 odznak. Zestawienie 
za rok 1932 wykazuje ilość ogólną 479,620, czyìi 
równo dziesięć razy więcej niż roxu popczedniego. 

W poszczególnych województwach zdobyto w 
1932 r. odznak jak następuje: pozaańskie — 23,791, 
lwowskie — 15,196, warszawskie — 14,449, pomor- 
skie — 13,645, białostockie — 12,431, m. Warszawa 
11,329, lubelskie — 11,005, nowogródzkie -— 9,927, 
łódzkie — 8,052 śląskie — 7,860, krakowskie — 
7,692, kieleckie — 6,928, wołyńskie — 6,701, pole- 
skie — 5,287, wileńskie — 6,267. tarnxpolskie — 
5,390, wreszcie stanisławowskie — 3,670. 


NIEPOWSZEDNIA PRZYCZYNA ŚWIERCI PEĘ- 
ŚCIARZA NA RINGU 

(—) Na ringu amerykańskim w spstxaniu ama- 
torów, wydarzył się w tych dniach wypadek śmier- 
ci. Śmierć nastąpiła w warunkach wręcz nadzwy- 
czajnych. W pewnym momencie jeden z bokserów, 
Dragon, upadł na deski ringu, stracił przytom- 
1rość i w parę minut potem umarł. Podczas kiedy 
lekarze zastanawiali się nad przyczyną zgomu, 
riespodziewanie okazało się, ża pięściarz udusił 
się kawałkiem gumy, odgryzionym zębami z ochra 
niacza w jamie ustnej. 


A Brow 


TAMAGNINI (Wiuchy), jedyny pogromca 
3 Swich, 


na, murzyńskiego mistnza 5 
zwyciężył w Paryżu Young Pereza, 

ÓSEMKA WIOŚLARSKA LONDON ROWNO 
CLUB zdobyła ponowmie trzdycyjny wyścig wio- 
Śiarski na Tamizie w dniu 25. 3, br. ra! starimigeyoh 
130 osad. 

ARTENS, znany czołowy tenisista Austirół, został 
aktorem ieatrałnym u Reinharda we Wiedniu. 


WYSTAWA „JELNOROGA” 
w Żyd. Domu Fkademiekim 


$ „Jednoróg* od rierwszych chwil swego ist- 
nienia unika! ściśleiszei programowości. Unika! 
go świadomie w okres'e. kiedy o programy było 
łatwo, natomiast o wiele ruinie! o samą prze- 
konywująca i dostateczni” na ężoną twórczość. 
IW pierwszych swoich detlaraciach zwraca u 
wagę na sztukę francuska. iako główne źródła. 
Skąd czerpać można nie wymyślnie skambina- 
wane teorje, lecz wymowie * na głębok' e; tra- 
dycji oparte wzory. Bliższvch szczegółów tam 
mie podano i nie wiązane sie wyraźnie sprecy 
zowanemi wytycznemi. Bvć może. ŻE 'a wła: 
śnie nadało dctwchczasowem: rozwojowi -Jed 
moroga'* owe giętkości vLtóre pozwala łaczyć 
ze soba dalekie krańce pogodzić „rrawe z 'e 
wem", użyczyć gościnnego ka'a  aka'lvemic'a- 
adycyinemu rortretowi * Lompczyci. obok 
jakiemuś .dadzistycznie" wyrafinowanemu pry 
mitywizmowi Położył na 'e::; sware pietno cha 
rakter czołowych przed;taw cieli grupy. któ 
rych ekspervmen'atorski *e"perament nie do- 
puścił do żadnych eszcze uwatecznych decy- 
cyi w pmastyce a którzy ohsk zdecydowanych 
inż form zachowa jesze?’ "astvczność pierw 
szego okresu. owego nagiego roku" moderniz 
mu polskiego. 

Odnosi sie w nierwszym rzedzie de twórcz: 
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stawiciela, Jana Hrynkowskiego. Na charakte- 
rze malarstwa Hrynkowskiego żywotna w swo 
im czasie w Polsce idec'ogia foimizmu wyci- 
snela wyraźne piętno. Impres onizm dał władzę 
nad „tematem“ przez analizę kolorystyczną, 
„formizm* — przez rozbió: formy. Nie wchodzę 
tu w rozważanie rodowodu iego kierunku. za- 
znaczam tylko. że udział W nm Jana Hrynkow 
skiego nie był wynikiem przyradkowości mo- 
mientalnei suggestji. lecz odpowiadał wyraźn:e 
jego nastawieniu. Rozbiianie brył. mnożenie ką 
*ów widzenia. nachvlanie natury pod kątem 90 
a nawet 180 stopni — krć ko:  rozkołysanie 
świata i wysadzenie go jakimś wetłsowskm tu- 
petem z wiekowych lcżysk. — wszystko to dało 
odskok do nowych. ni:snodzianych chwytów 
plastycznych, a w rozmgotenym — wskutek 
wstrząsów — układzie ziawisk rzeczy ludzie ! 
reba wychodziły w śmiałych odkształcentach 
skrótach i spłaszczeniach, kryjących w sob'e 
dużo plastycznego napiecia Pamiaąłem pierwej 
¿ mówienie rofewodu maszsga formizmu. zdając 
sabie strawę z tego. że by: on pierwszem e- 
chem u nas owej całej zawiłe, drogi pocezan- 
re'owskiei sztuki we Francii że faktycznie po- 
słębioną anarizę formy malarskie podbudował 
właśnie Cezanne. W polskim fermiźmie wypad? 
z tego wszysikiegę pewien "mocionalny SkTÓ: 
który Hrynkowski podcnwyci:. rozwinął. a pó- 
źnie' pogłębił nawet pod wpywem bezpośred 
niege zo'krięvie ie zc sztu: » paryska z której 


ści prezesa zrzeszenia i czołówegi jego przeo- i Matisse zaważył noże siiue na dalszych kole- 


jach jego twórczości. Zachowała się nadał: bły 
skotliwość W ujęciu tematn pewna doraźność, 
uwydatnianie fragmentu, a w budowie obrazu? 
skłonność do chwiejnej równowagi, zdolnej w 
każdej chwili do efektownego jakgdyby sceni- 
cznego obrotu. 

Uwydatnią się nem te wrażenia, jeśli przej 
dziemy stąd do akwarej Szymona Miiiera, w 
których bije zupełnie samorcdna Siła wewnę* 
uzna. Poprzestanę na jedsiym szczególe: na sto 
sunku sylwety ludzkiej do architektury w pra- 
«ach Miillera. Człowiek na ile otaczającej go 
natury w obrazie rie może być pojęty wyłącz- 
nie jako element formy i „dobra plama*; w kon 
cemoji artystycznej związek człowieka 2 pejza- 
Żem wyrasta z zasadniczego cdczucia bytu. — 
Z tych subtelnych : nieuchwy nych wiązań prze 
rikających życie 'udzkie' syrwety 1 obeimufą- 
<ych ją murów. ich dziwaczności przestrzennej 
bijącej z wgłębień załamań :c i dumnych. lub 
pokraszonych starczo form. Nie rozbierałbym t6- 
go w tym duchu, gdybym tu czuł cziałasie po lie 
nji pivtkiego realizmu. W obrazach Millera tawi 
logika jego wewnętrznego życia, samorodna i od- 
cinająaca go od wszystkiego. co ga zewsząd ota- 
cza. cd nieprzystępnych dlań wpływów i obcych 
jego naturze wizji. 

W miejscu czysto intuicyjnych Środków u do» 
piero co wspomniarego artysty. znajdujemy u 
Tadeusza Seweryna racjonalizm w konstrukcji 0- 
brazu śwnadorne .rzenikanie wzajemne form, wy 
rachowane budownictwo, w którein zatraca eilę 
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LISTY Z KRAJU. 


KRONIKA TARNOWSKA 


(7) — CORAZ GORZEJ. W związsu z spro- 
wadzaniem mac przez niektórych ku>zów z Ía- 
Bryk zamiejscowych doszło do burzliwej demon- 
strzcji bezrobotnych Demonstrazj zliswidowa- 
ła policja rozpędzając tłum, AZ a kilka osób 
zostało silnie poturbowanych. „Opocaych areszto- 
wano. Do przykrych tych zajść doszło z winy ko- 
misarza kahału i jego rady orzybdizaej, która na 
skutek swej nieudolności nie jest w stanie sprawy 
mac załatwić. W ubiegłych latach kwestję mac 
zawsze załatwiano ku ogólnemu zad» woleniu, na- 
tomiast w bieżącym roku są na tem le ciąg złe bój- 
ki i awantury. 

(—) — ZA OKRZYKI ANTY WOJENNE. Staro- 
stwo ukarało w drodze adninistsacyjnsj człon- 
ków P. P. S. dra Adama Szamskiego, Kazola No- 
waka i Kazimierza Czabana na 30 dni aresztu za 
okrzyki antywojenne podczas demonstracji prze- 
ciwhitlerowskiej. Skazani odwołali się do *adu. 

(=) —BOGATY POŁÓW. W „ninie Lich win pod 
Tarnowem aapadli dwaj uzbrojeni bandyci na za- 
grodę Antoaiego Iwońca. Iwoniec niedawno wró- 
cił z Ameryki, gdzie dorobił się wielkiego majat- 
ku. Bandyci steroryzowali domowników i zabrali 
10.000 dolarów, które były ukryte w boduszce. Po- 
licja wszczęła energiczne dochodz?nia celem wy- 
krycia sprawców zuchwałego rabunku. 

(©) — SAMOBÓJSTWO. W pobliżu dworca głó- 
wnego rzucił się pod koła pociągu osobowego zda- 
żającego w kierunku Lwowa nizzaany mężczyzna. 
Pociąg zupełnie zmasakrował ciało samobójcy, 
którego identyczności nie zdołano ustalić. Przy 
zmarłym nie znaleziono żadnych :łoxumeatów, a- 
ni papierów, mogących naprowadzić policję na 
jakikolwiek ślad. 

(—) SKAZANIE MIĘDZYNARODOWEGO 
ZŁODZIEJA. W pociągach mięizzaarodowych 
grasował Ludwik Kuenberg, okradajac bogatych 
pasażerów, a dzięki niezwykłej zraczaości przez 
długi czas był nieuchwytny. Wreszcie powinęła 
mu Się noga i dostał się w ręcz sprawiedliwości. 
Sąd go skazał na 5 lat więzienia. 


Z Łańcuta 


0) W ubiegłym tygodniu społeczeństwo sjoni- 
styczne w Łańcucie serdecznie żegnało na bankie- 
cie urządzonym staraniem Kom. Lokalnego Org. 
Śjońskiej i „Akiby“ zasłużonych tov. S. Grcisma- 
na i D. Fasta wyjeżdżających do Erse. 

Staraniem ŻTGS. „Trumpeldor“ odbyła się aka- 
demja ku czci Trumpeldora. Na program złożyły 
się: chór. żywe obrazy. Słowo wstépae wygłosił 
dr. A. Drucker. 

Onegdaj odbyło się Walne Zgromadzenie Org. 
Sjonistycznej, przy bardzo licznym udziale towa- 
rzyszy. Ze złożonych sprawozdań wyuika, że po- 
szczególne komisje pracowały bardzo *ntensywnie. 


Po udzieleniu absolutocjum o udzieleniu absolujocjum ygbrano novy qi ORGANZA no vy Komi- ' 


samoistność ah odaya domen elemen ów. Ryim je- 
dnego przedmiotu przechodzi — jak w gobelinie 
— w drugi, rybm drzewa przelewa się w człowie- 
ka, tegoż znowu — w niebo, skąd powrotną dre- 
gą spada w odbicie drzewa w rzece. Działa tu 
więc w całym charakterze obarzu dekoracyjny 
pryzmat natury, poprzez który Seweryn uzyskuje 
jednolitą harmonję całości. 

W peizażach Stanisława Dąbrowskiego | w 
niektórych kwiatach udeczaią odważne akcen- 
ty kolorystyczne. Dąbrowshi dąży do płaskiego 
ręzplanowania plam, idąc po linii dobrych tra- 
Gycyj impres'onizmu, któwega „kładł naturę na 
waszczyznę". dążąc do wydobycia tą drogą ści 
śle barwnego aspektu. pelnegc. w którym ża- 
den odcień nie zaginie. Dąbrowski upraszcza 
sobie zadanie kolorystycz'ie `: trzyma się mo- 
aco realnych form, w ch sielsko-nastrorowei 
wymowie. 

Z pośród prac Samuela Finkelstelna. który na 
Trzedostatniej wystawie „Jednoroga' miał sze- 
teg bardzo mocnych obrazów. wyróżnia się 
zdecydowaną. właściwą temu artyście kolory 
styką „Pejzaż z Kazimierza” o silnych czerwo 
norniebieskich konirastach i celowo strzępionej 
formie. 

Wład. Augustvrowicz-Dątrowska w „Żni- 
wach“ swoich »rozgrzesza'* pewien kolorkowy 
motyw. który w naszem .udowem malarstwie" 
ściągnięty został w sam dół banału. Możliwo: 
ści są tu bardzo duże. Augus ynowicz-Dąbrow 
ska przeszczep-a tu udaimie kukłowość ludo- 
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WTOREK. 


Kraków (312.8) 1140 Przegladp rasy, komunikat 
meteorologiczny. 1158 Sygnał, hejaał. 1210 Płyty. 
1320 Komunikai meteorologiczny. 1510 Komuni- 
kat sportowy, gospodarczy, chwilka lotnicza 1 
przeciwgazowa, oraz komunikat Państw. Zw. 
sportowego. 15/30 „Najnowsze wydiwnictwa* — 
dr. A. Bar 1550 Płyty. 1620 Dla mataczystów: 
„Zjednoczenie Włoch‘ — prof. Iwaszikewicz. 16'40 
„Piękno ludu rumuńskiego“ — p. Dusza Czara. 
17 Koncert symfoniczny ork. Filharmoaji Warsz. 
pod dyr. L. Gróndala. W przerwie: dla żeglug:. 


18 Dla maturzystów: „Wyspiański“ (I) — p. L. 
Płoszewski. 1820 Wiadomości bieżaą:2. 1825 Ma- 
zyka lekka 1845 „Sirukiura gospodarcza LOPP.” 
— dr. M Kesłer. 19 „Slary Kraków* — dr. J. 
Dobrzycki. 1915 Rozmaitości, konnaikaty. gielda 
zbożowa. 1930 Feljeton muzyczny: „O I. J Pade- 
rewskim* — prof. H Opieński. 1945 Dziennik pra- 
sowy. 20 Koncert popularny, dyr. Ozinińssi oraz 
J. Lefeld i L. Urstein (forten. na 4 ręce): Moniu- 
szko, Chopin, Zarębski, d'Albert, Czajkowski, Ne- 


dbal, Dworzak, Moszkowski, Th>mas. 2145 Kwa- 
drans literacki: „W Orłowskiej kato.dze* 
St. Radek. 22 Recital śpiewaczy Elzy Brems. 22:30 
—24 Muzyka taneczna, o 2255 Komunikat meteo- 
rologiczny i policyjny. 

Warszawa (1411.85) 1140—1535 p. Kraków 1535 
„Wśród ksiażck* — prof. H. Mościcki. 155'0—19 
p Kraków. 19 Rozmaitości. 192) Odczyt rolniczy. 
20'30—24 p. Kraków. 

Katowice (408.7) 11'/40—15'50 o Kraków. 1550 
Bajeczki Cioci Heli dla dzieci. 16'05 Płyty. 16'26 
—19 p. Kraków. 19 „Rzeczywistość i łegenda śŚre- 
dniowieczna jako tło „Żywych kamieni“ Beren- 
ta“ — dr. O. Ręgorowiczowa. 1915—24 p Kra- 
ków 

Lwów (380.7) 1140—1535 p. Kraków. 1535 Giel- 
da zbożowa 1540 Płyty. 1605 Akcja „Radjo dzie 
ciom“. 1620—19 p. Kraków. 19 Skrzynka technicz- 
na — inż J Miński. 1915—2739 p. Kraków. 22'30 
Najnowsze przeboje pieśniarskie odźśp. p. W Hil- 
senrath (tenor). 22'55—24 p. Kraków. 

Sztuttgard (360.6) 1010 Muzyka ludowa 1040, 
13:30, 17, 19'15 Koncerty. 20 Wasoły program. 20'45 
Koncert ork. fith. dyr. H. v. Benda. 2220 Muzyka 
taneczna 

Rzym (441.2) 1730 Koncert. 20/15 Śoiew. 
Transmisja z teatru. 

Praga (488.6) 635 1010. 12%0, 16'1) Koncerty. 
1930 „Tannhauser” — opera Wagnera. 

Wiedneń (518.1) 12 Kwartet. 1520 Pieśni włoskie 
1650 Kapela. 1925 Opera. 2210 Koncert solistów. 


20'45 


tet prawie, że w niezmienionym składzie z tow. 


inż. Spatzem na czele. K. W. 


wych form, a jaskrawe ich pamy zgrywa | reyjw=mn GK r i ATZ 
nie Z żółtem item pól. 

U Romana Orszułskiego obek ladnie skompo- 
rowanych akwarci zmajduiemy ekspresjonisty- 
czmy, subrelnie odczuty obrazek („Uliczka na 
Kazimierzu”), obok odmi*nusch zupełnie prób 
ścisłego rozwinięcia pewnegu motywu formal- 
rego („Słoneczniki*) w kerunku dekoracył 
rym. 

W innym jakgdyby wymiarze leżą prace Ja- 
uiiszą Marji Brzeskiego: wyrefinowanie poprzez 
naiwność. „dadais yczny* szęzebiot form. wy 
szukane associacje dzieciństwa podróży. senty- 
nentalnei groteski poprze” wycinankową budo- 
wę świata z kart. pysznie koiorowanych ` cze- 
kaących na podmuch mounejszego, bardziej 
oudującego Wiatru.. 

Mieszko Jabłoński obnaża przedmioty aż do 
cmalże wsyd'iwych ich reści. Nawet kwiaty 
owoce i pejzaże. Oapada bryła. odpadają sto- 
sunki form. wychodzi sam jaskrawy miążcz do- 
lorów. które tęczową jaskraw«ŚĆ rozsadza i nie 
może utrzymać w prostokąc'e obrazu. Subtel 
niej wychodzą kwiaty. 

Józet Krzyżański wystawią dwa obrazy, ak- 
ty, których materje i formy sa jakąś daleką, tru 
dna do odcyfrowania metałorą tego, co opowia- 
da natura. 

Prace Stan. Żurawskiego ;otrącają o trady- 
cie dawnego portretu, akademickiego założenia 
kompozycji z uwagą na momencie Raj 
szaty i charaxtery. 
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Z SALI KONCERTOWEJ. 


Chór „Mazamir* 


(!) Z radością należy powitać powstanie tegy 
ekskluzywnie nęski:go chóru żydowskiego, który; 
postawił sobie za szczytne zadanie pielęgnowanie 
żydowskiej pieśni łudowej i palestyńskiej Element 
śpiewaczy licznej drużyny przeważnie młody, en- 
tuzjastyczny, a więc ochoczy do ofizrnej pracy aQ- 
prowadzi niewątpliwie pod wytrawtem i rutyno= 
wanem kierownictwem prof. Sperbera do pozytyw- 
nych rezultatów artystycznych. Ohwilowa nie moż. 
na tego żądać po tak krótkiem istnieniu zespołu 
tego. a debiut miał na celu raczej zadokumento- 
wanie pow.tania. możności rozwoju i dążeń nowej 
placówki muzycznej. której życzymy dużo powo- 
dzenia i wytrwałości 

Należałoby przedewszystkiem nieco utetpero- 
wać ostrość brzmienia materjałów głosowych oraz 
wyrownać tu r ówdzie czystość intonacji na ogół 
zadawalniającej: dynamika wykazuje już dziś do- 
datni? cechy. atoli stałe używanie stereotypowo 
stosowanego decrescendo, zresztą wcale zgrabnie 
i udonie przeprowadzonego — przestaje być olpo- 
wiedn'm środkiem ekspresji. Znaczną muzykalność 
wrodzoną i pewność wykazał sam uyrygent prof. 
Sperber, jako solista. obdarzony tenorem bardzo 
dźwiecznym o typowo rhazenowskiem hrzmienui 
zacięciu. Pieśni iudowe żydowskie znajdują w nim 
symputycznegć iuterpretatora jak i mie mniej har- 
monizatora. coprawda 0 szczupłym ` ściśle konso- 
nansowym zasięgu akordowym. 

Kuv::cert spotkał się z bardzo życzliwem przyję- 
cie l.cznej pabliezności, której swoboła podczas 
doskonałego i bardza głęboko ujętego słowa Wsręp- 
nego prof. Mifelewa — przekraczała znacznie gra- 
nice atinostery koncertowej, Dr Apte. 


EE) 


Porania Wychowawcza 


(—) ENERGJA: W języku polskim 
dzieł lego rodzaju Do wytworzenia właściwego 
nastroju wychowawczego nadają się znakomicie 
dzieła Janusza Korczaka, szczególnie „Jak kochać 
dzieci", Dużo cennych wskazówek i praktycznych 
rad podaje , „Sztuka wychowania * Dr. L. Jeleńskiej. 
Z poży lkiem przeczyla Pan też tłumaczenia z an- 
gielskiego ksiażkę „O wychowaniu“ 3. Russella 
Wydawnictwo „Nasza Księgarnia”, Warszaw a). 
W języku niemieckim istnieje dużo dzi2ł polecenia 
godnych. Poniżej podajemy kilka aajbardziej przy- 
stępnych. A więc przedewszystxie'n dzieł» zbioro- 
we psychologów, lekarzy i pedagogów p. t. .Tech- 
tak der Erziehung“. Nsatępnie „Sorgzakinder“ neu- 
rologa wiedeńskiego Dr. E. Wexberga. Książecz- 
ka ta daje przcjrzysly przekrój waranków, wśród 
których dziecko wzrasta oraz wskazania, dotyczą- 
ce trudności wychowawczych. Dziełxo F. Birnbau- 
ma wreszcie „Die seelischen Gefahrzn dès Kindes“ 
jest gruntowna pracą o zapobieganiu trudnościom 
wychowawczym u dzieci psychicznie zdrowych. 
Wymienione trzy książki wyszły w nakładzie S. 
Hirzel, Leipzig C1. 

(—) SŁABA PAMIĘĆ: Ze względów zasadni- 
czych nie możemy nikogo polecić. 

Korespondencję, przeznaczona dla działn „Pora- 
dnia Wychowawcza należy kierować na adres: 
J. I. Kohn, Kraków, Paulińska 18/9. 


namy mało 


A 


UNIONEN A 


NIE POWIODŁO SIĘ 
(j) — A jak się powodzi synom łaskawej pani? 
— Synem? Ano jeden z nich ożsnił się przęd 
rokiem, ale drugiemu wiedzie się niaźle, 


GRZECZNY 


Kierownik domu towaroweg> do damy, która 
oglądają towary „ściągnęła“  <ilka drobnostek: 
„Może szanowna pani pofatyguje się do oddziału 
szóstego — mamy tam tanie walizki. Może pani 
zechce nabyć jedną, aby zanieść to wszystko dọ 
domu!“ 


W TEATRZE 

Garderobiana: — Czy podałam panu właściwa 
palto i kapelusz? 

— Nie, dziękuję pani. 
NASZE DZIECI 

Halinka pyta Janka, dlaczego w niedzielę otwar 
te są tylko sklepy z cukierkami. 

— Bb jak do sklepu z cuwierkani „rzychodzi 
zły policjant. kupiec częstuje go «ukierxami i po- 
licjant łagodnieje. 
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Pasta do-zębów, używana przez miljony ludzi na 
całym świecie. Pierwszorzędna w działaniu, 052- 
czędna w użyciu. 


KDONIKA | > 


KWIECIEŃ 


4 Zachód 
5 słońca 
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'8 m — 


8 Nissan 5693 


idziemy naprzód... 


(:) Akcja zbiórkowa trwa w dalszym ciągu 
(Wytrwaie i ofiarnie pracuje drużyna współpra 
cowników Keren Hajesod, zjednując z każdym 
dniem nowe deklaracie. Rozszerza się krąg © 


fiarodawców i zbierających.  Przekroczyliśmy 
cyirę 700 xdeklaracyj. Doskonały nastrój uła- 
twia pracę. Idziemy naprzód -. 


Dziś, o godz. 8. wieczór w lokalu WIZO przy 
ul. Floriańskiej 28, I. p. posiedzenie współpra- 
cowrmików tegorocznej akcji Keren Haiesod. 
Uprasza się przynieść zebrany materiał ze 
sobą- 


Odczyt Wł. Zabotyńskiego 
w Krakowie 


Jak już donieśliśmy, wygłosi przywódca Unii 
Sjonistiów- Rewizjonistów Wł. Żabotyński we śro- 
dę dnia 12 bm. w Krakowie w sali Starego Teatru 
odczyt ni.: „Walka o państwo żydowskie". 


„Żydowska fragedja Jakóha Ws ssermanna 
na tle hitleryzma” 


Stowarzyszenie „Solidarność* (Bnei Brith) urzą- 
dza dziś we wtorek dnia 4 kwiztnia o godz. 9 
wiecz. w lokalu własnym przy ul. Sarego 10 od- 
czyt red. dr. M Kanfera na temat „Żydowska 
tragedja Jakóba Wassermanna na Ue hitleryzmu”. 
Wstęp dla członków i gości wprowadzonych. 


Nowa ustawa o wstrzymaniu 
eksmisyj sądowych 


£) Ustawa wstyęzymująca eksmisje sądowe Wo- 
bec bezrobotnych lokatorów na Czas od 1 kwis- 
tma do 31 pażdziernik br., zajmujących mieszkanie 
(w starych domach, 1- i 2-izbowe ogłoszona została 
już w Dz. Ust. dnia 31 marca br., Nr. 22. poz. 174. 

Wobec tego lokatorzy. zagrożeni eksniisią sądo 
wą winni we własnym swym interesie niezwło- 
cznie wnosić do Sądu prośby o wstrzymanie na po- 
wyżej określony czas eksmisji z mieszkań powy- 
że! opisanych. 

Wszelkich prawnych porad i informacyj w tych 
sprawach udziela biuro Związku Lokatorów w 
„Krakowie, Plac Mateki 3, swym członkom bezpła- 
tnie. 


W promieniu *rakowa 


ŚMIERTELNIE RANNY W CZASIE AWANTURY 

Do szpitala św. Łazarza w Krakowie przywie- 
ziono 24-letniego Stefana Czarnego z Kujawki x 
Pińczowa, który w czasie awantury został postrze 
lony w okolicę lędźwiową. Ranny zmarł w kilka 
godzin po przewiezieniu. 

NAPAD BANDYCKI 

W Skawicach k. Miechowa w czasie napadu 
kandyckiego został postrzelony w kłatxę piersio- 
„wą Józef Kular (lat 35). Bandyci po obrabowaniu 
go zbiegli. Rannego przewieziouo do -zpitala w 
Krakowie Stan jego jest ciężki. 

TRAGICZNY EPILOG ZABAWY 
Franciszek Kowalski (lat 20) z Przobieczan pow 
Kraków został w czasie zabawy ad2rz>ny kijem 
w głowę przez swego kolegę. Kowalskiego prze- 
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„NOWY DZIENNIK“ Szoda 5. IV. 1933 


wiezieno do szpitala w Krakowie, gdzie mimo na- 
tychmiaslowej pomocy. zmarł. 


FATALNE KOPNIĘCIE 


Nicszezęśliwemu wypadkowi uległ 14-leini Frau 
ciszek Siara z Balina pow. Kraków, ktory został 
tak fatalnie kopaięty przez konia w głowę, iż do- 
znał złamania czaszki. W groźnym stanie prze- 
wieziono go do szpitala w Krakowie. 


Sprzedaż dyplomów 
i stopni uniwersyteckich 


Centrala służby śledczej w Warszawie została 
powiadomiona przez Poselstwo  Austrjackie w 
Warszawie, że poddany austrjacki Karoł Hutter 
podający się również za Karola Hůttera, pocho- 
Gzący i przynależny do Leoben Austrja, zam. w 
różnych miejscowościach zajmuje się od wielu lat 
uiedozwolona sprzedażą dyplomów i stopni unl- 
wersyteckich, pochodzących od instytuzyj watpli- 
wych względnie prywatnych, pobierając za tak>»- 
we wysokie opiaty. W celu ułatwienia prowadze- 
nia tej akcji wydał on zbiór przepisów odnoszą- 
cych się do wydawania tytułów i stopni uniwer- 
syteckich w różnych krajach. Hutter wiłuje wy- 
wołać wrażenie, że wydane przez niego dzieło 
znajduje się pod auspicjami Ligi Narodów. Za- 
chodzi przypuszczenie, iż Hutter będzie działał ró- 
wnież na terenie Polski, przeto ostrzega się przed 
jego oszukańczemi manipulacjami. 


Po raz trzeci włamał sie 
do apteki 

Nocy onegdajszej posterunkowy policji zatrzy- 
mał Drożdża Jana (lat 22) robotnika bez zajęcia 
i stałego miejsca zamieszkania za włamanie do 
aptek: przy wl. Dietlowskiej 76, p. Jakówa Bagne- 
ra. Przy pomocy dobranego klucza otwoczył on 
drzwi i przeciął łańcuchy, spakował większą ilość 
towarów aptecznych wart. około 1500 zł, na czem 
został przez  posterunkowego przytrzymany 
Drożdż już poraz trzeci włamuje się do danej 
apteki i poraz trzeci jest ujęty na goracym uczyn- 
ku kradzieży. 


Nałogowy złodziej przed sądem 


Wczoraj przed so. dr Traczewskim stanał nało- 
gowy złodziej, pochodzacy ze Lw>wa, Mendel 
Brunnengraber, false Spiegler (lat 20). 

Ostatnio przyjechał on na goscinne występy do 
Krakowa i tu dokouał szziegu kradzieży. I tak 
w dniu 4 października ub. roku dokonał trzech 
kradzieży, wyrządzając ograbiony n szkodę ponad 
1.500 zł. Wszystkie skradzione rzzczy „przedał 
u znanej na gruncie Krakowa paszsxi Anny Siga- 
łowej za 85 zł. Rzeczy odebrano od paszki i czę- 
ściowo zwrócono poszkodowanym. 

W kilkanaście dni później a to 1: pażdziernika, 
skradł na szkodę Kazimierze Swolkienia flet i 
llarnet wartości 40) zł, dnia następnego włamał 
się do mieszkania Laury Wodłerowej i Abrahama 
Deresiewicza, skąd skradł garderobę wartości 
2.500 zł. Ze te wszystkie kradzieże został skazany 
na 16 miesięcy więzienia. 


TOREBKI nainowsze 
JULIUSZ NACHT, kraków, Stradm 5 


— DZIŚ NOCNY DYŻUR APTEK: Rynek 13, 
ul. Retoryka 1, Lubicz 7, Stradom 5, Karmelicka 
9 i plac Zgody 18. 

— POSIEDZENIE EGZEKUTYWY ORGANIZA 
CJI SJOŃSKIEJ odbędzie się we środę dnia 5 bm. 
o godz. 8-mej wieczorem w lokalu Organizacji 
Sjonskiej przy ul. Dietlowskiej 81. 

— ŚLUB. W niedzielę odbył się w tempłu przy 
ul. Podbrzezie ślub córki rabina dra Samuela 
Schmelkesa z inż. Joachimem Kolberan. Młodej 
parze pobłogosławił poseł rabin dr. Thon. 

— W ŻYD. BANKU SPÓŁDZIELCZYM W POD- 
GÓRZU odbyło się Walne Zgromadzznie. Po zło- 
żeniu sprawozdaaia za rok ubiegły przez dyr. 
Ehrlicha rozwinęła się obszerna dyskusja, poczem 
wybrano zarząd z pp. dyr. Ehrlichasm, Kragenem 
i Halberstamem oraz radę nadzorczą w nast. skła- 
Gzie: M. Alter, J Zucker, apt. Zeiner, Perlman, 
Herzog i Pemper, jak również radę cenzorów 
z dr. Westfriedem na czele Należy zazaaczyć, że 
kank ten mimo kryzysu rozwija się i zdobywa co- 
raz więcej członków. 

— SPRAWY TEATRALNE. Onezdaj odbyło się 
pod przewodnictwem prezydenta m. dr. Kaplic- 
kiego posieizenie konisji teatralnej, na którem 
przyjęto sprawozdanie rachunko ve za ubiegły o- 
kres oraz program repertuaru na 1ajbliższy kwar- 
tał 

— PORADNIA ŚWIADOMEGO MACIERZYR- 
STWA przy ul. Pańskiej 7 (parter) udsiela porad 
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Dr. KRZYSZTOF MISSONA 


ordynuje w chor. skór.-wener. 
od i kwietniu — Kraków, Krupnicza L. 18 
tel. 139-66. 


lekarskich niezamożnym kobietom we wtorki i 
czwartki od godz 6-tej do 8-mej wieczór, w piąt- 
ki od godz. 10-tej do 12-tej rano. 

— „STRUKTURA GOSPODARCZA LOPP.“ — 
odczyt wygłosi przed mikrofonem Radja w Kra- 
kwoie dr. Maksymiljan Kesler, wiczprezes Woje- 
wódzkiego Komitetu LOPP. w Krakowie dziś we 
wtorek o godz 18'45. 

— CHCIAŁ OKRAŚĆ BRATA. Aresztowano 
Kwiatkowskiego Ludwika (lat 25) za usiłowane 
włamanie do mieszkania swego brata Stanisława, 
przy ul. Berka Joselewicza na czem został przy- 
trzymany przez dozorcę domu. 


DYWANY, CERATY, LINOLEUM 
A. NUSSBAUM, DIETLA 45 
ag Że Ś jm z 0 
KOMUNIKATY. 

— Z EZRY CHALUCOWEJ. Z pzvolu nieprze- 
widzianych przeszkód zapowiadziane na dziś po- 
siedzenie Centrali zostaje odwoałae. 

— KIBUC CHALUCÓW URZĘDNIKÓW. Zebra- 
nie ogólne wszystkich członków kibucu dziś we 
wtorek o godz. 7:30 wiecz. 

— PRZEDŚWIT HASZACHAR. Dziś we wtorek 
w sali Ż. D. A. wieczór dyskusyjny z referatem 
dra Kalmana Steina: „Stamsjonizm a lewica Sjo- 
ristyczna*. Początek o godz. 7-mej. Goście miłe 
widziani. 

— KOLLEGJUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH 
Rynek gł. 1. 39 Dziś we wtorek dr. Hearyk Ro- 
wid — Dusza młodzieży współczesnej, środa doc. 
dr. J. Reiss — ostatni wieczór z cyklu: Czar i pię- 
kno muzyki poiskiej (ilustrują p. Marja Chmiel- 
Tryczyńska, Olga Łabicka, dr. Adam Herrman). 
Pocz. o godz. 7. 

a amo 


„Matan Sefer Tora" 


(:) Ludność dzielnicy żydowskiej w Krako- 
wie obserwowała w ub- niedzielę wieczór uno- 
czystość, którą wywarła sime wrażenie. Jak 
wiadomo istnieje zwyczaj uświęcony tradycią, 
że ofiarowanie Tory do jakiejs synagogi odby" 
wa się uroczyście wśród pochodu i iluminacji. 
Przeważnie bierze w takiej uroczystości u" 
dział starsze społeczeństwo. Tym razem atol 
pnzez ulice dzieinicy żydow:skiej przeciągnął po 
chód młodzieży i to młodzieży gimnazjalnej, 
która nawązuijąc do tradycii obchodziła rów- 
nież fakt uzyskania Tory dla swojej synagogi. 
Chodzi tu o synagogę, *najdującą się przy gim- 
nazim hebrajskiem a stworzoną i zorganizowa 
ną zupełnie samorzutnie przez młodzież bez uw 
działu przedstawicieli starszego społeczeństwa. 
Pewna grypa młodzieży stworzyła w gmachu 
hebrajskiego hebrajskiego gimnazjum własną sy 
nagogę a uzyskawszy pierwszą własną Torę 
postanowiła urządzić uroczystość na wzór zna” 
nych uroczystości „Matan Sefer Tora“. Uroczy 
stość. zorganizowana przez młodzież wypadła 
bardzo barwnie. Z pod gmachu szkoły ruszył 
pochód uczniów szkoły z orkiestrą i sztanda- 
rem na czele, a w pochodzie w otoczeniu licz 
nych. barwnych lampionów, artystycznie wyko 
nanych. niesiono Torę. Pochód przeszedł przez 
dzielnicę żydowską wśród dźwięków muzyki. 
która grała melodje palestyńskie i rozwiązał się 
frzed szkołą, Wzdłuż ulic ustawił się gesty 
szpaler publiczności przyglądającej się z zainte 
resowaniem pochodowi. W gmachu szkolnym 
odbyła się właściwa uroczystość. Tu do grora 
osób zaproszonych przemówił prezes lowarzy- 
stwa Szkoły p. dr. Chaim Hilfstein. który pod 
kreślił micjatywę miodzieży w tei sprawie. 
Przemawial ponadto dyr. Scherer, prof Rubin- 
stein, prof. Miielew i uczeń VIII. klasy g'nm. 
Medan. Wśród śpiewów chóru szkolnego pod 
kerownictwem prot Sperbera i gry orkiestry 
szkolnej zakończyła się ta uroczystość. Świad- 
cząca O prądach w kierumiku nawiązania do tra 
dycyi żudowskich. nurtujących pewien odłam 
imłodzieży żydowskiej. 


—A 
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GIEŁDA KRAKOWSKA 

Kraków, 3. 4. 1933. Akeje w zaniedbaniu. Do- 
lar bez zmiany. 

Zebranie giełdowe zaznaczyło teadzncję na o0- | 
gół utrzymaną. Zapotrezbowanie minimalne ogra- | 
niczone do nielicznych papierów. Poszukiwano 3- 
proc. Poż. Budowlaną, 4-proc. Prem. Poż. dolaro- 
wą i 4-proc. Pram. Poż. inwestycyjną po ciągnie- 
niu, ostani w płaceaiu 10359, Bank Polski w zaa- | 
fiarowaniu 76.50 bez notowania. Do transakcyj | 
papierami oficjalnie kotowanemi nie doszło. 

Na pogiełdzin zupełny zastój. 

Waluty i dewizy oficjalnie bez notowania. 

Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 
i międzybankowych szczególniejszych zmian nie 
zanotwano. Tendencja utrzymana. Nastrój spo- | 
kojny. Podaż dostateczna. W Krakowie dolar go- 
tówkowy 8.37—8.89, czeki bankowo 8.90—8.92. Kur 

Marka niemiecka 211.50—213. 
Frank 


sa orjentacyjne: 
Funt szterling 30.45—30.65. 
172.40—172.70. 


GIEŁDA WARSZAWSKA 

Warszawa, 3. 4 PAT. Akcje: Bank Polski 76, 
75 i jedna czw. Pożyczki: 4-proc. 'nwsstycyjna 
102 i pół, 5-proc. konwersyjna 43 i jedna czw., 43 
i trzy czw., 43, 6-proc. dolarowa 50.63, 56 i pół 
drobne, 55 i trzy czw., 56, 4-proc, dolarowa 54.75, 
g-proc. stabilizacyjna 54.88, 55, 54.75, 10-proc. kole- 
łowa 102 i pół, Listy zast. BGK. bez zmian. 

Dewizy: Londyn 30.60, 30.75, 30.45, Nowy Jork 
8.918, 3.938, 8.898, Nowy Jork telegr. 8.925, 8.945, 
8.900, Paryż 35.07, 35.16, 34.98, Szwajzarja 172.49, 
172.83, 171.97, Włochy 45.80, 40.02, 45.58, Berlin 
pryw. 212.80, 212.70, miejednolita. 


RUBEL ZŁOTY I DOLAR W OBRJTACH PRY- 
WATNYCH W WARSZAWIE 
Warszawa, 3. 4. Rubel "łsty notowano w dniu 
dzisiejszym po kursie 4.75 (utrzy nany), dolarem 
obracano po 8.87 (utrzymany). 
GIEŁDA POZNAŃSKA 
Poznańska giełda zbożowa z dnia 3. 4. 1933. 


Żyto transakcyjne 225 ton 18. Z orjsntacyjnych 
wszystko bez zmian. Ogólne usposobienie spokoj- 


ne. 
GIEŁDA ZURYCHSKA 

Zurych, 3. 4 PAT. Paryż 0.35 i pół, Londyn 
17.78 i pół, Nowy Jork 5.17 i siemem ósmych, Bel- 
gla 72.25, Włochy 26.54, Berlin 123.37 i pół, Wie- 
deń 72.89, noty 5620, Praga 15.37, Warszawa 
58.05, Bukareszt 3.08. 

POŻYCZKI POLSKIE W NOWYM JORKU 

Nowy Jork, 1. 4. Kursy zamknięcia. Dillonow- 
ska 61—6150 (utrzymana). Stabilizacyjna 52.75— 
53 (utrzymana). Dolarowa 54 (zwyżka o dol. 0.50). 


(Warszawska 37 (zwyżka o dol. 0.50) Śląsza 


sz »ajcarski 


notowana. Tendencja mocniejsza. 

DEWIZY EUROPEJSKIE W NOWYM JORKU 
Berlin 23.84 (spadek o dol. 0.011/). Londyn ka- 

biel 3.423/8 (zwyżka o dol. 0.001/8). Paryż 3.98 1/8 

(zwyżka o dol. 0005/16). Szwajcarja 19.31 (spadek 

o dol. 0.001/2), Tendencja niejednolita. 


POŻYCZKA STABILIZACYJNA 
w Londynie L. 81 (zwyżka o Ł. 1), w Paryżu fr. 
fr. 15.25 (utrzymana). 
GIEŁDA METALI W LONDYNIE 

Londyn, 3 4 Cvnk dost. termia. *45/8, cyua 
natychm. 151 3/8—151 1/2, Straits 1571/4, Banka 
158, miedź termin. 281/2—289/16, Elektrolit 32— 
32 1/2. 
[EEEE TGA RAR 

REPERTUAR KIN KRAKOWSKICH 

ADRIA: „Kinomanjak* (Harry Lloyd). 

ATLANTIC: „Białe szaleństwo“ (eni Riefen- 
stał) i „Kawalerowie dzikiego zachodu* (Victor 
Mac Leglen). 

APOLLO: „Mcja żona awanturnica". 

BAGATELA: „Drewniane krzyże* i „Sprawa 
Gorgonowej* (po wyjaśnienia, dozwolona przez 
Władze). 

DOM ŻZOLNIERZA:; „Białe cienie“. 

PROMIEN- „Kongres tańczy“. 

SLONCE: „Wszystko dla dziewczyny”. 

SZTUKA: „Arjana“ (Elżbieta Becgaer). 

UCIECHA: „Pieśń Życia” (A. Carr, $. Marilza 

WANDA: „Luana“ (Dolores del Rib). 


-Eto wygrał ne 1 


4. PAT 


oterji?_ 


C) Warszawa. 3 Dziś w 22 dniu cia 
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Heca pogromowa trwa! 


Paryż, 3. 4. ŻAT. Z Berlina donoszą, że hbi- | Menem donosi, że w Wormacji ściągnęto do 


tlerowcy kolportują na ulicach miasta żydo- 


żercze paszkwile, zarzucając Żydom popełnie 
nie najstraszniejszych zbrodni. W związku ze ; 
zbliżającemi się świętami wielkanocnemi usi- 


* 


łują rozpętać hece rytualne, 


Kassel, 3. 4. ŻAT. Hitlerowcy zaciągnęli do 


kwatery szturmówki 3 Żydów, zmusili ich do 
wypicia po litrze rycyny, a później pędzili ich 
w ciągu 3 godzin po ulicach miasta. 

Paryż, 3. 4. ŻAT. Osoba godna zaufania, do- 


pieroco przybyła do Paryża z Frankfurtu n. 


| Brunatnego Domu kilkunastu miejscowych 
Żydów, poczem oprawcy hitlerowscy z rewoł- 
werami w rękach zmuszali żydów do smaga- 
nia się różgami. 
a e s 

Londvn, 3. 4. 251  Donoszą tutaj z Nie- 
miec, że hamba shit rısmo żydowski: „Israa- 
, litlisches Familiznbleit" zosto zawiesz>ne ne 
okres 3 miesięcy. i:tożliwość wznowienia tege 
wydawnictwa jest bardzo mało prawdopodo- 
bna. 


Francja przygotowuje memorandum 
w sprawie projektu paktu 4 mocarstw 


Paryż, 2. 4. (B) Dziś przedpołudniem odby- 
ło się posiedzenie rady ministrów, na którem 
zajmowano się światową korferencją gospo- 
darczą. oraz projektem współpracy państw 
zachodnich. Wedle komunikatu oficjalnego 
na yropczycję ministra hanaiu postanowione 
podjąć kroki, zmierzające čo przysp eszenia 
pizygctowania światowej konferencji gospo- 


(:) Londyn. 3. 4. (L) Jak z Bangkoku dono- 
szą, król syjamski zniósł konstytucję i rozwia” 
zał parlament, a na jego miejsce mianował no- 
wą radę państwową. Decyzją ta zapadła za 
zgodą rządu sylamskiego- Rada państwa ma za 
sigpować pariament tak długo. aż sytuacja we 
wnętrzną umożliwi wybór nowego ciała ustawo 
dawczego. W kraju panuje nastrój podniecony. 


KRONIKA BIELSKO-BIALSKA 


Postępowanie karne przeciwko b. dy” 
rekforom Siąskiego Banku Eskonfowego 
umorzone 


Bielsko, 3. 4 (M). Jak się dowiadujeny, prokura- 
tura w Cieszynie na skutek «mnestji umorzyła po- 
siępowanie karne przeciwko bytyn dyrzxtorom 
Sląskiego Banku Eskontowego w Bielsku, Alfre- 
dowi Herholzowi i Franciszkowi Homie, oskar- 
żonym o lekkomyślne spowodowanie apadku Ban- 
ku. (Jak wiadomo, kiłka dni temu odbyła się 
przed sądem bielskim pierwsza rozprawa w tej 
sprawie, która jednak celem zawezwania rzeczo- 
znawców została odroczona). 


LIGA POMOCY PRACUJĄCYM W PALESTY- 
NIE, Komitet Bielsko- Biała urządza dziś we wto- 
rek o g 8'3 wiecz. w sali gminy żydowskiej w 
Bielsku publiczne zgromadzenie z udziałem tow. 
J. Perensohna, telegata z Palestyny, który wygło- 
si referat pt. „Nasze żądanie — woina alija!“ 

ŻABOTYŃSKI W BIELSKU. W :zwartek dnia 
6-go bm. og 830 wiecz. w sali Strzelnicy w Biel- 
sku wygłosi Wł. Żabotyński odczyt nt „Walka 
o państwo żydowskie* Bilety można nabyć w ka- 
wiarni Flanka (3-go Maja). 

3 PUBLICZNE POSIEDZENIE ŁADY GMIN- 
NEJ MIASTA BIELSKA dęiś o g. 5-tej pop. w 
sali posiedzeń Magistratu bielskiego (Cieszyńska 
10a). 

SPORT BIELSKI Z NIEDZIELI BBSV—Ha- 
koah 2:0 (20). Sturm—KS. Leszczyński 4:0 (2:0). 

TEATR NIEMIECKI W BIELSKU. Dziś o 8-ej 
„Der Schwierige”, komedja Hofmannstbala, 

W KINACH. Apollo: „Podróż poślubna we tro- 
je“ (Brygida Helm, Albert Prejeaa). — Miejskie 
Bielsko: „Mój przyjaciel, król“ (Tom Mix). — Miej- 
skie Biała: „Bezdomni* (Droga w życie). 


następujące większe wygrane padły na numery: 
15.000 zł. na nr. 78767, 147314: 


gnienia 26 polskie, państwowe; loterji klasowej | 115326 i 116862. 


Król Syjamu dokonał zamachu stanu 


10.000 zł. na . 
| nr. 50073. 127361; 5.000 zł. na nr. 21667, 44783, 


darczej. Następnie minister spraw zagranicz- 
rych Pau’ Bo::conr zaznzjo.n.i radę im'nistrów 
z obecnym stanem rokowań w sprawie piaru 
współprzcy 4 pars'w zachodnich. Ucnwalono 
na piopozycję wwibą i angielską odpowie- 
"dzieć w formie «morandum, które w naj- 
' pliższ„m czasie wr» być przesłane zaintere- 
į soweryn. rządom. 


Poseistwa i konsulaty zagraniczne strzeżone 
są przez wzimocnłone oddziały wojskowe I por 
licyine- 

(:) Bangkok. 3. 4. PAT. Panuie tu obawa za- 
burzeń w Związku z rozwiązaniem przez króla 
zgromadzenia ludowego. Zarządzenie króle- 
wiskie zostało wydane ze względu na wytężoną 
akcję komunistów. 


Strajk zecerów w Wilnie 


(:) Wino. 3. 4- PAT. Wybuchł tu częściowy 
strajk zecerów zrzeszonych w związku zawodo 
wym drukarzy. Zecerzy domagali się podwyż- 
szenia zarobków. Pomimo straiku wszystkie 
pisma codzienne ukazały się dziś normalnie 
z wyjątkiem jednego. 


Ku likwidacji strajku w Łodzi 

(1) Łódź, 3. 4. (PAT). Wczoraj w godzinach wię- 
czormych odbyło się zebranie przedstawicieli związ- 
ków zawodowych, komisji strajkowej oraz deie- 
gatów prowincjonalnych. W dyskusji delegaci 
kładli nacisk na konieczność przyśpieszenia roko- 
wań ` podpisanie umowy zbiorowej z przemysłem 
drobnym i niezrzeszonym. Delegaci większością 
głosów w wyniku głosowania wypowiedzieli się 
zasadriezo za podjęciem pracy w tych fabryka"h, 
które uznały warunki umowy, ustssone na korfe- 
rencji w Warszawie. O sposobie i terminie podję- 
cia pracy w tych fabrykach zadecydują związki 
zawodowe. prowadzące akcję. Jednocześnie zebrą- 
ni postanowili strajk w fabrykach niezrzeszonych 
kontynuować, do czasu rozciągnięcia umowy na te 
zakłady. 


Przedwczesne pogłrski s zerwaniu 
angielsko-resyjskich stestnków 
dyplomafycznych 

(1; Londyn, 3. 4. 'PAT). Agencj. Reutera dowia- 
duje się z miarodajnych źródeł. że wiadomość iż 
przedstawiciele Wielkiej Brytanji w Moskwie przy. 
gotowuią się do wyjazdu. jest nieprawdziwa. 


Znowu podpalenie kościoła w Kanadzie 


(:) Montreal. 3. 4. PAT W katedrze św. Jakó 
ba wybuchł pożar, jak przypuszczają skutkiem 
podpalenia. Od pewnego czasu mia! miejsce 
szereg wypadków podpalenia kościołów katoli 
axich w Quebecu wobec czego zorganizowana 
. została milicja ochotnicza, która pełni straż 
£ w świątyniach. 
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Oinferwencję bigi Narodów w obronie Żydów 


Przyiazci gen. sekrefarza Ligi Narodów do Londynu 


Londyn. R 4. PAT. Dzisiaj przybył do Lon-, 
dynu sekretarz generalny Liai Narodów sir | 
Eric Drummond. którego pobyt w Londynie | 


związany ina być ze sprzywy wyjasnienia pod- | 
stawy prawnej inierwcucji Ligi Narodów, ` 
celem obrony prześladowanych w Niemczech 


Żydów. 
Sprawa emigracji Zydów 
niemieckich do Palestyny 


Londyn, 3. 4. ŻAT. Na dzisiejszem posiedze | 
niu Izby gmin poseł Weedgwood zainterpelo- i 


! 


| 


wał ministra kolonij w sprawie zniesienia o- ; 
srantezeń jmigra:.vjnych w Palestynie dla Ży- : 
dów niemieckich. zmuszonych do sehronienia ! 


się za graniechraju z powodu prześladowau 


w Niemczech Interpelanta poparli pos. Loc- 


| cker-Lampson (konserwalysta) i James Max- 


ton (labourzysta). 


Min. Cunliffe-Lister oświadczył w odpowie- ` 


dzi. że imigracja do Palestyny musi być na- 


. dal kontrolowana i regulowana w zależności 


od zdolności absorbcyjnej kraju. 


o — 


Stanowczy ołos protestu z Francji 


Paryż, 3. 1. PAT. W 
słana została do kanc. 
Ligę międzynarodową zwalczającą antysemi- | 
tyzm. Komitet obrony Żydów, prześladowa- j 
mych w Niemczech. Komitet francuski organi 
zacji świalowego kongresu Żydów oraz Zwią- 
zek byłych kombatantów ochotników-Żydów. | 
Podpisane organizacje oświadczają, że zdecy- | 
dowały się zastosować wszelkie. będące w ich 
rozporządzeniu środki represji ekonomicznej i 
finasowej, a przedewszystkiem przeprowadze 
nia i rozpowszcchnienia systematycznego boj- 
kotu towarów niemieckich, dopóki Żydzi nie- 
mieccy nie zdobędą warunków normalnej i 


dniu wczorajszym wy- 
Hitlera depesza przez 


egzysiencji, oraz dopóki nie zostaną przywró- 
cone integralne prawa równości obywateli 
Rzeszy. 


Protest arcybiskupa Paryża 


Paryż, 3. 4. PAT. Kardynał Verdier, arcybi- 
skup Paryża. przesłał wielkiemu rabinowi we 
Frankfurcie list, w którym protestuje przeciw 
ko prześladowaniu Żydów w Niemczech. Jak 
informuje kahał izraelicki we Franeji, list 
kardynała ogłoszony będzie najwcześniej w 
najbliższą sobotę. tj. w czasie wielkiego tygo- 
dnia świątecznego. 


Polska otrzyma miejsce _ 
w „dyrektorium mocarstw? 


(:) Berlin 3, 4. PAT. Rozmowy paryskie w spra 
wie paktu 4-ch mocarstw wywołały w prasę nie- 
anięckiej zaniepokojenie. Dzienniki niemieckie pi- 
szą © możliwości zmiiny dotychczasowego stano- 
wiska rządu angielski go w sprawie rówiuoupraw- 
nienia i rewizji traktatów na rzecz żądań francu- 
skich. „Frankfurter Ztg“ donosi. że rządy włoski 


| 
| 
| 


i angielski zajęły stanowiska, wykluczające możli 
wość rewizji traktatów bez zgody wszystkich wa- 
interesowanych państw. Paryski korespondent tego 
dziennika podaję wersję, według której Anglija zgo- 
dziła się na przynanie jednego, bądź dwu miejsc w 
„dyrektorjum* Polsce i Małej Entencie. 


Lo bedzie z: wierać memorandumErancji? 


Zadanie »:iə nień w Sprawie rewizji traktatów 


(:) Paryż 3. 4. PAT. Według  informacyj 
„Tempsa*, memorandum francuskie, które ma 
być w najbliższych dniach opracowane w odpowie 
dzi na propozycje włosko-brytyjskie, stanowić bę- 
dzie projekt własny i odrębny od planu włoskiego i 
propozycyj brytyjskich. Memorandum fracuskie bę- 
dzie w każdym razie bardziej zbliżone 
zasadniczych ideach do poprawek angielskich, Jak 
informuje dalej dziennik, projekt francuski zawie- 
rać będzie rozszerzenie pierwotnego projektu w 
ramach paktu Ligi Narodów. W ten sposób interesy 
taństw trzecich będą chronione. Co się tyczy rewl 
tj traktatów, którato ewentualność przewidziana 
est w art. 19-ym paktu Ligi, memorandum iran- 
cuskie ma zwrócić się do rządów brytyjskiego i wło 
"skiego z prośbą o sprecyzowanie ich poglądów na 
tę kwestję. Rząd francusk ji — jak przypuszcza 
„Temps — nie zgodziby się na odosobnienie arty- 
kułu 19-go paktu Ligi Narodów od art. 3-go, 10-Z0 
i 16-g0 tego paktu. 


Zamiast konstytucji weimarskiej 
— traktat wersalski 


(:) Essen. ». 4 HAT W Vohlwnke (Nadren,a) 
uczniowie. którzy opuszczają w tym Toku 
szkołę budowa otrzymają. nie jak dotychczas 
książeczki o konstvtucii wejinarskiej. lecz 
traktat wersalski, oópowiedn:'o skomentowany. 
jako pamiątkę pobytu w szkole 


Zakusy rewiz'c nistyczne 
także przeciv Danii 


(:) Kopenhagz 3. 4 PAT Pi przewrocie „oli u 
cznymm w Niemczech nastąpiło silne zaostrzenie nie 
miockiej kamponji rewizionistyczej przeciwku Da- 
nji. W mowie. wygłrszone' w Eeernioerde. pre- 
zes związku Niemców Szięzwigu  figlsziynu bur ' 


w swych |, 
< stwem, Tu właśnie może być dokoauny pierwszy 


mistrz dr. Sievers oświadczył, że Niemcy nie będą 
znosić nadai niesprawiedliwośći z rokw 1920-go. Bę 
dziemy czuwać nad tem — mówił Sievers — aby 
sprawę granic poddano rewizji i to waśnie tak, jak 
my chcemy tegu, a bynajmniej nie tak, jak tego 
pragną Duńczycy. Musimy dążyć do odebrania pół 
nocnego Szlezwigu. Danja ;est tylko malem pań- 


wyłom dla podważenia podstaw Traktatu Wersal- 
skiego, Prasa duńska podaje przemówienie SięyveT- 
sa bez komentarzy. 


Bojkot Zydów w Austrji — 
niemożliwy 


Wiedeń, 3. 4. PAT. „Die Stunde“ wywodzi, 
że bojkot Żydów w Austrji byłby niemożliwy 
ze względu na postanowienia Traktatu z St. 
Germain o ochronie mniejszości narodowych 
i religijnych, zawarte w paragrafach 63, 66, i 
69 tego traktatu. „Die Stunde* stwierdza, że 
Niemcy w rokowaniach z Polską powoływały 
się często na wymienione wyżej paragrafy, 
które mogłyby uniemożliwić akcję Niemiec 
przeciwko Żydom. 


Dymisi* Mex Reinhardta 


C) Berlin. 3 4. (Sch) livrekcia „Deutsches Thea- 
ter“ w porozumieniu z pruskim komisarzem dla 
spraw szczególnej wagi zdecydowała usunąć Maxa 
Reinhardta zę stanowiska kierownika [terackiego i 
reżyserskiego teatru. 


TEATR POLSKI W KATOWICACH 
Wtorek 6 godz. 20  Froboszcz wśród ubogich“ 
Sroda c godz. 20: ..Pierwsza pani Frazer“ (pre- 
mjera). 


Bł. p. 


SALOMEA SPIROWA A 


ŻONA KUPCA 


rmarła pe długich a ciężkich cierpicniach, 
przeżywszy łat 53, 


Pogrzeb odbędzie we Wiorygh. 4 Bu: 
o godz. 3 popol. z domu przedyogtrzebo- 
wego cmentarza Żydowskiego przy ul 
Miodowej, o ozem zawiadamiaja Krew 
nych i Znajomych 

MĄŻ, DZIECI. ZIĘCIOWIE I WNUK 


Ostre pogotowie policyjne 
w Palestynie 


Jerozolima, 3. 4. ŻAT. W związku z muzuł- 
riańskiemi uroczystościami Nebi Musa rząd 
pałestyński zarządził ostre pogotowie policji 
od 5 do 23 kwietnia. Wszystkie urlopy w po- 
licji zostały wstrzymane. Z kół rządowych 
komunikują, iż niema podstaw do obaw, aby, 
uroczysłości miały inny przebieg, niż w ła- 
tach ubiegłych. 


zwyciestwo Abdullaha 


Jerozolima, 3. 4. ŻAT. Rada autonomiczna 
w 'Transjordanji przed zamknięciem sesji od- 
rzuciła projekt ustawy w sprawie zakazaniu 
sprzedaży gruntów w Transjordanji obywate- 
lom nie Arabom. Wynik głosowania oceniany, 
jest w kołach żydowskich jako doniosłe zmy;* 
cięstwo polityki emira Abdulaha. ` 


—— 


Pożyczka powania 
dla Polski: 

Z Warszawy donosi „Głos Narodu”: W, sfe- 
sach finansowych obiega pogloska u możiiwo- 
ści uzyskania przez Polskę w najbiiższej przy 
szieśeipożyczki w wysowości 50 miljonów do- 
iacow*. Miałby to być po:zątex wielkiej akcji 
pożyrzkuwej, obiiczon:j na sumę 5% miljo- 
nów dołarów. Ma to pozostawać w związku » 
akcją przeciwniemiecką. 


Rejent oskarżony o sprzenie- 
wierzenie ćwierć miliona Zł 


Lwów, 3. 4. (T) Dziś przed sądem lwow-' 
skim stanął rejent Meyer, syn Wojciecha 
Meyera, notarjusza, oskarżony o sprzeniewie- 
rzenie depozytu w wysokości 250,000 zł. po- 
pełnione w ten sposób, że nie odprowadził 
kwot należnych magistratowi za podatek ko: 
rnunalny, pobierany od protestowanych wek- 
sli. Oskarżony przyznał się do zarzucanych 
riu czynów, podnosząc na swą obronę, że padł 
ofiarą namowy ze strony 4-rech dalszych o- 
skarżonych, którzy wykorzystywali jego la- 
twowierność i beznadziejną sytuację finansc- 
wą, namawiając do naruszenia depozytu. Akt 
oskarżenia, obejmujący 57 stron pisma maszy 
nowego, precyzuje poszczególne punkty oskar- 
żenia, z których wynika, że rejent Mever, jako 
osobnik o słabej woli, dał się powodować 
współoskarżonym. Po przesłuchaniu Meyera 
rozprawę odroczono do jutra. Rozprawa rog- 


| ¿isana została na cały tydzień. 


Koniec straiku w Łodzi 


(:) Łódź. 3. 4. PAT. W dniu dzisiejszym nastą 
piło zakończenie strajku i przystąpienie robotni- 
ków do pracy w Tomaszowie Mazowieckim, Piotr 
kowie, Bechatowie i innych ośrodkach powiatu 
piotrkowskiego. Pabianice, gdzie nastąpiło podpisa 
nie umowy zbiorowej, jeszcze do pracy nie Pizy- 
stiapły W całym szeregu fabryk w Łodzi przystąpi 
ło do pracy 9.000 robotników. W .nnych zakła- 
dach praca podięta zostanie w dniu  jutrzeiszym. 
W Łodzi panuie zupełny spoxój. 

ZMARLI 

BŁ. P SALOMEA SPIROWA zmarła w Krako- 
wię. przeżywszy lat 53. Zmarła była żoną znamęgo 
kupca, naszego towarzysza B. N. Spiry i dla swych 
zalet :jeszvla się ogólna sympatią. Pogrzeb od- 
będzie się dziś, we wtorek, o godz. 3 popol. 


__Str. 16 


WOLNE POSADY 
me E E 


Poważna artystyczna 
wytwórnia firanek poszu- 
kuje wprowadzonych przed 
stawicieli na województwa 
krakowskie, śląskie, poz- 
nańskie. Oferty z podaniem 
referencyj „Nowa Reklama, 
Lwów, Szajnochy 3, pod 
„Fabryka* 2590kr 


POSAD POSZUKUJA 
CST z 


| 


ZASTĘPSTWO ze skła- 
dem komisowym powa 
wa obejmuję za wysoką 
żnej iabryki dla Tarno- 
kaucją. Zgłoszemńa pod 
„15.000 Przedstawiciel“ 


wydaną nakładem Wydawnictwa „Menora* 
str. 80) oddajemy ją naszym Czytelnikom zamiast po cenie zwyczajnej Zł 2.—, za cenę 


Rewelacyjna książka Dra R. Brand- 
F staettera wywołała, natychmiast po 
ukazaniu się, sensację w szerokich 
kołach literatów i historyk. i stała się 
przyczyną i ośrodkiem głośnej i na- 
miętnej polemiki, która 
mies. absorbowała połsi 


Ajelicja Handlowa A. 

Sterna, Tamów, Krako- KANCELARJĘ adwoka- 

Weke Alei- CELY cka, koło Krakowa, od 

a "4 dam. Miasto  powiato 
LOKALE we Letnisko tuż. Zgłe 

szenia: Biuro ogloszeń 

SZARANSRE== R | Stattera, Kraków. pod 

POKÓJ do wynajęcia | Bez odstępiego". 

dla pana: ul, Bożego C'a 2552k! 

A E EE POKÓJ słoneczny, fros 


Komfortowy pokój 2 
osobowy, słoneczny, śród- 
mieście telefon, oduajmię 
inteligentnym panom, — 
Potockiego 1, L p. schody 
prawe m. 7, między 2—4 


MIESZKANIA 3-pokoic- 


towy, ladme umeblowz 
ny, dla panny do wyna 
ięcia. Wiadomość: u' 
Miodowa 20, H. piętro 
m, 9, między godz. 2— 

1150 


wego, z komfortem, W | ZARAZ do wynajęcia pe 
śródmieściu, a" kój ładny z utrzymanięg: 
Zgłoszenia pod „Dr. lub bez dla pań lub pa 
K.“ do Adm, „N. p. nów: ul. Dietiowska 111 
mika“. 2889kr ir piętro: m. 7. 


SANATORIUM DLIENNE 


LELALNIA TOLU” 


NA WOLI DUCHAGKIEJ 


Zdala od pyłu i gwaru miejskiego całodzienne 
utrzymanie, opiekę pielęgniarską . lekarską znaj- 
dą Giugrzy ze stanami podgorączkowemi rekon- 
walescenci lub zagrożem gruźlicą. 

Komumikacia awiobusowa ramo i wieczór, 
Ceny bardzo niskie. D'a chorych z prowincji 
stały pohyt w sanatorium. Informacyj udzielke 
: prnzyjmaie zgloszenia d^ 15-go kwietmią — 
Dr. Goldgart, Dtetlowska 62 


Wyprawy ślubne i niemowlęce, 


bieiiznę męską i pościelową- pyjamy i i. d- wy- 
konuie szybko, starannie i punktualnie pracow- 


nia „Ognisko Pracy". ul. Stolarska 15. I. piętro. 
Wiełki wybór fasonów od naiańszych do na: 
wykwininiejiszych. Ceny niskie. 

Zamówienia przyjmuje się codziennie między 
godz. 11—ł z wyiątkiem sobót i świąt. Tele- 


jon 15521. 


IUDOWOPNIONEM JEST, 
T największy wybór w okazyjnych 
maszymach do pisania — po 
rekoidowo niskich cenach posiada 
MAX LÓWENSTEEIN 
Tel. 162-10. © ZWIERZYNIECKA 


„NOWY DZIENNIK* środa 5 kwietnia 1933 


NOWA PREMIJA DLA CZYTELNIKÓW „NOWEGO DZIENNIKA” 


Pragnąc uprzystępnić najszerszemu ogółowi rewelacyjną rozprawę 


Dra ROMAMA BRANDSTAETTERA 


„negjon żydowski Adama Mickiewicza” 


w Warszawie (na bezdizewny m papierze, 


DYWANY 


linoleum, ceraty, fi- 

ranki, kapy, chodniki 
i portjery 

M. HALPERN 

Kraków, Poselska 16. Tei. 116-79. 


Zarządza Masy konkurso- 
wej Frydy Storeb saprze- 
daje z wolnej ręki: -81 


Ogłoszenie sprzedaży. 
metrów sukna, 312 metrów 


„Elsengarn*, 15 metrów 
Rozprawa o „Legjonie żydowskim | | jedwabiu, 2 metry jędwa- 
„=== A. Mickiewicza”, oparta w całości | | biu rypsowego. Oferty: 
SK: na nieznanych dotychczas mater- | | Adwokat. Ahrahamer, Ka- 
(na prowincji jałach archiwalnych, rzuca nowy nonga E N 
plus porto i potężny snop św atła na szla- jf ; Wy 
rzez szereg 30 gr.) chetny stosunek wieszcza polskiego | | 
światnauk. do Żydów i kwestji żydowskiej. 


[ETYKIETY FIRMCWE || 


jedwabne. półjedwabne oraz bawełniane dja fabryk 
b'elizny. obuwia. salonów modniar. krawieckich 'tp. 


poleca: M. Ohrenstein, Kraków XXI., Kalwaryjska 79 


Najnowszy poni zeszyt 1—5 
styczeń 


NIWĘCZANKA ZADOWOKEŃ 


pod redakcją Dra Z. ELLENBERGA 
zawiera następującą treść: 

Jeremiasz Frenkel: Chajim Nachnian Białk (w ó- 
lecie urodzin). 

Ch. N. Bislik; Poematy i wiersze w polskim prze- 
kładzie Z. Bromserga, M. Chruelnickiego, E. 
Dorthaymera, S. Hirszhorna, J. Kitezrota, J. Ro- 
zeęnzweiga. 

Mateusz Mieses: Etyka żydowska, a Europa. 

Zofja Amelsenowa: Bestiarius w Biblji Hebrajskie! 
z XII. w. (studjum ikonograficzne z 6 reproduk- 


alami), 
A. J. Prowalski: Ruch spódzielczy wśród Żydów w 
Polsce. VIH—IX. 


El. Fełdmaa: Do statystyki Żydów w dawuej Polsce 
J. Haipera: Przyczynek do dziejów osadnictwa Ży 
dów na Mażowsgu. 
J- Diament: Boikot urzędnika żydowskiego. 
Michał Bramdstatetr: Refleksje z okazji 50-tej ręcz- 
ney śmierci Ryszarda Wagnera, 
Sytuacja gospodarcza Palestyny w roku 1932. 
L. Rozner: Próba krytyki nacjonalizmu żydow- 
skięgo. 
A. S. Kamieniecki: „Królestwo Boże*. 
A. Gottlłebówa: Francuska monografja o chasydy 
zmie, 
A. Elsenstelin: Józef Flawiusz 
wajigera. 
Ch Low: Przed gordyjskim węzłem. 
A, Schorr: Poeta księżyca. 
A. Brossowa: Z hebrajskiej literatury pedagogiczne 
J. Rechen: Szukanie Nowego Boga. 
Warunki prenumeraty: kwart, zł 8. 
Administrzcja: Warszawa, Rymarska 8, telefon 
Nr. 115-738, konto P. K. O. Nr. 24.768, Męnora, Sp 
Wyd. 
Redakcja: Łódź, Narutowicza 96. 


WSZELKIE ROBOTY 
MODNIARSKIE 


wykonuje się najtaniej i 
ku największemu zadowo- 
leniu Szan. Pań 


w Zakładzie Modniarskim 


FRANCISZKI SCHW ARZUW NY 


w powieści Feucht- 


Kraków, Krakowska 13, I, piętro (lewa ofic.) 


| RÓŻNE 
| RENOMOWANEJ jako- 


 ailirujem==" i. ści mace  paschalne — 
SPRZEDAŻ „Klaphołza* z Jordano- 
Paena wa z 30 na 1 kg. już du 


uabycia.  Wylącznę za- 
stęnstwo na Kraków i 
okolicę: Majerhofi, Mio 
dowa 16. Telefon 142-394 


FIRANKI i KAPY najn 
wsze wzory, w wielkim 


wyborze. Ceny najniż > 

sze. Sebastjana 16, m. 30 1665 
2415k 

2 | PYJAMY damskie i me- 

„DYWAN*. Kraków-Pod | skie kupisz najtaniej w 


górze, Kingi 9. zawiada 
mia o otwarciu — Biura 
Sprzedaży dywanów re 
cznych i kijimów przy 
uł. Szewskiej 4. 2262kr 


Jadaąinie, gabinety, sy- 
plain e pięknie i tanio — 
Fabryka „„Styl** Kra- 
ków, Grzegórzki, Rzeź- 


Wytwóm:, Kraków, u. 
Kotetęk 1 (róg Azniesz- 
ki), 2563k" 


UNIEWAŻNIAM zgubic 
ną książeczkę wojskn 
wą, wydaną przez P. K 
U. Nisko: Peisech Sane 
Kanarek, Rudnik. 


nieza 9. 2586kr 2561k. 


Związek Pracowników Pomocy 
Pielęgniarskiej i Masażu 


w Polsce — Centrala 


Kraków, Wielopole 14 fel. 1358-45 


Poleca wykwalifikowane  piclęgniarki do 
szpital. sanatorjów, domów prywatnych I na 
wyjazd. 


Również wyszkolone masażystki 1 masaży- 
stów fiomorarium przystępne; dla nbozlej lud- 
ności bez różnicy wyznania pomoc pielęgniar- 
ska bezpłatna. 


Książka — to jedyny przyjaciel 
który nigdy nie zdradza. 
John Stuart Mill. 


Jedyną wypożyczalnia 

w Krakowie, która zaopatrzoną jest 
w najnowsze książki polskie, niemie- 
angiel- 


ckie, francuskie, żydowskie 
skie jest 


BIBLIOTEKA 
WSPOŁCZESNA 


a. yada = 


KRAKÓW 
SEBASTJANA L. 


PRENLMERATA: w Kuakowie na prow, miesięczee Zł 600 kwartał. ZI. Iru 
» 620 = 
» 668 =. œ 
„ ICU > . 


w Krakowie 2 oducs_mn- do domm à 
Na mowinci z przesylka pocztowa S 
Zagrszica 2 przesylku pocztowa 


NOWY DZIENNIK” wrchodz codz'eDnie także wmn 


E 19^ 


Arer * dni pótw'a 


OGŁOSZENIA: Podstawa obliczeń jesz 1 milimeu wiednyin lamie. — SUOna - 
tekście i nadesłacem ma 3 lamy po 74 miim. 
mów po 37 miim .— Nażmrejsze ogłoszenia drobne fczymy za 10 #óv 

CENY w ziotwch: i. strona 125 — Tekst 1'— Nadesłane 075. — Za teksier 
025. — Drobne od slowa 030. Dla poszukniacych pracy 0'10. — Grait: 
cie 1730. — Za zastrzeżenie miejsca dolicz: 


Strona za tekstem 6 i 


2% eg 


NEJ 


Wydawca: 


Za Spłke Wya Nowy bDzieni.h 


Zygmum tłochwałd. — Redaktor gaczemy: Dr. Wilken Berielhannner. 
Redaktci odpowiedziamy: Zyztryd Moses — Now: Drukarnia Dziennikowa Kraków. Orzetzkowe ?. pod zarządem Maksymóijana Peldm «: 


